
Wojewódzka narada aktywu ZSMP

Pełniejszym głosem...
IX  PLENUM KC PZPR główny. I  dobrze jeśli wywo- 

. wciąż jest tematem licznych luje tak żywy oddźwięk, jak 
spotkań i dyskusji. Uchwała na ostatniej naradzie ZSMP- 

, plenarna, tak ważna dla wcho- owskiego aktywu, bo bez tych 
dzącego w życie pokolenia, głosów, bez młodzieżowej kon- 
stanowi tych dyskusji nurt sultacji, mogłaby się stać ład-

Syłuacja w Libanie

* P. Habib zabiega
o wycofanie

Palestyńczyków
bez żadnych gwarancji
PODCZAS, gdy na froncie 

dyplomatycznym w Bejrucie u- 
trzymuje się impas, wynikają­
cy z nieprzejednanego stano-

(Dokończenie na str. 3)

J. Obodowski 
z roboczą w izytą

w  Katowicach
K A T O W IC E  P A P  W o je w ó d z tw o  

k a to w ic k ie  b o r y k a  s ię  z w ie lo m a  
p r o b le m a m i n a r o s ły m i w  w y n ik u  
d łu g o le tn ie j  k o n c e n t r a c j i  p rz e m y -  
s tu ,  p o w o d u ją c e j je g o  zagęszczen ie  
p rz e k ra c z a ją c e  re a ln e  m o ż liw o ś c i 
re g io n u . D la  s p ra w d z e n ia  p rz e b ie ­
g u  r e a liz a c ji  u c h w a ł R a d y  M in ł -  

. s t r ó w  d o ty c z ą c y c h  r o z w o ju  w o j.  
k a to w ic k ie g o  i  ro z w ią z a n ia  je g o  
p o d s ta w o w y c h  p ro b le m ó w  — w ic e ­
p re zes  R a c i> ^ M in is t r ó w ,  p rz e w o d ­
n ic z ą c y  K o m ite tu  G o sp o d a rcze g o  
R M  J a n u s z  O b o d o w s k i p rz e b y w a ł 
9 b m . z ro b o c z ą  w iz y tą  w  w o j.  
k a to w ic k im .

ną, ale jeszcze jedną martwą 
kartą...

Świadomość tego stanu rze­
czy przebijała z większości wy­
powiedzi, a narada — będąca 
jednocześnie wojewódzkim ple­
num ZSMP — spełniła rolę 
swoistego forum. Głosy, które 
rozbrzmiewały z trybuny były 
głosami różnych środowisk, do 
różnych też wniosków docho­
dzili mówcy. Generalnie rzecz 
biorąc — uchwała IX  Plenum

(Dokończenie na 3tr. 2)
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„Gdzie Jesteśmy,
co nas czeka?“

Wypowiedź pro!. Czesław a Bobrowskiego

I TA K I jest ty tu ł wywia- bliższej przyszłości i  określenia ba żeby poświęcić np. przemysł 
du prof. Czesława Bobro- głównych kierunków przeciw7- lekki. To jednak nie wchodzi 
wskiego, przewodniczącego działania rysującym się zagro- w rachubę. Ze zrozumiałych 
Konsultacyjnej Rady Go- żeniom. względów. Jaka z tego konklu-

spodarczej udzielonego Kra zja? Przykra: nie da się utrzy-
jowej Agencji Robotniczej. A więc — GDZIE JESTEŚMY? mać uzyskanego wzrostu pro- 

. . Profesor odpowiada: dukcji mięsa. W części zre-
Zawiera on próbę oceny sta- kompensować to może wzrost

nu dzisiejszego naszych zmagań „JESTEŚMY na zadowalają- spożycia nabiału.

» a s w a r aprzypuszczano. W butach np. (uaąmcżerue na str. 
zapowiada się pewna poprawa, 
ale czy nastąpi ona do końca 
roku, oby?!

Na plaży.
(Foto — Zb. Jodkoioski)

Wakacyjne sensacje z drugiej ręki

Paskuda -  polski wąż morski?
„KURIER POLSKI”  porzucił chodzenia snute są różne teo- 

od pewnego czasu tropienie rie, przy czym najbardziej 
UFO i zajął się PASKUDĄ '— prawdopodobną wydaje nam 
budzącym strach zwierzęciem się ta mówiąca o dużej rybie, 
z głębin Zalewu Zegrzyńskie- którą ludzka fantazja „awanso- 
go w okolicach Warszawy. Po- wała”  do ro li polskiego węża 
dobno (tak wynika z relacji morskiego. Starsi szczecinianie 
tych którzy spotkali się z pas- pamiętają zapewne olbrzymie- 
kudą) pojawia się ona najeżę- go suma złowionego w  latach 
ściej przed zachodem słońca, czterdziestych na Głębokiem, 
wystawiając ną chwilę wielki, który potem przez wiele lat o- 
opatrzony czułkami, łeb i stra- zdabiał pierwszą salę Muzeum 
sząc przebywających nad wo- Morskiego n& Walach Chrobre- 
dą ludzi. go. Okaz — mimo że już wy-

Niestety, nikomu nie udało pchany — wyglądał b. groźnie, 
się stwora sfotografować, nato- zaś spotkanie z takim gigan- 
miast sporządzono już tzw. tern w wodach •jeziora mogło 
portret pamięciowy paskudy. przyprawić rzeczywiście o po- 
Jak do tej pory zwierz ten tężną dawkę strachu nawet 
nikomu nie wyrządził szkody najdzielniejszego pływaka... 
i wydaje się być pokojowo na­
stawiony. Na temat jego po- ,_(get)

Na polecenie 
W. Jaruzelskiego
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na wsi
W A R S Z A W A  F A P . „ N a  te re ­

n ie  ca łe g o  k r a ju ,  w e  w s z y s t­
k ic h  w o je w ó d z tw a c h  ro z p o c z ę  
ła  s ię , n a  p o le c e n ie  p re zesa 
R a d y  M in is t r ó w ,  g e n . a r m i i  
W o jc ie c h a  J a ru z e ls k ie g o , k o m ­
p le k s o w a  k o n t r o la  f u n k c jo n o ­
w a n ia  p la c ó w e k  o b s łu g u ją ­
c y c h  w ie ś  i  r o ln ic tw o  w  o -  
k re s ie  ż n iw .

W  s k ła d  ze s p o łó w  k o n t r o lu ­
ją c y c h  w c h o d z ą  w o js k o w e  
g r u p y  o p e ra c y jn e , p rz e d s ta w i­
c ie le  in n y c h  o g n iw  k o n t r o l ­
n y c h  p o d le g ły c h  w o je w o d o m , 
s a m o rz ą d o m  s p ó łd z ie ln i „ S a ­
m o p o m o c  C h ło p s k a ” , P a ń s tw o  
w e j  I n s p e k c ji  S k u p u  i  P rz e -

(Dokończenie na str. 2)

W produkcji rolnej — jak na 
razie — wszystko jest „w  po­
rządku” . Zaryzykowałbym twier 
dzenie, że jeśli nie wyskoczy 
jakaś wyjątkowa nieprzychyl- 
ność aury czy inny kataklizm, 
a miasto wywiąże się z zobo­
wiązań wobec wsi — do końca 
roku będzie z żywnością jako 
tako. Już w przyszłym roku ry 
sują się pewne zagrożenia. Je­
dną trzecią mięsa produkowa­
liśmy na importowanych pa­
szach. Import pasz na rok go­
spodarczy 1982/83 będzie jed­
nak, musi być, mniejszy. Chy-

Sokoły
pilnują wiśni...

B I A Ł A  P O D L A S K A  P A P . U tr a ­
p ie n ie m  s a d o w n ik ó w  p o s ia d a ją c y c h  
zw ła szcza  s a d y  w iś n io w e  są m . ta .  
w r ó b le  1 s z p a k i, p o w o d u ją c e  znacz­
n e  o b n iż e n ie  z b io ró w  ty c h  o w o c ó w .

W ła ś c ic ie le m  k i lk u h e k ta ro w e g o  
s a d u  w iś n io w e g o  w  B r a n ic y  R a - 
d z y ń s k ie j je s t  L u d w ik  Z a b o re k , 
k tó re m u  zaw sze u d a je  s ię  zeb ra ć  
n ie  t k n ię te  i  d o ro d n e  o w o c e  w iś n i. 
H o d u je  o n  b o w ie m  d w a  s o k o ły  . i  
w ła ś n ie  o n e  — ja k  s tw ie rd z a  — 
są n a j le p s z y m i s t r a ż n ik a m i je g o  
sad u . C i s k r z y d la c i  s p rz y m ie rz e ń c y  
n ie  g u s tu ją  w  w iś n ia c h ,  zaś ic h  o -  
b e cn o ść  w  sa d z ie  s p ra w ia , że n ie  
z a d o m o w iło  s ię  w  n im  ża d n e  in ­
ne  p ta c tw o .

Wizyta George’a
Hamiltona !V

POLSKĘ odwiedzi Jego Eks­
celencjo George Hamilton IV. 
Wbrew pozorom nie jest to 
władca jakiegoś królestwa, a 
tylko... amerykański piosenkarz 
w stylu country. Gość nagra 
m. in. recital dla TVP.

Przeciwko nieuczciwym milionerom

Zagęszczanie sieci
MAŁO KTO lubi płacić podał- niestety jedynym przypadkiem 

ki. Przykłady niechęci do „fisku- kombinacji na wielką skalę. Mi­
sa" znaleźć można na całym licja praktycznie każdego miesią- 
świecie. U nas jednak dyscyplina ca wszczyna dochodzenia prze- 
podatkowa w ciągu ubiegłego i ciwko nielegalnym milionerom. La 
bieżącego roku rozluźniła się karz ginekolog aresztowany ostat- 
szczególnie. Tylko w pierwszym nio w Warszawie pod zarzutem 
półroczu br., w wyniku 2,6 tys. sprowadzenia do kraju bez za­
prze prowadzonych kontroli, u jaw- zwolenia kosmetyków o wartości
niono ok. 325 min zł dochodów, 
które powinny być opodatkowane, 
a zostały ukryte przed odpowied­
nimi władzami. Przykładem może 
być. znana „afera szamponowa" 
na Wybrzeżu, gdzie na skutek 
wprowadzonej anonimowości sprze­
daży artykułów kosmetycznych po 
chodzących z zagranicy sprytni 
kombinatorzy wzbogacili się o su­
my sięgające kilku czy nawet kil­
kunastu milionów złotych. Pań­
stwo straciło na tych transakcjach 
ok. 80 min zł.

„Afera szomponowa" nie była

(Dokończenie na s>tr. 2)

Lęk Europy
przed zjednoczeniem

Niemiec
I IA G A  P A P . L ę k  p rz e d  z je d n o ­

c z e n ie m  N ie m ie c  Jest g łę b o k o  za ­
k o r z e n io n y  w  sp o łe c z e ń s tw a c h  E u 
ro p y . T a k -  p o g lą d  w y ra ż a  w  r a p o r ­
c ie  h o le n d e rs k a  ra d a  n a u k o w a  ( o r ­
g a n  d o ra d c z y  r z ą d u < w  s p ra w a c h  
p o l i t y k i ) .

R a p o r t  z a w ie ra  s tw ie rd z e n ie , że 
p o n o w n e  z je d n o c z e n ie  N ie m ie c  <ri >- 
że b y ć  n ie b e z p ie c z n e  d la  ic h  sąs .a - 
d ó w . W  r a p o r c ie  p o d k re ś la  s ię . że 
p o łą c z o n y  p o te n c ja ł  g o s p o d a rc z y  l  
m il i t a r n y ,  a ta k ż e  p o ło ż e n ie  ge o ­
g ra f ic z n e  N ie m ie c  m o g ą  w y w o ły -  

, w a ć  te n  lę k  „ n a w e t  w  n a jb a rd z ie j 
I s p r z y ja ją c y c h  o k o l ic z n o ś c ia c h ” .

Miliardowe dochody 
z Kanału Sueskiego

B E J R U T  P A P . J a k  z a k o m u n ik o ­
w a ł w  Is m a i l l  d y r e k to r  z a rz ą d u  
K a n a łu  S u e sk ie g o , A h m e d  M a s z rm r  
k a n a ł p rz y n o s i zna czn e  z y s k i gos­
p o d a rc e  e g ip s k ie j.  P r z e w id u je  s ię , 
że d o c h o d y  w  1983 r o k u  w z ro s n ą  
do  m il ia r d a  d o la r ó w ,  a d o  k o ń c a  
s tu le c ia  o s ią g n ą  2 m il ia r d y  d o la r ó w  
ro c z n ie . P rz e c ię tn ie  od  p o n o w n e g o  
o tw a r c ia  k a n a łu  w  1975 r o k u  w z ra ­
s ta ją  on e  od  7 d o  10 p ro c  T y lk o  
r o k  1981 b y ł  r e k o rd o w y  ( w z ro s t i  
13 p ro c .) ,  c o  Jest z w ią z a n e  ze znacz 
n y m  p o d n ie s ie n ie m  o p ła t  za ż e g lu ­
gę ty m  s z la k ie m  w o d n y m  p o  je g o  
ro z b u d o w ie .

Zadłużenie
Argentyny

N O W Y  J O R K  P A P  Z a d łu ż o n a  
„ p o  u s ż y ”  A r g e n ty n a ,  d o  czeg o  
p r z y c z y n iła  s ię  m . in .  p rz e g ra n a  
w o jn a  o M a i w in y  ( F a lk la n d y )  za ­
b ie g a  o p ro lo n g a tę  s p ła ty  d łu g ó w  
p rz y p a d a ją c  na  r o k  - b ie ż ą c y . 
J a k  z a k o m u n ik o w a ł w  p o n ie d z ia łe k  
d y r e k to r  b a n k u  c e n tra ln e g o  D o ­
m in g o  C a v a l lo ,  A rg e n ty n a  ch ce  
p ro w a d z ić  ro z m o w y  w  s p ra w ie  ś p ią  
t y  15 m ld  d o la r ó w  w o b e c  36,58 m '.d 
c a ło ś c i z a d łu ż e n ia .

DZIŚ
W NUMERZE: Futurologia stosowana ♦  Wieś dzisiejsza ♦  Droga do własnego domku ♦  Co rośnie nad jeziorem? ♦
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„Gdzie jesteśmy, co nas czeka?“
(Dokończenie ze str. 1)

do optymizmu jeszcze daleko. 
Przy czym obawiam się pow­
stania nowych, szkodliwych mi 
tów, nip. mitu wokół osiągnię­
tego wzrostu produkcji węgla. 
Musi ona rosnąć, ale sama 
przez się nie rozwiązuje wielu 
spraw. Niestety, rodzą się takie 
mity, powiedziałbym, półsukce- 
sów.

B a rd z o  t r u d n o  je s t  w  p rz e m y ­
s ła c h  p rz e tw ó rc z y c h . N ę k a  je  p r z y ­
s ło w io w a  ju ż  b a r ie r a  m a te r ia ło w a .  
G d z ie n ie g d z ie  n a le ż y  w rę c z  m ó w ić  
o  c o fa n iu  s ię  p r o d u k c j i .  Im p o r t  
z a o p a trz e n io w y  z Z a c h o d u  trz e b a  
b y ło  z m n ie js z y ć  p r a w ie  o p o ło w ę . 
Są z e rw a n e  w ię z i k o o p e ra c y jn e . 
P ro d u c e n c i p r ó b u ją  s ię  ra to w a ć  w  
r ó ż n y  sposób . N p . częs to  b io rą  s ię  
sa m i za p r o d u k c ję  p o tr z e b n y c h  de ­
t a l i ,  n a rz ę d z i. .. C h w a li  s ię  ic h  za 
to .  J e s t t o  je d n a k  ty p o w a  c n o ta  z 
m u s u . S p o łe c z n ie  — m a ło  e f e k t y w ­
na , a le  o c z y w iś c ie  le p sza  n iż  b ie r ­
n o ś ć ” .

A  TA K  ocenia prof. Bobro­
wski dotychczasowe próby u- 
porządkowania rynku pracy.

„Nie udały się nam zamiary 
przesunięcia zatrudnienia. Mam 
prawo powiedzieć, że ostrzega­
łem przed przesadnymi nadzie­
jami. W praktyce okazało się, 
że jest gorzej, niż przypuszcza­
łem. Mechanizm przesunięć gra 
prawie na zero” .

O EFEKTACH WDRAŻANIA 
REFORMY:

„Oddziaływanie reformy po 
półroczu i w warunkach kry­
zysu jest siłą rzeczy połowicz­
ne. Nie mogło być inne. Jest 
to niespodzianka tylko dla na­
iwnych i bezkrytycznych entu­
zjastów utrzymujących, że bez 
względu na warunki, reforma 
jest „dobra na wszystko”  i  że 
je j efekty będą natychmiasto­
we. Nie są Nie mogą być. W

Kompleksowa
kontrola 

na wsi
(Dokończenie ze str. I)

tw ó r s tw a  A r t y k u łó w  R o ln y c h . 
W  p rz e g lą d z ie  u c z e s tn ic z ą  r ó w  
n ie ż  z e s p o ły  N a jw y ż s z e j I z b y  
K o n t r o l i .

P o dcza s  in s p e k c j i  s p ra w d z a ­
n a  je s t  s p ra w n o ś ć  d z ia ła n ia  
m . in  p la c ó w e k  s p ó łd z ie ln i 
k ó łe k  r o ln ic z y c h ,  ś w ia d c z ą ­
c y c h  r o ln ik o m  u s łu g i ż n iw n e , 
p a ń s tw o w y c h  o ś ro d k ó w  m a szy  
n o w y c h , w s p ó ło d p o w ie d z ia l­
n y c h  za s p ra w n o ś ć  p r a c u ją ­
c y c h  n a  p o la c h  m a s z y n  i  c ią g  
n ik ó w  r o ln ic z y c h ,  a ta k ż e  
f u n k c jo n o w a n ie  p u n k tó w  s k u ­
p u  p ło d ó w  r o ln y c h ,  a z w ła s z ­

cza  zbo ża . Z e s p o ły  k o n t r o lu ­
ją c e  z a p o z n a ją  s ię  ró w n ie ż  z 
p rz e b ie g ie m  s p rz e d a ż y  w ę g la  
w  s k ła d a c h  o p a ło w y c h  g m in ­
n y c h  s p ó łd z ie ln i.  K o n t r o lo w a ­
n y  je s t  p o n a d to  s ta n  za o p a ­
tr z e n ia  w ie js k ic h  s k le p ó w , 
z w ła szcza  w  p o d s ta w o w e  a r t y ­
k u ły  sp o ż y w c z e , n a p o je  c h ło ­
dzą ce  i  in n e  w y r o b y  o ra z  m a ­
te r ia ły  p o c h o d z e n ia  p rz e m y s ło  
w eg o , n ie z b ę d n e  d la  s p ra w n e ­
go  p rz e p ro w a d z e n ia  z b io ru  te ­
g o ro c z n y c h  p lo n ó w .

produkcji przemysłowej nie ma 
właściwie powszechnych owo­
ców reformy — są cząstkowe 
lub odcinkowe. Widać za to 
wiele zagrożeń. Nie muszę do­
dawać, że taki właśnie bieg 
rzeczy umacnia przeciwników 
reformy. Co także jest bardzo 
niebezpieczne” .

PRZEWODNICZĄCY zwraca 
uwagę na dwa nurty zagrożeń 
dla naszej gospodarki — zew­
nętrzne i wewnętrzne:

„Z a g ro ż e n ie  z e w n ę trz n e  s p ro w a ­
d za  s ię  d o  s k o m p lik o w a n y c h  k w e ­
s t i i  b i la n s u  p ła tn ic z e g o , s ła b e g o  eks  
p o r tu ,  o lb rz y m ie g o  c ię ż a ru  z o b o ­
w ią z a ń  p ła tn ic z y c h .  M u s im y  s o b ie  
zda ć  sp ra w ę , że w  n a jk o r z y s tn ie j ­
s z y c h  u k ła d a c h  w ą s k ie  g a rd ło  im ­
p o r to w e  n ie  m o że  b y ć  po sze rzo n e  
in a c z e j,  j a k  t v l k o  p rz e z  w z ro s t 
e k s p o r tu ” .

A  z a g ro ż e n ia  w e w n ę trz n e ?
„D o ty c z ą  c a łe g o  k o m p le k s u  s p ra w  

s k ła d a ją c y c h  s ię  na  n ie ró w n o w a g ę  
r y n k o w ą .  J e s t to  s ta ra  c h o ro b a  
n a sze j g o s p o d a rk i. . .  d o  d z iś  n ie  m o  
ż e rn y  s o b ie  z n ią  p o ra d z ić ” .

O SKUTKACH OPERACJI 
CENOWYCH:

„Nawis inflacyjny zmniejszył 
się poważnie, ale nie można 
powiedzieć, że uzyskaliśmy rów 
nowagę globalną. W gruncie 
rzeczy jest to rachunkowa po­
prawa równowagi. Utrzymują 
się przecież, i to znaczne, nie­
równowagi odcinkowe. Zaś po­
ziom zapasów w handlu jest 
bardzo niski. Skutki dotych­
czasowych operacji cenowych 
najbardziej dotknęły grupy naj 
gorzej sytuowane.

W najbliższym czasie musi­
my więc pogodzić dwa > prze­
ciwstawne zagadnienia: zapew­
nić — już się to robi — więk­
sze dochody najbiedniejszym 
oraz usilnie zwalczać inflację, 
nie dopuszczać do zwiększenia 
strumienia złotówek płynącego 
na rynek...

Do pilnych zadań antyinfla­
cyjnych rada zalicza też rych­
łe wprowadzenie większych ob­
ciążeń podatkowych m. in. w 
formie podatku stabilizacyjne­
go przy zakupie towarów, w 
dzisiejszych warunkach luksu­
sowych, dostępnych dla grup 
najbogatszych” .

WE wszystkich tych działa­
niach niezbędne jest maksi­
mum wiedzy o społeczeństwie, 
stanie gospodarki. Potrzeba też 
dużej wyobraźni. r

Notowała: 
Agnieszka SUCHECKA

Meldunek z Antarktyki

Zima
ńiezbyi oska

W A R S Z A W A  P A P . N ie z w y k le  
p r a c o w i ty  sezon m a ją  p o ls c y  po ­
la r n ic y  p r z e b y w a ją c y  w  s ta c ji  p o ­
la r n e j  n a  W y s p ie  K r ó la  Je rze g o  w  
z a c h o d n ie j A n ta rk ty c e .  J a k  in f o r ­
m u je  w  m e ld u n k a c h  . p rz e s y ła n y c h  
d o  I n s t y tu tu  E k o lo g ii  P A N  k ie r o w ­
n ik  p o ls k ie j  s ta c j i  p o la r n e j d r  R y ­
s za rd  W ró b le w s k i -  z im a  p rz e b ie ­
ga  s p o k o jn ie  D o ty c h c z a s  n ie  b y ło  
te ż  w ię k s z y c h  k o m p lik a c j i  z p o g o ­
dą . N a to m ia s t  n ie w ie lk a  za ło g a  
s ta c j i  — o g ra n ic z o n a  w  ty m  r o k u  
ze w z g lę d ó w  o s z c z ę d n o ś c io w y c h  d o  
9 osó b  — m a  b a rd z o  w ie le  p ra c y  
p r z y  o b s łu d z e  s ta c ji .  P ro w a d z o n e  
są n a jw a ż n ie js z e  p ra c e  n a u k o w e  — 
o b s e rw a c je  m e te o ro lo g ic z n e , s e j­
s m ic z n e  i  m a g n e ty c z n e  w y m a g a ją ­
ce  c ią g ło ś c i b a d a ń . N asza  f lo t a  r y ­
b a c k a  o t r z y m u je  ze s ta c ji  s y s te ­
m a ty c z n e  p ro g n o z y  p o g o d y . W  m ia  
rę  m o ż liw o ś c i p ro w a d z i s ię  ta k ż e  
b a d a n ia  b io lo g ic z n e .

P o la r n ic y  n a  W y s p ie  K r ó la  Je ­
rze g o  — g d z ie  o b e c n ie  je s t  p e łn ia  
z im y  —  c z e k a ją  na  w io s n ę . W  k r a  
j u  t r w a ją  ju ż  p rz y g o to w a n ia  d o  ko  
le jn e j  V I I  w y p r a w y  a n ta rk t y c z n e j  
P A N , k tó r a  w  p o c z ą tk a c h  1983 r  
z lu z u je  o b e c n ą  e k ip ę .

Pełniejszym głosem...
(Dokończenie ze str. 1)

przyjęta została przez nich z 
wielką satysfakcją. Podkreśla­
no zwłaszcza fakt, że plenum 
nie kokietowało i  nie czarowało 
młodzieży łatwymi obietnicami, 
nie próbowało tanim kosztem 
zdobywać poklasku. Dyskutan­
ci, którzy szczegółowiej rozpa­
trywali uchwałę — mieli jed­
nak do niektórych je j punktów 
wątpliwości. Dotyczyły one 
przede wszystkim spraw socjal­
nych.

P Y T A N O  o u p r a w n ie n ia  i  k r e d y ­
t y  d la  m ło d y c h  m a łż e ń s tw  o b a w ia ­
ją c  s ię, c zy  ic h  a k tu a ln y  p o z io m  
n ie  ie s t w y c o fa n ie m  s ię  na  go rsze 
n iż  d o ty c h c z a s  p o z y c je . W ie le  s łó w  
k r y t y k i  s k ie ro w a n o  w  ty m  w z g lę ­
d z ie  oo d  a d re s e m  w ła d z  a d m in i- t ra  
c y jn y c h  w o j .  s z c z e c iń s k ie g o  — n ie  
do ść  e la s ty c z n ie  d o s to s o w u ją c y c h  
s ie d o  p o trz e b  m ło d y c h . Z w ró c o n o  
u w a ję .  że 5 p ro c  to w a r ó w  p rz e - 
z n a c z o n y c h  na  sp rze d a ż  k r e d y to ­
w ą  to  s ta n o w c z o  z b y t m a ło . P o ru ­
szon o  'T e ż  k w e s t ię  b u d o w n ic tw a  
m ie s z k a n io w e g o  i  szans ja k ie  w  te j 
m ie rz e  d a je  m ło d y m  nasze w o je ­
w ó d z tw o .

OMAWIAJĄC problemy wy­
chowania podkreślono potrzebę 
szerszej niż dotąd prezentacji 
mądrych i nie ugrzecznionych 
dyskusji o historii najnowszej. 
Jeden ? mówców posłużył się 
tu przykładem niewykorzysta­
nia propagandowej szansy jaką 
były znakomite „Wieczory lip­
cowe” przygotowane przez TV, 

. a emitowane o zdecydowanie 
I zbyt późnej porze. Zapropono-

Zagęszczanie siec i
(Dokończenie ze str. 1)

co najmniej 20 min zł, będzie 
musiał pożegnać się zę swoją 
fortuną.

Ale ilu podobnych aferzystów 
dalej wykorzystuje kłopoty gospo­
darcze kraju? Oczywiście nic iie 
da odwoływanie się do uczciwoś 
ci czy poczucia sprawiedliwości 
tych ludzi. Trudno się spodzie­
wać, że zgłoszą się sami i do­
browolnie opodatkują. A przecież

Komunikat MO
K O M E N D A  W O J E W Ó D Z K A  M O

w  S z c z e c in ie  p r o w a d z i p o s tę p o w a ­
n ie  p rz y g o to w a w c z e  w  s p ra w ie  za ­
w ie r a n ia  o s z u k a ń c z y c h  u m ó w  
p rz e z  o so b ę  p o d a ją c ą  s ię  za a g e n t­
k ę  z a k ła d u  k ra w ie c k ie g o  w P ło ­
ta c h . d z ia ła ją c e g o  p o d  s z y ld e m  
S p ó łd z ie ln i P ra c y  W y tw ó r c z o - D s łu -  
g o w e j „ D o m e t "  w  Ł o b z ie .

P o s łu g iw a ła  s ię  on a  p ie c z ą tk a m i 
o  tre ś c ia c h .

I .  G m in n a  S p ó łd z ie ln ia  „S a m o ­
p o m o c  C h ło p s k a ”  w  P ło ta c h . U s łu ­
g i  K r a w ie c k ie  — a g e n t S a b in a  M a -

2. K r a w ie c k o - K o n fe k c y jn y  W y ró b  
j  S p rz e d a ż  — S a b in a  M a z u r ,  G r y ­
f ic e  u l.  N ie p o d le g ło ś c i 10,

3. K ie r o w n ik  Z a k ła d u  K r a w ie ­
c k ie g o  —  S a b in a  M a z u r.

O s o b y  p o s z k o d o w a n e  p ro s z o n e  są 
o  s k o n ta k to w a n ie  s ię  o s o b iś c ie  lu b  
te le fo n ic z n ie  z K o m e n d ą  W o je ­
w ó d z k ą  M O  w  S z c z e c in ie  u l .  M a -  
ło n o ls k a  47 p o k ó j  205. te ł.  30-83-45 
lu b  z p o s te ru n k ie m  M O  w  P lo ­
ta c h , te le fo n  220 P ło ty .

Muzeum lotnictwa szuka mecenasa!

Samolot sam nie doleci...
KRAKÓW  PAP. Już ponad 100 samolotów, śmigłowców i 

szybowców zgromadziło jedyne w Polsce Muzeum Lotnictwa 
i Astronautyki w hangarach byłego lotniska w Czyżynach 
pod Krakowem. Maszyn z roku na rok przybywa. Niestety, 
od czasu definitywnego zaniknięcia lotniska, przybyło rów­
nież wiele problemów.

WŁADZE wojskowe przeka­
zały w ostatnich latach kra-

W zamku 
królowej Bony
K IE L C E  P A P . O d p ie rw s z y c h  d n i 

s ie r p n ia  n a s i l i ł  s ię  r u c h  tu ry s t y c z ­
n y  w  G ó ra c h  Ś w ię to k r z y s k ic h .  T u ­
r y ś c i  z w ie d z a ją  p rz e d e  w s z y s tk im  
ja s k in ię  „ R a j ”  o ra z  z a b y tk i  a r c h i­
t e k tu r y  i  p o m n ik i  p r z y r o d y ,  w  Któ 
r e  b o g a ty  je s t  re g io n  k ie le c k i.

O b ie k te m  z a in te re s o w a n ia  w czaso  
w ic z ó w  i  t u r y s t ó w  są ta k ż e  f r a g ­
m e n ty  p o c h o d z ą c e g o  z X I I I  w ie k u  
z a m k u  w  C h ę c in a c h , w  k tó r y m  
m ie s z k a ła  p rze z  p e w ie n  czas i  
p rz e c h o w y w a ła  s w o je  s k a r b y  k r ó ­
lo w a  B o n a .

W Beskidzie Sądeckim

Wilcze szkody
K R A K Ó W  P A P . J a k  in fo r m u je  

s łu ż b a  le śn a  — w  p a ś m ie  J a w o ­
r z y n y  K r y n ic k ie j  w  B e s k id z ie  
S ą d e c k im  p o ja w i ły  s ie  w  n ie s p o ty ­
k a n e j  o d  la t  i lo ś c i w i lk i .  T r o p y  
o ra z  m e ld u n k i  o  p o r y w a n y c h  na  
h a la c h  o w c a c h  p o z w a la ją  o k r e ś lić  
w ie lk o ś ć  s ta d a  na  ok . 15 s z tu k . 
T a k a  i lo ś ć  d r a p ie ż n ik ó w  m u s i w y ­
rz ą d z a ć  o g ro m n e  s z k o d y  w ś ró d  
z w ie r z y n y  le ś n e j;  w  r o k u  u b ie g ły m  
w i l k i  —  było ic h  12 — z a g ry z ły  60 
je le n i  i  ła n i  ( ilo ś ć  ta  je s t  p r a w ­
dopodobnie w y ż s z a ).

kowskiemu muzeum 2 odrzuto 
we bombowce typu „IŁ-28” ; 
władze cywilne — dwa adap­
towane do potrzeb sanitarnych 
— samoloty typu ,.Aero”  Ma­
szyny te wylądowały po swym 
ostatnim rejsie na lotnisku w 
Balicach odległym od Czyżyn 
o ok. 10 km i — stoją tam na­
dal, bowiem w Czyżynach lą­
dować nie można.

Wojsko utrzymujące z mu­
zeum serdeczne więzi (zwłasz­
cza 6 Pomorska Dywizja Po- 
wietrzno-Desarrtowa) zobowią­
zało się zdemontować samolo­
ty i złożyć je na powrót już 
w muzealnych hangarach; na­
wet jednak zdemontowanych 
maszyn nie da się przetrans­
portować inaczej, jak powie­
trzem, za pomocą helikopte­
rów, na to jednak trzeba pie­
niędzy, których muzeum nie 
ma.

Krakowska placówka gorącz 
kowo szuka mecenasa, nie 
znajdując go w macierzystym 
resorcie komunikacji. Problem 
będzie narastał wraz z kolej­
nymi darami dla muzeum, któ 
rych przekazywanie 'bez dostar 
czenia na miejsce mija się po 
pręstu z sensem A lotnisko 
w Balicach ma inne zadania, 
niż gromadzenie staroci.«

uchylanie się od płacenia podat­
ków nie jest tylko praktyką mię­
dzy nieuczciwym producentem 
czy sprzedawcą, a władzami *i- 
nansowymi. Jest to sprawa całe­
go społeczeństwa, gdyż podatki 
zasilają kasę państwową, z któ­
rej przecież ponoszone są wydat- 
k- na ochronę zdrowia, oświatę, 
kulturę itp.

Aby skuteczniej walczyć z nie­
legalnymi formami uzyskiwania 
dochodów, służby podatkowe sy­
stematycznie zagęszczają sieć 
kontroli. Badają rzetelność wszy­
stkich informacji podatkowych, 
kontrolują targowiska i bazary, w 
poszukiwaniu amatorów nielegal­
nych fortun, porównują szczegól­
nie wysokie wydatki wielu osób 
z ich dochodami. W pierwszym 
półroczu wyegzekwowano już o k . 
40 min zł jako podatek od nie­
ujawnionych dochodów Będą rów 
nież zaostrzone sankcje korne 
dla niesolidnych podatników. Mu: 
szą się oni liczyć z koniecznoś­
cią płacenia wysokich grzywien.

Być może znajdą się tacy, któ­
rzy posunięcia te uznają za zbyt 
drastyczne, wymierzone przeciw­
ko inicjatywie, rozwojowi rzemio­
sła, prywatnego handlu czy u- 
sług. Będą w błędzie; Działalność 
zgodna z prawem .i oparta na 
uczciwej pracy może zawsze li­
czyć na aprobatę, a nawet po­
parcie w formie ulg, również po­
datkowych. Im więcej będzie rze­
telności w stosunkach między po  
datnikami a państwem, tym łat­
wiej przyjdzie zwalczać wszystkie 
wypaczenia. Natomiast wykorzy­
stywaniu trudnej sytuacji ekono­
miczne) dla osiągania nielegal­
nych dochodów trzeba systema­
tycznie i konsekwentnie przeciw­
działać.

Urszula ZATORSKA (KAR)

wał więc, by powtórzyć emi­
sję tego programu.

IN N Y  z d y s k u ta n tó w  m ó w i ł  o 
n ie d o s ta te c z n y m  p rz y g o to w a n iu  sa­
m e j o r g a n iz a c j i  d o  I X  P le n u m . 
Z w r ó c i ł  m ię d z y  in n y m i u w a g ę , że 
w y p o w ie d ź  p rz e w o d n ic z ą c e g o  Z G  
J a s k ie m i.  te g o ż  p rz y g o to w a n ia  d o ­
ty c z ą c a , a w y g ło s z o n a  ju ż  na  p a r ­
ty jn y m  p le n u m , b y ła  s ta n o w c z o  
z b y t  o p ty m is ty c z n a  i  d ą je k a  od  re ­
a l ió w . P r z e ]  p le n u m  z a b ra k ło  b o ­
w ie m  s z e ro k ie j,  rz e c z o w e j d y s k u s j i  
w  s a m y m  Z S M P  — z tą  o p in ią  zgo 
d z i l i  s ię  ró w n ie ż  in n i  d y s k u ta n c i.

KRYTYCZNIE mówiono też 
o rekrutacji organizacyjnego 
aktywu. Upominanie się o u- 
dział młodzieży w rządzie, w 
pracach nad gospodarczą i spo­
łeczną reformą, może się skoń­
czyć ośmieszeniem ZSMP, jeśli 
nie będzie on w stanie wy­
chować odpowiednich, przygo­
towanych do tego udziału 
kadr A takie wychowywanie 
nie może się odbywać wyłącz­
nie za pomocą biurokratycz­
nych, starych metod. Maksy­
malną liczbę spotkań aktywu 
ZSMP trzeba organizować w 
wielkich zakładach pracy, pr/.y 
udziale szeregowych członków 
z tegoż zakładu. Oni muszą 
mieć szansę kontroli i uczest­
nictwa. by mogli później sdy 
zaistnieje potrzeba, nas zastą­
p ić — stwierdził jeden z mów­
ców.

W TRAKCIE długotrwałej, 
wielowątkowej dyskusji dało 
się wyodrębnić dość wyraźnie 
dwa wiodące tony, dwa style 
myślenia obecne nie tylko na 
-tej naradzie, ale i na co dzień 
w całym ruchu młodzieżowym. 
Część dyskutantów ograniczyła 
więc pole swego widzenia do 
spraw doraźnych, do socjalnej 
pomocy młodych w ich trud­
nym życiowym staicie D uga 
część patrzyła na te problemy 
szerzej i nie tylko przez pryz­
mat codziennych potrzeb, i e- 
konomicznych udogodnień. I 
właśnie ci dyskutanci zwrócili 
uwagę na zbyt małą ideowość, 
ideowego przecież związku, na 
brak bojowości i energii wśród 
jego członków...

— BIADOLENIA, że nikt <ve 
chce nam zapewnić udziału; we 
władzach — podsumował wy­
powiedzi poprzedników przed­
stawiciel sądu koleżeńskiego 
ZSMP Marek Karaś — są naj­
zwyczajniej pozbawione sensu. 
Bo to my s a m i  powinniśmy 
sobie ten udział zapewnić. A 
zapewnimy go sobie nie wy­
kłócaniem się o kredytowe p o 
centy, ale mądrą aktywnością, 
świadomą inicjatywą... ZSM° 
nie może kontrolować i żądać, 
musi działać.

Polemiczny, ostry ton sobot­
niej dyskusji dobrze rokuje ¡a 
przyszłość. Pozostaje tylko wie­
rzyć, że za słowami pójdą czy­
ny. <L)

M /s  „ S y r e n k a ”  z D a n ii,  
m 's  „ K o p a ln ia  G o t tw a ld ”  ze 

S z w e c ji .
m /s  „ B o le s ła w ie c ”  z R F N .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU
M /s  „ W i ła ”  d o  D a n ii,  
m /s  „ B y to m ”  d o  I r la n d i i ,  
m /s  ..W a d o w ic e ”  d o  D a n ii.

¡Śledztwo w sprawie 
| zni&zczenia 65 ton 
pcirldorćw i 41 tan 
cgdrków na Gumieńcach

P R O K U R A T U R A  R E J O N O W A  w  
P o lic a c h  z s ie d z ib ą  w  S z c z e c in ie  
n a d z o ru je  p ro w a d z o n e  w  t r y b ie  
d o ra ź n y m  p rze z  K o m e n d ę  M ie js k ą  
M O  w  S z c z e c in ie  ś le d z tw o  w  s o ra -  
w ie  z m a rn o w a n ia  w  K o m b in a c ie  
P a ń s tw o w y c h  G o s p o d a rs tw  O g ro d ­
n ic z y c h  na  G u m ie ń c a c h  65 to n  p o ­
m id o r ó w  o ra z  41 to n  o g ó rk ó w .

J a k  u s ta lo n o  w  to k u  d o ty c h c z a ­
so w e g o  p o s tę o o w a n ia  w  l ip c u  z 
K o m b in a tu  P a ń s tw o w y c h  G o sp o ­
d a r s tw  O g ro d n ic z y c h  na G u m ie ń ­
c a ch , g d z ie ” z n a jd u ją  s ię  d u że  s z k l i r  
nre. w y w ie z io n o  d o  c h le w n i ja k o  
paszę d la  t r z o d y  o k o ło  65 to n  po ­
m id o r ó w  o ra z  41 to n  o g ó rk ó w . W  
w ie lu  s k r z y n ia c h  p o m id o r y  b y ły  
t y l k o  c z ę ś c io w o  ze o su te . D o d a jm y , 
że o s o b y , k tó re  z a u w a ż y ły  w y r z u ­
c a n e  p o m id o r y  i o g ó r k i  w ie le  z 
ty c h  w a r z y w  w y b r a ły  d o  d o m o w e ­
go z a g o s p o d a ro w a n ia .

D y r e k to r  k o m b in a tu  z o s ta ł p rzez 
w o je w o d ę  s z c z e c iń s k ie g o  zaw ie szo ­
n y  w  p e łn ie n iu  s w e j f u n k c j i

W a r to  p o d k re ś lić ,  iż  p o s tę p o w a n ie  
w  te j  s n ra w ie  zo s ta ło  w szczę te  na 
p o d s ta w ie  s p o łe c z n y c h  s y g n a łó w .
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Sytuscja w Lianie
(Dokończenie ze str. 1)

wiska Tel-Awiwu, Izraelczycy 
nieustannie ponawiali ataki na 
pozycje palestyńskie w zachod­
niej części stolicy Libanu i na 
wschód od niej. W nocy z nie­
dzieli na poniedziałek artyleria 
agresora prowadziła ostrzał l i ­
n ii demarkacyjnej oddzielają­
cej wschodnią i zachodnią 
część Bejrutu. Szczególnie za­
cięty ostrzał' prowadzony _ był 
w centrum miasta, w rejonie 
muzeum narodowego. W połud 
nie strzelanina znacznie osłab­
ła Agresorzy izraelscy skoncen 
trowali w poniedziałek o świ­
cie wielkie ilości czołgów i 
transporterów opancerzonych w 
rejonie muzeum, szykując się 
zapewne do kolejnego natarcia 
na Bejrut zachodni. Koncentra­
cja wojsk pancernych odbywa­
ła się też w k ilku innych rejo­
nach frontu bejruckiego. O go­
dzinie 16.00 samoloty izraelskie 
rozpoczęły bombardowanie obo 
zów dla uchodźców palestyń­
skich Sabra i Szatila oraz dziel 
nicy Fakhani i dzielnicy amba­
sad Dżnarch Do akcji włączyła 
się też izraelska marynarka 
wojenna, która ostrzeliwana 
nadmorskie dzielnice zachodnie 
go Bejrutu oraz południowe re­
jony miasta.

Lotnictwo agresora bombar­
dowało w poniedziałek w po­
łudnie przez 3 godziny pozycje 
palestyńskie w górach Libanu, 
położone o 30 km na wschód 
od Bejrutu.

W Bejrucie toczą się nadal 
rozmowy władz libańskich z 
amerykańskim wysłannikiem 
Philipem Habibem, który de 
facto reprezentuje w Bejrucie

nie tylko interesy amerykań­
skie, ale również izraelskie. Za 
biega on o wymuszenie na Pa­
lestyńczykach wycofania się z 
Bejrutu bez żadnych gwarancji 
dotyczących bezpieczeństwa bo 
jowników OWP. Równolegle od 
bywają się konsultacje między 
Libańczykami i amerykański­
mi, ' francuskimi i włoskimi 
ekspertami wojskowymi, którzy 
mają opracować sposób rozlo­
kowania sił ONZ-owskich w 
Bejrucie.

Przewodniczący Komitetu Wy 
konawczego Organizacji Wy­
zwolenia Palestyny Jaser Ara­
fa t udzielił w oblężonym Bej­
rucie wywiadu przedstawicielo­
w i francuskiego dziennika „Le 
Monde” . Przywódca palestyński 
zaproponował zwołanie, po u- 
s tan iu ‘ wojny w Libanie, kon­
ferencji międzynarodowej w 
sprawie Palestyny z udziałem 
wszystkich państw zaintereso­
wanych oraz wielkich mo­
carstw

Powiedział on też, że OWP, 
Liban i USA osiągnęły poro­
zumienie końcowe w sprawie 
sposobu wyprowadzenia sił pa­
lestyńskich z Bejrutu zachod­
niego do k ilku krajów arab­
skich* Syrii. Iraku, Jordanii 
i Egiptu, które zgodziły się 
przyjąć na swoim terytorium 
oddziały palestyńskie.

▲ Ź R Ó D Ł A  d o b rz e  p o in fo r ­
m o w a n e  w  B u e n o s  A ir e s  p o ­
d a ły  w  p o n ie d z ia łe k  w ie c z o ­
re m , że F r a n c ja  z n io s ła  e m ­
b a rg o  n a  d o s ta w y  b r o n i  do  
A r g e n t y n y  F r a n c ja  — p isze  
A g e n c ja  R e u te ra  -  Jes t p ie rw  
s z y m  k r a je m  c z ło n k o w s k im  
E W G , k tó r a  z n io s ła  e m b a rg o  
n a  d o s ta w y  b r o n i  d o  A r g e n ­
t y n y  p o  z a k o ń c z e n iu  k o n f l i k ­
t u  fa lk la n d z k ie g o

w R O T O R N A , w  N o w e j Z e­
la n d i i  z a k o ń c z y ła  s ie  d s i-  
s ia j  d w u d n io w a  k o n fe re n c ja  

p r z y w ó d c ó w  12 p a ń s tw  s t r e f y  
P a c y f ik u .  K o m u n ik a t  k o ń c o ­
w y  o s t ro  k r y t y k u j e  F r a n c je  
za k o n ty n u o w a n ie  p ró b  n u k le  
a m y c h  n a  A t o lu  M u r u r o a ,  w  
p o łu d n io w e j  czę śc i P a c y f ik u .

▲ B O J O W N IC Y  s a lw a d o r -  
s k ie g o  F r o n tu  W y z w o le n ia  
N a ro d o w e g o  im . F a r a b u n d o  
M a r t i  z e s t r z e l i l i  w  p o n ie d z ia ­
łe k  n a d  C iu d a d  B a r r io s .  w e 
w s c h o d n ie j  c z ę ś c i S a lw a d o ru  
s a m o lo t n a le ż ą c y  d o  w o js k  
re ż im u  s a lw a d o rs k ie g o . S a m o ­
lo t  b o m b a rd o w a ł to  m ia s to , 
k tó r e  p o d  k o n ie c  u b . ty g o d ­
n ia  z n a la z ło  s ię  w  rę k a c h  p a r  
ty z a n tó w

▲ A G E N C J A  K Y O D O  pisze , 
t e  w  ro z p o c z y n a ją c y c h  s ię  w  
ś rp d ę  n a  M o rz u  J a p o ń s k im  
a m e ry k a ń s k o - ja p o ń s k ic h  m a ­
n e w ra c h  m o r s k ic h  w e ź m ie  u -  
d z ia ł  a m e r y k a ń s k i  lo tn is k o ­
w ie c  a to m o w y  . .M id w a y ”

Atom
cgrzewa mieszkania

POD miastem Gorki "budo­
wana jest ciepłownia atomowa, 
która będzie ogrzewać miesz­
kania 350 tys. mieszkańców i 
dostarczać ciepła dla przedsię­
biorstw przemysłowych. Uru­
chomienie ciepłowni pozwoli 
ka/.dego roku zaoszczędzić oko­
ło miliona ton umownego pa­
liwa (w przybliżeniu 17 tys. 
kolejowych cystern z ropą naf­
tową). a 200 niedużych miejs­
kich kotłowni przestanie egzy­
stować Dwukrotnie więcej cie­
pła do.stu.rczy elektrociepłow­
nia atomowa. budowę któ­
rej rozpoczęto niedaleko Odes­
s y  Specjalne środki ochronne 
powodują, że eksploatacja ato­
mowych ciepłowni jest mniej 
szkodliwa niż praca zwykłych 
kotłowni. (PAP)

Westerny
w y sz ły  z mody
W A S Z Y N G T O N  P A P , J u ż  p o n a d  

r o i  p r a w ie  ż a d n e  p rz e d s ię b io r ­
s tw o  f i lm o w e  w  H o lly w o o d , n ie  n a ­
k r ę c a  w e s te rn u  z t r a d y c y jn y m  . u -  
d z ia łe m  In d ia n  i  k o w b o jó w  O s ta t­
n ie  t r z y  f i l m y  te g o  g a tu n k u  k o s z ­
to w a ły  p r o d u c e n tó w  p o n a d  7 m in  
d o la r ó w ,  a z y s k  z b i le tó w  k in o ­

w y c h  w y n ió s ł  t y l k o  2 m in  d o L

Z d a n ie m  d y s t r y b u t o r ó w  f i lm ó w  
w  S la m fc h  Z je d n o c z o n y c h ,  d z is ie j ­
sze p o k o le n ie  m ło d z ie ż y  a m e ry k a ń ­
s k ie j  w o i j  o g lą d a ć  f i lm y  fa n ta s ty C z  
n i-n a u k o w e ,  z a m ia s t t r a d y c y jn y c h  
ju ż  w e s te rn ó w .

Premia d!a kochanka
69- L E T N I  A m e r y k a n in  B i l i  Q u a n d t.  

c h c ą c  p r z y  s o b ie  z a t rz y m a ć  i i - l e t ­
n ia  ż o n ę  d a ł o g ło s z e n ie  d o  g a z e ty  
to  A -n ch o ra g e . że p o s z u k u je  d ia  
s w o je j  ż o n y  k o c h a n k a , k tó re m u  
g o tó w  je s t  z a p ła c ić  p r e m ię  w  w y ­
s o k o ś c i ! 000 d o la r ó w  R e a k c  ja  aa 
o g ło s z e n ie  b y ła  z d u m ie w a ją c a  Z a ­
m ia s t o c z e k iw a n y c h  m ę ż c z y z n  z g ło ­
s i ło  s ię  50 k o b ie t .  M L a ły  o n e  o b a ­
w y  c z y  s b y  Ic h  m ę ż o w ie  n ie  z ła k o  
m ią  s ię  na  h o jn ie  w y n a g ro d z o n ą  
m iło s n ą  p rz y g o d ę . P a n  Q u a n l t  
o t r z y m a ł od  r ó ż n y c h  k o b ie t  te le fo ­
n ic z n e  p o g r ó ż k i.  W  k o ń c u  je g o  d o ­
m u  m u s ia ła  p i ln o w a ć  p o l ic ja .

Ha żydowską restaurację w Paryżu

Krwawy zamach
p , p V ł  p a p  o s ó b  z a -  K ie r o w n ik  p rz e d s ta w ic ie ls tw a  O W P
P A R Y Ż  P A P .  bzesc OSOD za w P a rv ż u  ib r a h im  S ouss w y r a ’. i ł

■ •"  k r w a w e jbitych, 22 ranne, z tego 9 cięż­
ko — oto bilans krwawego za-

z a m a c h u

s ta n o w c z e  p o tę p ie n ie  t e j  
a k c j i  i  p r o te s t  p r z e c iw k o  „ k a ż d e m u

machu," jakiego dokonali w po-
niedzialek Ok. goaz. 13.3U awaj des R o s ie rs  przybył premier PLer- 
niezidentwfikowani sprawcy na re M a u ro y  Do tego momentu żal- 
największą w Paryżu restaura- " •  o ^a a lm j. »« przyznała M  *  
cje żydowską, znajdującą się w 
tradycyjnie zamieszkanej przez 
Żydów dzielnicy Mar ais, przy 
słynnej ulicy sklepów — Rue 
des Rosiers. Właściciel restau­
racji jeszcze na kilka godzin 
przed zamachem otrzymywał 
telefony z pogróżkami, dlatego 
też w pobliżu restauracji znaj­
dował się policjant, który miał 
strzec bezpieczeństwa lokalu.
Znajduje się on w grupie osób 
ciężko rannych.

S A M E G O  p rz e b ie g u  z a m a c h u  n ie  
u s ta lo n o  je s z c z e  d o k ła d n ie .  Z e z n a ­
n ia  ś w ia d k ó w , z a s z o k o w a n y c h  ty m  
t r a g ic z n y m  w y d a rz e n ie m , są s p rz e ­
c zn e . J e d n i tw ie r d z ą ,  że z a m a c h ó w  
c ó w  b y ło  4, in n i  — że 2 F a k te m  
j e s t  że w  p o rz e  zn a c z n e g o  ru c h u  
w  r e s ta u r a c j i ,  k ie d y  F r a n c u z i  t r a ­
d y c y jn ie  w y c h o d z ą  n a  o b ia d , w y ­
p e łn io n ą  k l ie n ta m i  s a lę  lo k a lu  c -  
s t r z e la n o  n ie m a l na  o ś le p  s e r ia m i 
z b r o n i  m a s z .y n o w e j. Z a m a c h o w c y  
n a s tę p n ie  z b ie g l i  o s t r z e l iw u ją c  s*e 
i  n ie  z d o ła n o  ic h  z a t rz y m a ć , m im o  
że n ie m a l n a ty c h m ia s t  n a  m ie js c u  
z a m a c h u  z n a la z ło  s ię  k i l k u  f u n k ­
c jo n a r iu s z y  p o l ic j i .

Z a m a c h  w y w o ła ł  n ie s ły c h a n e  p o ­
ru s z e n ie  i  o b u r z e n ie  f r a n c u s k ie j  
o p in i i  p u b l ic z n e j .  N a  m ie js c e  z b r o ­
d n i  u d a ł  s ię  s e k r e ta r z  g e n e ra ln y  
P a ła c u  E l iz e js k ie g o  J e a n  L o u is  
B ia n c o . M in is te r  s p r a w  w e w n ę t- « -  
n y c h .  G a s to n  D e f fe r re .  k t ó r y  p rz e ­
b y w a ł  w  M a r s y l i i ,  na  w ie ś ć  o  za ­
m a c h u  w y je c h a ł  n a ty c h m ia s t  do  
P a ry ż a .

Z a m a c h  p o tę p i ły  w s z y s tk ie  n ie ­
m a l  f r a n c u s k ie  n a r  t le  p o l i ty c z n e  
o r g a n iz a c je  z w ią z k o w e  i s p o łe c z n e .

Wykorzystanie kosmosu w celach pokojowych

1 7 Unispoce 32
WIEDEŃ PAP. Stolica Austrii stała się po raz drugi m iej­

scem światowego spotkania polityków, naukowców i repre­
zentantów techniki, związanych z podbojem kosmosu. Podob­
nie bowiem jak przed czternastu laty również i obecnie Wie­
deń jest miejscem drugiej z kolei konferencji ONZ w spra­
wie badania i wykorzystania przestrzeni kosmicznej do celów 
pokojowych „Unispace 82” .
OTWARCIA OBRAD, które Rychlewski, członek Polskiej 

toczą się w wiedeńskim Hof- Akademii Nauk i przewodni- 
burgu, dokonał sekretarz gene- czący je j Komitetu do Spraw 
ralny ONZ Javier Perez de Badań Kosmicznych. W skład 
Cuellar, który przypomniał, że delegacji wchodzi również pol- 
m ija właśnie dwadzieścia pięć ski kosmonauta płk Mirosław 
lat od faktu, gdy przed człb- Hermaszewski, 
wiekiem otworzyła się nowa 
perspektywa rozpoczęcia pozna 
wania i zdobywania kosmosu.
Przed 25 laty Związek Ra­
dziecki wystrzelił pierwszego 
sztucznego satelitę Ziemi.

Przemówienie powitalne wy­
głosił do zebranych prezydent 
Austrii Rudolf Kirchschlaeger.
Na przewodniczącego konferen­
cji został wybrany minister 
spraw zagranicznych Austrii.
Swillibald Pahr.

Na wieczornym posiedzeniu 
konferencji odczytano pozdro­
wienia nadesłane je j uczestni­
kom przez przywódców wielu 
państw. Z dużą uwagą wysłu­
chano pozdrowień od L. Breż­
niewa.

Następnie rozpoczęła się de­
bata generalna oraz obrady 
trzech komitetów głównych.
Wiedeńska konferencja trwać 
będzie do 21 bm. Towa»zyszy 
je j wiele ważnych imprez, z 
których na szczególne podkreś­
lenie zasługuje największa do­
tychczas wystawa sprzętu, u- 
rządzeń i pojazdów kosmicz­
nych. W ekspozycji tej uczest­
niczy 25 krajów.

Podkreślić należy, iż w wie­
deńskich obradach uczestniczą 
kosmonauci i astronauci.

Nasz kra j reprezentowany 
jest zarówno w konferencji, 
jak i na wystawie. Na czele poi 
skiej delegacji stoi prof. dr Jan

Świat chrześcijański:

Biali utracili
prymat liczbowy

WATYKAN PAP. Jak wynika 2 świato wzrósł do 23,1 proc. 
rozpowszechnionego ostatnio w 86,5 proc stanowili wśród 
Watykanie dokumentu, po raz biali.
pierwszy od 1200 lat rasa biała Jeśli chodzi o podział językowy 
utraciła na początku lat osiem- dzisiejszych chrześcijan, dominuje 
dziesiątych bezwzględny prymat język hiszpański — 207 milionów, 
liczbowy wśród światowego Dia 196 milionów językiem ojczy- 
chrześcijaństwa. Przełom nastąpił stym jest angielski, dla 128 mi- 
w ubiegłym roku. Biali stanowią lianów — portugalski. W dalszej
— według danych z 1981 r. — kolejności są następujące języki: 
47,4 proc. chrześcijan na świecie, na czwartym miejscu — niemiec- 
rasa czarna — 19,3 * proc., żółta ki, 5 — francuski, 6 — włoski, 
—• 7,2 proc., czerwona — 3,3 7 — rosyjski, 8 — polski, 9 
proc., mieszańcy zaś kolorowych ukraiński, 10 — holenderski.
— 22,8 proc.

nich

„Klejone” statki
METALOWE poszycie statku 

może być znacznie trwalsze, je­
śli przy jego wytwarzaniu za­
stosuje się k le j polimerowy. Po 
łączy on na trwałe arkusze me­
talu, nie niszcząc ich budowy 
molekularnej. Klejące substan­
cje o takich właściwościach o- 
pracowall specjaliści z nauko­
wo-badawczego i projektowego 
Instytutu EĆlejów Polimero­
wych w Kirowakanie (Armeń­
ska SRR). Zbudowano tutaj u- 
rządzenie. pozwalające na otrzy 
mywanie do 100 rodzajów kle­
jących związków stosowanych 
m. in. w przemyśle samocho­
dowym i meblarskim.

Dokument stanowi wypis z 
wielkiego tomu „World Christian 
Encyclopedia", opublikowanego o- 
statnio przez Uniwersytet Oxford 
w Nairobi. Autor —  David Bar­
ret — w ciągu 14 lat prowadził 
badania w 212 krajach.

W VI wieku chrześcijanie re­
prezentowali 22,4 proc. ludności 
świata, ale biali stanowili wśród 
nich zaledwie 38,4 proc. Około 
roku tysięcznego odsetek chrześ­
cijan spadł do 18,1, ale więk­
szość stanowili już wówczas bia­
li. To tendencja doprowadziła z 
czasem do całkowitego zdomino­
wania chrześcijaństwa przez ludzi 
o białej skórze, zaś w XVI wie­
ku stało się ono religią niemal 
wyłącznie „zarezerwowaną" dla 
białych, którzy stanowili wówczas 
92,6 proc. chrześcijan.

Około roku 1800 odsetek cbrześ 
cijan ‘ w stosunku do ludności

Procesy
o zepsuty urlop
W RFN miesiącami ciągną 

się procesy sądowe w sprawach 
urlopowych — głównie przeciw 
organizatorom wypoczynku. Je­
dna z turystek procesuje się z 
biurem podróży o to, że koło 
domku wypoczynkowego znajdo 
wał się staw, pełen ogromnych 
żab. które tak głośno rechotały 
w nocy, że nie mogła zmrużyć 
oka. Starsza para, spędzająca 
urłop na statku, który płynął 
po Morzu Śródziemnym, wyto­
czyła organizatorom sprawę o 
to, że na pokładzie spacerowym 
całymi dniami grała orkiestra 
młodzieżowa, co sprawiało, 
starsi państwo musieli szukać 
schronienia przed natarczywą i 
głośną muzyką w swojej kabi­
nie.

Gdzie byli
„radarowey"?

RAYMONDA REY prowadzi­
ła pr£ez 20 lat taksówkę >ve 
francuskim mieście Lyon i nie 
posiadała prawa jazdy. W ykry­
ła to dopiero przypadkowo 
kontrola drogowa. Ponieważ 
nigdy nie spowodowała wypad 
ku, sędzia uznał to za okolicz­
ność łagodzącą, ale i. tak skazał 
ją na dwa ^miesiące aresztu z 
zamianą na grzywnę w wysoko 
ści 1500 franków

Skandale 
w policji brytyjskiej 
i amerykańskiej
L O N D Y N  P A P . P o n a d  300 p o l i ­

c ja n tó w  b r y t y j s k i c h  zo s ta ło  z w o l­
n io n y c h  z e ' s łu ż b y  w  z w ią z k u  z po ­
s ta w ie n ie m  ic h  w  s ta n  o s k a rż e ń  a  
o k o n ta k t y  ze ś w ia te m  p rz e s tę p ­
c z y m . 44 p o l ic ja n tó w - ,  s ta n ę ło  ju ż  
p rz e d  s ą d e m  i  zo s ta ło  u z n a n y c h  
w in n y m i.  W  p o z o s ta ły c h  p r z y p a d ­
k a c h  p ro w a d z o n e  je s t  ś le d z tw o .

F a k ty  d o ty c z ą c e  u c z e s tn ic tw a  
„ s t r ó ż ó w  p o r z ą d k u ’ ”  w  r a b u n k a c h , 
s z a n ta ż a c h  i  w y m u s z a n iu  p ie n ię d z y  
w y k r y t o  w  t r a k c ie  s p e c ja ln e j . o d c -  
r a c j i  p ro w a d z o n e j o d  p o ło w y  1978 
ro k u .  W  cza s ie  d o c h o d z e n ia  u s ta ­
lo n o , że w  C a łe j W .ie lk ie j B r y ta n  i  
d z ia ła ły  d o s k o n a le  z a k o n s p iro w a n e  
s z a jk i  W  ic h  s k ła d  po za  z a w o d o ­
w y m i p rz e s tę p c a m i w c h o d z i l i  ta teże 
p o l ic ja n c i .  N ie k tó r z y  z a jm o w a li  
w y s e fk ie  s ta n o w is k a . T r u d n i l i  s ę  
o n i  m ię d z y  in n y m i  p o r y w a n ie m  
c ię ż a ró w e k  z c e n n y m i to w a r a m i,  
s p rz e d a w a li  k r a d z io n y  to w a r ,  k o ­
r z y s ta l i  z w y p ła t  p rz e d s ię b io rs tw  
u  be zp  ie c  ze n io  w y c h

W A S Z Y N G T O N  P A P . W C h ic a g o  
ro z p o c z ę ła  s ię  ro z p ra w a  p r z e c iw k o  
13 p o l ic ja n to m  o s k a r ż o n y m  o  p o ­
ś r e d n ic tw o  w  h a n d lu  n a r k o ty k a m i.

W  ś le d z tw ie  u d o w o d n io n o ,  że 
p o d cza s  d y ż u r ó w ,  p o s łu g u ją c  s ię  
s łu ż b o w y m i s a m o c h o d a m i. p r z e j­
m o w a l i  zn a c z n e  ła d u n k i  k o k a in y ,  
m a r ih u a n y  i h e r o in y  od  s z e fó w  
p r z e m y tn ic z y c h  g a n g ó w  i  d o s ta r ­
c z a l i  to w a r  do  m e lin ,  g d z ie  s p rz e ­
d a w a n o  n a r k o ty k i  s ta ły m  k l ie n to m .  
Z a  o w e  . u s łu g i”  o t r z y m y w a l i  
z n a c z n e  s u m v  p ie n ię ż n e  o d  h a n d la ­
rz y  n a r k o ty k a m i.

Kiedy ostygnie?
MODELE matematyczne od­

działywania oceanu i atmosfe­
ry. opracowane przez daleko­
wschodnich naukowców, pązwa 
łają z dużym prawdopodo­
bieństwem prognozować zmia­
ny pogody. W wyniku badań, 
prowadzonych na pokładzie stat 
ku naukowo-badawczego „Pro­
fesor Bogorow” , okazało się, że 
grubość nagrzanej warstwy 
oceanu określa następowanie 
zmian pogody. Gdy maleje ta 
warstwa, przeobraża się także 
częstotliwość tych zmian. Przy 
warstwie o grubości 300 met­
rów, okres zmiany temperatu­
ry  morza wynosi średnio 6-7 
dni.

Akwarium -  gigant
T O K IO  P A P . W  ja p o ń s k im  m ie ­

ś c ie  K a in a i i ,  z b u d o w a n o  g ig a n ty c z ­
ne  a k w a r iu m ,  k tó r e  m o ż n a  b ę d z ie  
o g lą d a ć  zą o p ła tą . S z y b a  o d  s t r o n y  
w id o w n i  d la  p u b l ic z n o ś c i ona 1S,4 
me-t/ra d łu g o ś c i 1 3,3 m  w y s o k o ś c i.  
G ru ib o ś ć  s a m e j s z y b y  w y n o s i 9.5 
ć m .

A t r a k c ją  d o  o g lą d a n ia  m a ją  b y ć  
r z a d k ie  o k a z y  fa u n y  i  f lo c y  •  
O c e a n u  S p o k o jn e g o .
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W trzehiato wsii«_zakładzie Solsnio#s och Fabryk Mcmi

Pożegnanie z „premią regulaminową” 
„Płacić za solidną pracą” - twierdzi załoga

PROJEKT nowego systemu płac w  gospodarce uspołecznio­
nej opublikowany przed przeszło miesiącem w „Rzeczypo­
spolitej", spotkał się z krytyką i zastrzeżeniami załóg szeregu 
przedsiębiorstw. Równocześnie wysuwane są propozycje zmian 
w tym projekcie. Krytykuje się zbyt słabo akcentowaną jakość 
roboty i solidność jako kryterium decydujące o zarobkach. 
Proponowane modyfikacje w nowym systemie wynagradzania 
dotyczą przede wszystkim premiowania.

NA interesujące rozwiązanie 
wpadli pracownicy oddziału 
Goleniowskich Fabryk Mebli w 
Trzebiatowie. Zakład dający

ZAKŁADY Tkanin Tech­
nicznych „Eskord”  w Iło ­
wie Żagańskiej są najwięk­
szym producentem sznurka 
do snopowtązałek. Zaopa­
tru ją  w niego rolników z 
całego kra ju  ale z coraz 
większymi kłopotami. Brak 
pracowników sprawił, że 
piwny produkcyjne skory- 
goioano do 10,7 tys. ton 
sznurka, bo nawet gdyby 
zatrudniono nowych 3.r>Q 
pracowników (o co usilnie 
zabiega dyrekcja) to roczna 
produkcja nie przekroczy­
łaby 13 tys. ton. Importuje­
my więc w tym roku sznu­
rek z Brazylii w iloĄci 6 tys. 
ton.

NA ZDJĘCIU: w głównej 
hali przędzenia i przewija­
nia sznurka.

C A F — R. Janowski

produkcję rynkową, w dodatku 
deficytową, szuka — wybaczcie 
niepopularne dziś słowo — re­
zerw.. W poszukiwaniach kiero­
wnictwo nie jest osamotnione 
— załoga w pełni akceptuje je­
go poczynania. Utrzymanie się 
na rynku, a więc możliwość 
sprzedaży wyrobów może dać 
przede wszystkim poprawa ich 
jakości. Nie łudźmy się — wy­
sokie ceny i  permanentny brak 
mebli na rynku nie wytworzą 
automatyzmu; nie każdy byle 
jak i mebel „pójdzie”  ze sklepu 
do . domu klienta. Załodze trze- 
biatowskie^o zakładu zależy 
również na utrzymaniu zatru­
dnienia na dotychczasowym 
poziomie.

-  N A J W A Ż N IE J S Z Ą  s fe rą  r e ­
z e r w  Jest s o l id n a  r o b o ta  —  t w ie r ­
d z i A n to n i  M ik le r ,  k ie r o w n ik  f i r  
m y . -  N a sz  n o w y  s y s te m  p re ­
m io w a n ia  p o le g a  n a  l i k w id a c j i  a -  
n o n im o w o ś c l p r a c y ,  n a  w y k lu c z e ­
n iu  a n o n im o w e g o  p a r ta c tw a .  W  
p o ro z u m ie n iu  z z a ło g ą  p r o p o n u je ­
m y  b y  k a ż d y  '  p r a c o w n ik  o t r z y m a ł 
na  p o c z ą tk u  k a ż d e g o  m ie s ią c a  
p e w n ą  i lo ś ć  ta lo n ó w  w a r to ś c i  s tu  
z ło ty c h .  K t o  ro b o tą  s p a r ta c z y , te n  
o d d a  ta lo n  lu b  k i l k a ,  z a le ż n ie  od  
p o n ie s io n y c h  p rz e z  z a k ła d ,  c z y l i  
p rz e z  n a s  w s z y s tk ic h  s t r a t ,  s p e ­
c ja ln e j  k o m is j i .  S k ła d a ła b y  s ię

o n a  ta k ż e  z p r z e d s ta w ic ie li  z a ło ­
g i  — s a m o rz ą d u  p ra c o w n ic z e g o , w  
p r z y s z ło ś c i ta k ż e  i  z w ią z k ó w  za­
w o d o w y c h .  K t o  p rz e z  c a ły  m ie ­
s ią c  u t r z y m a  w s z y s tk ie  t a lo n y  — 
te n  p o fa t y g u je  s ię  d o  k a s y  p o  p re  
m ię . K t o  z a w in i ł  b r a k o r ó b s lw e m . 
te n  d o s ta n ie  m n ie j .

T a k  w ię c  m e b la rz e  z T r z e b ia to ­
w a  p r o p o n u ją  p r e m io w a n ie  k o n ­
k r e t n e j  p r a c y  w  m ie js c e  d o ty c h ­
c z a s o w y c h  „ p r e m i i  r e g u la m in o ­
w y c h ” , k tó r e  p r a k ty c z n ie  b y ł y  d o ­
d a tk ie m  d o  w y n a g ro d z e ń .  P r o p o ­
z y c ja  z T r z e b ia to w a  m a  b y ć  w p r o  
w a d z o n a  w e  w s z y s tk ic h  z a k ła d a c h  
G o le n io w s k ic h  F a b r y k  M e b li ,  a 
n ie w y k lu c z o n e ,  iż  w  c a ły m  p rz e ­
m y ś le  m e b la r s k im .  K w o ta  w y s o ­
k o ś c i  ta lo n u  je s t  je szcze  d y s k u ­
s y jn a ,  w  k a ż d y m  r a z ie  100 z ło ty c h  
p r z y ję t o ,  J a k o  m in im a ln ą  w a r to ś ć .

— B ę d z ie  t o  s y s te m  p r e m io w a n ia  
w  p e łn i  o d p o w ia d a ją c y  w y m o g o m  
r e f o r m y  g o s p o d a rc z e j — tw ie r d z ą  
w  t r z e b ia to w s k ie j  fa b r y c e .

K ie r u n e k  s łu s z n y , b o w ie m  rz e ­
te ln a  k a lk u la c ja  i  r z e te ln e  p r e m io  
w a n ie  w y e l im in u ją . . .  p ła c e n ie  f r y ­
c o w e g o  p rz e z  u ż y t k o w n ik ó w  m e ­
b l i .  P a m ię ta m  Jed en  z p ie r w ­
s z y c h  p r o g r a m ó w  t e le w iz y jn y c h  w  
p o c z ą tk a c h  b r .  n a  te m a t  r e fo r m y  
g o s p o d a rc z e j i  n o w y c h  k a lk u la c j i  
w  p rz e m y ś le . J a k o  p r z y k ła d  a u to ­
r o m  p o s łu ż y ły  f a b r y k i  m e b li .  P o ­
k a z a n o  r u b r y k ę  „ s t r a t y  n a  b r a ­
k a c h ” . P o m ie s z c z o n o  je  w  c e n ie  
f i n a ln e j  s z a fk i,  k a n a p y  ł  in n y c h  
s p rz ę tó w . P r z y  n o w y m  s y s te m ie  
p r e m io w a n ia  n ie  k l i e n t  b ę d z ie  p ła  
c i ł  za  b r a k o r ó b s tw o .  le c z  b r a k o ­
ró b .

P r o p o z y c ja  z p e w n o ś c ią  m a  ta k ­
że u je m n e  s t r o n y ,  d la te g o  d a le k i  
je s te m  o d  j e j  a p o te o z o w a n ia  i  
p r z e d s ta w ia n ia  J a k o  w y łą c z n e  le ­
k a r s tw o  n a  z łą  ro b o tę .

C z y  p r o p o z y c ja  m e b la r z y  m a  
szan sę  p r z y ją ć  s ię  na  sze rszą s k a ­
lę  w  c a ły m  p rz e m y ś le ?

— W  m e b la r s tw ie  z p e w n o ś c ią  
ta k  — tw ie r d z i  k ie r o w n ik  A . M ik  
le r  — U c h w y c e n ie  b r a k ó w  je s t  u 
na s  d o ść  ła tw e .  D z ia ła ć  te ż  b ę d z ie , 
w  p r z y p a d k u  n a s z e j f i r m y ,  a m b i­
c ja .  Z a t r u d n ia m y  d o s k o n a ły c h  f a ­
c h o w c ó w . B r a k ó w  z w in y  p ra c o w  
n ik ó w /  n ig d y  f t ie  b y ło  w ie le . . .

ODWIEDZAJĄC trzebia- 
towski zakład nie sposób nie 
wspomnieć o innych próbach 
polepszenia efektów pracy. Szu­
kanie rezerw to także zmniej­
szenie kosztów transportu. Od 
niedawna w większym stooniu 
wykorzystuje się transport PKP 
w  miejsce samochodów. Okaza­
ło się, iż każdy wagon można 
tak załadować, by nie tylko nie 
wiózł oprócz mebli powietrza. 
—■ ale by nie niszczyły się wie­
zione sprzęty.

W yniki pracy czynnych od 
k ilk u  miesięcy czterech fa b ry -1 
cznych sklepów GFM (w Gole­
niowie Trzebiatowie i dwa w 
Szczecinie) — zdaniem mebla­
rzy — wykazują, iż handel me­
blami nie potrafi.m im i handlo­
wać.

—  D L A C Z E G O  w  n a s z y c h  s k le ­
p a c h  n ie  m a  u s z k o d z o n y c h  k a n a p

„ I n a ” , k o m p le tó w  „ B a r n im ” ? —  
z a s ta n a w ia ją  s ię  w  fa b r y c e .  — 
D la c z e g o  fa b r y c z n e  s k le p y  m o g ą  
p r o w a d z ić  in s t r u k ta ż  m o n ta ż u  z 
p r a w d z iw e g o  z d a rz e n ia , a h a n d e l 
n ie  chce ?  C o  n a jw a ż n ie js z e , w  f a ­
b r y c z n y c h  s k le p a c h , m  in .  na  
s z c z e c iń s k im  N ie b u s z e w ie  m o ż n a  
z a fu n d o w a ć  s o b ie  be z  ż a d n y c h  za ­
p is ó w  k a n a p ę  . . In a ”  c z y  tz w .  ze ­
s ta w  . .B a r n im ”  W s z y s tk o  p ra w d a , 
a le ....

J e s t coś n ie p o k o ją c e g o  w  t r e n ­
d z ie  z a k ła d ó w  p r z e m y s ło w y c h  d o  
o t w ie r a n ia  w ła s n y c h  p la c ó w e k  
h a n d lo w y c h  F a k t ,  że o b s łu g a  w  
n ic h  lep sza , d o s ta w y  r y tm ic z n e ,  
le c z  p r z e m y s ł je s t  o d  p r o d u k c j i ,  
h a n d e l  od  s p rz e d a w a n ia .- P o  p r o ­
s tu  — ja k  s ię  w y d a je  — p r z y  ge ­
n e r a ln y m  r o z c h w ia n iu  r y n k u  w y ­
s z e d ł n a  ja w  n ie d o w ła d  p rz e d s ię ­
b io r s t w  h a n d lo w y c h .  Im  s z y b c ie j 
w łą c z ą  s ię  o n e  w  d z ia ła n ia  z w ią ­
z a n e  z r e fo rm ą ,  im  s z y b c ie j d o -  
s z lu s u ją  d o  w y n ik ó w  o s ią g a n y c h  
ju ż  p rz e z  p rz e m y s ł — t y m  le p ie j  
d la  n a b y w c ó w  i... z a łó g  p la c ó w e k  
h a n d lo w y c h  D z ia ła  t u  je d e n  z m e  
c h a n iz m ó w  r e fo r m y :  p r o d u c e n t  n ie  
c h c e  k o r z y s ta ć  z  p o ś r e d n ik ó w  
t r a k t u ją c y c h  s w e  z a ję c ie  b y le  j a k .  
P s u je  t o  m a r k ę  r e n o m o w a n e j f i r ­
m ie ,  ja k ą  są c h o ć b y  G o le n io w ­
s k ie  F a b r y k i  M e b li  O  te j  r e n o ­
m ie  n ie c h  ś w ia d c z y  u lo k o w a n ie  w  
tr z e b ią  t o  w s k im  z a k ła d z ie  e k s p o r to ­
w e j  p r o d u k c j i  w y m a g a ją c e j s to ­
la r s k ie g o  k u n s z tu  -  s y p ia ln i  „ C o b  
le n z ”  w y s y ła n e j  d o  F r a n c j i .

— W ra c a m y  d o  s ta ry c h  te c h n o ­
lo g i i  -r- m ó w ią  w  z a k ła d z ie . — 
C h c e m y , b y  n a sze  m e b le  le p ie j  i  
d łu ż e j  s łu ż y ły  u ż y t k o w n ik o m .  
S tą d  c o ra z  w ię c e j  d r e w n a  W n a ­
s z y c h  w y ro b a c h ,  k tó r e g o  ja k  s ię  
o k a z u je  m a m y  w c a le  n ie  t a k  m a ­
ło ,  a ' b ę d z ie m y  m ie l i  je s z c z e  w ię ­
c e j,  Jeś ii o s zczę d n o ść  1 s o lid n o ś ć  
w y e l im in u ją  p a r ta c tw o .

NA poparcie tych twierdzeń 
można wspomnieć o obniżce 
cen mebli z Goleniowa. Nie by­
ła ona wielka, ale fakt, że ka­
napa „Ina”  potaniała o prawie 
dwa tysiące złotych. Po prostu 
udało się znaleźć rezerwy, o 
których w fabryce nie tylko 
mówią.

— Wprowadzenie nowego sy­
stemu premiowania, nagradza­
nie oszczędnej gospodarki* su­
rowcami, płaca za konkretna 
pracę mogą spowodować dalsze 
obniżenie cen naszych mebli 
— twierdzi kierownictwo fa­
bryki. W .JURCZAK

W BRZEZIU k. Opola 
trwa budowa elektrowni o 
mocy docelowej •2160 MW. 
Oddanie pierwszego bloku 
przewidziane jest na 1986 
rok. Obecnie trwają prace 
przy montażu elementów 
kotła pierwszego bloku. 
Wznosi się konstrukcje noś 
ne bloku 11 i  I I I  z jedno­
czesną budową zaplecza 
technicznego. Rozpoczęto 
także budowę stacji kole­
jowej na terenie przyszłej 
elektrowni.

NA ZDJĘCIU: plac bu­
dowy Elektrowni „Opole" 
w Brzezin.

CAF — K. Swiderski

Wieś dzisiejsza

Kiedyś wystarczał kowal...

Droga do własnego domku
z ja c h .  Z a r o b i l i  s p r y tn i  p r o je k ta n c i ,  
z r ę c z n i  m a h ip u la to r z y  i . . .  w  r e z u l­
ta c ie  n ie  z a o fe ro w a n o  n ic  k o n ­
k r e tn e g o  n o w y m  in w e s to r o m . D o  
d z iś  n ie  m a  d o b re g o  p o p u la rn e g o

■» i ............. i ................. ................... ............................................... ..................  p r o je k t u .  F a b r y k i  e le m e n tó w  d la
, ,  . ,  . . . „  d o r a k ó w  je d n o ro d z in n y c h  s p r o w a -

O D  l a t  p is z e m y  o  t r u d n y m  p r o -  p r a w d ą ,  że m e t r  k w a d r a to w y  w o u  d Z a n e  z  D a n U o k a z a ły  s ię  f a t a l -  
b le m ie  b u d o w n ic tw a  je d n o ro d z in n e  d o w a n y  w  d o m e k  je d n o ro d z in n y  m  n ie w y p a łe m .  N a d a l  n ie  w ia -  
g o . T r u d n y m  z  u w a g i  n a  b r a k  te -  m o ż e  b y ć  o  p o ło w ę  ta ń s z y  o d  m e -  ¿ o rn o , k t o  i  ja k  p o w in ie n  z a ją ć  
r e n ó w  u z b r o jo n y c h ,  k ło p o ty  m a te »  t r a  w  m ie s z k a n iu  z b u d o w a n y m  w  p r o b le m e m  w y tw a r z a n ia  s e r y j -  
r ia ło w e ,  w y s o k ie  k o s z t y  i  g e n e r a l-  b lo k u  m e to d ą  p r z e m y s ło w ą . I  je s z -  n e .* p u d o w y  e le m e n tó w  d la  te g o  
n ic  rz e c z  u jm u ją c  n a  n le d o p r a c o -  cze  Je d n o . D o m e k  z d o b re g o  p r o -  t ' u  b u d o w n ic tw a  B o  p o w ie d z m y  
w a n e  p r o je k t y .  B u d u je m y  fo r te c e ,  j e k t u  i  p r z y  z a s to s o w a n iu  p ie k o -  „ raw < ję ,  że  t y l k o  n a  t e j  d ro d z e  
b r z y d k ie  k a m ie n ic z k i  o g r o m n ie  n ie c z n ie  d r o g ic h ,  b o  w c a le  n ie  t a k  ^ o ż n a  p o d ją ć  s ię  w  m ia r ę  t a n ie -  
k o s z to w n e  w  w y k o n a w s tw ie ,  p r z e -  d o b r y c h  m a te r ia łó w  w  ta k  z w a -  Q j  m a s o w e g o  b u d o w n ic tw a .  D z iś  
de  w s z y s tk im  z  u w a g i  n a  d u ż ą  m a -  n y m  s ta n ie  s u r o w y m  m o ż e  k o s z to -  ^ j o d 7 i lu d z ie  p o d e jm u ją c y  s ię  ta -  
te r ia ł© c h ło n n o ś ć . A  m im o  t y c h  w a ć  p o ło w ę  s u m y  k o s z to r y s o w e j,  i n w e s t y c j i  m u szą  m ie ć  t r o -
p e r tu r b a c j i  w  o s ta tn ic h  la ta c h  p o -  D z iś  n a jd ro ż s z e  są m a te r ia ły  w y -  c h  J u i at w ie ń . A  u ła tw ie n ia  te  p r o -  
w s ta ło  d z ie s ią tk i  t y s ię c y  m ie s z k a ń  k o ń c z e n io w e ,  a k c e s o r ia  i  w a d z ą  je d y n ie  p rz e z  m o ż liw o ś ć  k u
w e  w ła s n y c h  i  s p ó łd z ie lc a c h  ż e n le  o b ie k tu .  A  p r z e c ie *  m ło d z i  *  
d o m k a c h . J e s t to  n a d a l  w ła ś c iw y  
k ie r u n e k  w  b u d o w n ic tw ie  m ie s z ­
k a n io w y m ,  p o d  w a r u n k ie m ,  że 
w re s z c ie  z a c z n ie m y  t r a k t o w a ć  te n  
te m a t  s e r io ,  b e z  u p r z e d z e ń  |  z  e fe k  
c y w n ą  p o m o c ą . N a s z y m  z d a n ie m  
lu d z ie  p o d e jm u ją c y  s ię  b u d o w y  
w ła s n e g o  d o m u  p o w in n i  b y ć  p r e ­
m io w a n i  w  p o s ta c i w y s o k ic h  i  in w e s to r z y  m o g ą  « u -  h *-•• “ n n  ła tw e g o
k o r z y s tn y c h  p o ż y c z e k  b a n k o w y c h ,  d p w ę  n a  e ta p y .  P ie rw s z y  t o  z a -  ,? l e r i - m k 0 w
z a p e w n ie n iu  te re n ó w ,  m a te r ia łó w  m k n ię t y  d o m e k  p o d  d a c h e m  z  m o ż  , • . „  ń v ć  n o s a d z e n i
b u d o w la n y c h  i  o g ó ln e j  o p ie k i  n a d  l iw o ś c ią  m ie s z k a n ia  w  je d n e j  iz b ie  N iB  e ^ ie U b y f im y  b  *  | ° ^ 'a z e  
p r o w a d z o n y m i in w e s ty c ja m i.  B u -  i  d r u g i  e ta p  s to p n io w e  w y k a ń c z a -  o  tw o r z e n ie  n o w y *  * S o w t a i k l S n  
d o w n ic tw o  J e d n o ro d z in n e  p o w in n o  n ie  p o z o s ta ły c h  p o m ie s z c z e ń . C z ę - /« w »  s n o łe c z e ń s tw a  o  s y -
s ta ć  s ię  J e d n y m  z  p ie rw s z o p la n o -  » to  te  c z y n n o ś c i  o s ta tn ie  m o ż n a  1e n a  t y m  r y n -
w y c h  te m a tó w  w ła d z  a d m in is t r a -  w y k o n y w a ć  w e  w ła s n y m  z a k re s ie  t u a c j i  ja k a  P ^ . s> 4 je  y  fo r m ie  
c y W h  k a ż d e g o  w o je w ó d z tw a ,  p r i y  p o m o c y  i  k o n s u l t a c j i  ła c h ó w -  ^ ; . p“ ag g o 'E„ g S u  y S c e m y  p S !  
m ia s ta .  P o w in n o  t o  b y ć  a m b ic ją  ę ó w .  .  .  s iS?a  «Ti» i p s r r r p  1p dn a
s łu ż b  in w e s ty c y jn y c h  i  a r c h it e k t© -  T y le  p r z y d łu g ie g o  w s tę p u  * o  n o w a ^ k o n c e p c ja  C zy3 b ę d z ie 1 o n a  
" iC m y0b- g e n e ra ln e g o  r S a ^ S f ^ e k V V ^ m a t e r i a -

J e d n o c z e ś n ie  s tw ie r d z ić  n a le ż y ,  d y w id u a ln y r a .  A  t e r a z  c h c e m y  ? fo rm o w a ć Z^ y ^b ieżą coC m y  °
t e  w  d z is ie js z e j  s y t u a c j i  t a k  J a k  p o d k r e ś l ić  t a k t ,  t e  w  o s ta tn ic h  t y m  in fo r m o w a ć  n a  b ie ż ą c o .
I  p o p rz e d n io , te g o  t y p u  in w e s ty c je  fo ta c h ,  k ie d y  m ia ło  z a p a lić  s ię  z ie -
ade n a le ż ą  d o  ta n ic h .  N a le ż y  r o g -  lo n e  ś w ia t ło  d la  te g o  t y p u  b u d ó w -  O tó ż  j a k  p o d a je  w  je d n y m  z  o -  
w ła ć  s i ł t y  i  le g e n d y  o  ta n ie »  don® n ic tw a ,  ro z b u d z a n o  w ie le  n a d z ie i ,  e ta tn ic h  n u m e r ó w  T y g o d n ik  K a ż -  

J s d i to r o d z k in y e b ,  M s  j e s l  W s z y s tk o  « k o ń c z y ło  s ię  sia i l u -  d e g o  K o n s u m e n ta  „ V E T O ”  p o w s ta -

Jeszcze jedna koncepcja

STATYSTYKA zapewnia, że 
na wsi działa obecnie 88,2 tys. 

zakładów usług rzemieślniczych 
i produkcyjnych. Statystycznie, 
każda gmina dysponowała w 
ub. r. 44 warsztatami — w 
1976 ' r. ty lko 38. Statystyka 
zniekształca trochę obraz, bo 
np. o ile gminy woj. koszaliń­
skiego posiadały- po 10 warszta­
tów, to ' w woj. leszczyńskim 
było w każdej gminie takich 
punktów 110. Jednym lepiej in ­
nym gorzej, ale mimo wszystko, 
zepsuta lodówka, telewizor czy 
do jarka to na wsi prawdziwe 
nieszczęście.

je  w  P o ls c e  n o w y  s y s te m  b u d o w ­
n ic tw a  je d n o ro d z in n e g o . A u to re m  
i  tw ó r c ą  je s t  p o lo n i jn y  p rz e d s ię -  

' b io rc a  z F r a n c j i  p r o fe s o r  a r c h i ­
t e k t u r y  T a d e u s z  Z e n o w ic z . Z  m a ­
te r ia łu  te g o  w y n ik a ,  że  a u to r  o -  
p r a c o w a ł s y s te m  o t w a r t y  d la  b u ­
d o w n ic tw a  je d n o ro d z in n e g o  ( w o ln o  
s to ją c e g o , s z e re g o w e g o  i t p . )  z k o n ­
k r e tn y m  p rz e z n a c z e n ie m  d la  P o ls ­
k i  N ie  b ę d z ie  to  p r o d u k c ja  d o ­
m ó w , a je d y n ie  e le m e n tó w , k tó re  
w y tw a r z a ć  s ię  b ę d z ie  m e to d ą  p rz e ­
m y s ło w ą . T e n  s y s te m  o t w a r t y  
p r o f .  Z e n o w ic z a  p o le g a  n a  ty m ,  
że e le m e n ty  ró ż n e g o  k s z ta łt u  i  
w ie lk o ś c i ,  tw o r z ą  z b ió r  p o z w a la ją ­
c y  p r z y  z a c h o w a n iu  o k r e ś lo n y c h  
zasa d  —  s k ła d a ć  s ię  w  ca ło ś ć  
( c z y l i  d o m e k )  w  l i c z n y c h  k o m b i ­
n a c ja c h .  D la te g o  n a z y w a  s ię  to  
s y s te m e m  o t w a r ty m .  E k ip a  a u to ra  
p r z y g o to w u je  s ię  w ła ś n ie  d o  p ie rw  
s z e j p r o d u k c j i  p r o to t y p o w e j ,  ta k  
a b y  w  c ią g u  je d n e g o  r o k u  m o ż n a  
w y tw a r z a ć  w  je d n y m  z a k ła d z ie  
e le m e n ty  p o z w a la ją c e  z m o n to w a ć  
o k o ło  d w a  ty s ią c e  d o m k ó w . W a ż ­
n e  je s t  to .  że te c h n o lo g ię  s y s te ­
m u  d o s to s o w a n o  d o  r e a l ió w  rv n »  
k u  p o ls k ie g o . D la te g o  o p ra c o w a n o  
k i l k a  o d m ia n  z z a s to s o w a n ie m  m a  
t e r ła łó w  z n a n y c h , ła tw o  d o s tę p ­
n y c h  i  n ie d r o g ic h .

T y le  w s tę p n y c h »  in f o r m a c j i  n a  
te m a t  t e j  n o w e j  k o n c e p c j i  ja k a  
p o w s ta je  d la  p o tr z e b  b u d o w n ic tw a  
in d y w id u a ln e g o .  Z a  w c z e ś n ie  d z iś  
m ó w ić  o  s z c z e g ó ła c h . W y d a je  s ię, 
że  p ie rw s z a  p a r t ia  p r o to t y p o w a  
b ę d z ie  m ie r n ik ie m  ty c h  d z ia ła ń . 
W  n a jb l iż s z y m  cz a s ie  p o s ta ra m y  
s ię  u d o s tę p n ić  C z y te ln ik o m  b a r ­
d z ie j  o b l i t e  in fo r m a c je  n a  te n  
te m a t.

faz)

Z N A J D U J Ą C E  s ię  n a  w s ia c h  
w a r s z ta ty  k o w a ls k ie ,  ś lu s a rs k ie ,  
b u d o w la n e  l  in n e  s ta n o w ią  37 
p ro c . k r a jo w e j  s ie c i r z e m io s ła .  
W ie js k ie  p u n k t y  rz e m ie ś ln ic z e  z 
r e g u ły  są z a k ła d a m i m a ły m i,” z a ­
le d w ie  c o  s ió d m y  z n ic h  m a  u cz ­
n ia .  W ś ró d  u s łu g , d o  ś w ia d c z e n ia  
k t ó r y c h  są p rz y g o to w a n e  k r ó lu ją :  
b u d o w la n e ,  b ra n ż a  m e ta lo w a , 
d rz e w n a  i  o d z ie ż o w a  P o c ie s z a ją ­
c y m  z ja w is k ie m  je s t  to ,  że p r z y ­
b y w a  o s ta tn io  z a k ła d ó w  z d z ie d z i­
n y  m e c h a n ik i  m a s z y n  ro ln ic z y c h ,  
m o to ry z a c j i ,  n a p r a w y  s p rz ę tu  r a ­
d io w o - te le w iz y jn e g o  M im o  te j  
z m ia n y  ,n a  le p sze  d o  z a s p o k o je n ia  
p o tr z e b  " je s z c z e  d a le k o .

N ie s te ty ,  s ta ra n ia  o r g a n iz a c j i  
r z e m ie ś ln ic z y c h  o d a ls z e  u lg i  p o ­
d a tk o w e  d la  o só b  c h c ą c y c h  p r o ­
w a d z ić  z a k ła d y  n a  w s i są z a g ro ­
ż o n e . M o że  to  w y d łu ż y ć  p rz e d  
m ie s z k a ń c a m i w s i,  d ro g ę  d o  r a d io ­
m e c h a n ik a , ś lu s a rz a  i tp .

P o w a ż n y m  z a g ro ż e n ie m  d la  r z e ­
m io s ła  je s t  b r a k  s u ro w c ó w . P o ­
g o rs z y ła  s ię  s y tu a c ja  z a k ła d ó w  
rz e m ie ś ln ic z y c h ,  k o r z y s ta ją c y c h  z 
o d p a d ó w  p o p r o d u k c y jn y c h  „ d u ż e ­
g o ”  p rz e m y s łu . T e ra z  d u ż e  z a k ła ­
d y  w e  w ła s n y m  in te r e s ie  b ę d ą  
w y k o r z y s ty w a ć  w s z y s tk o , a rz e ­
m ie ś ln ic y  z o s ta h ą  z m u s z e n i d o  
s z u k a n ia  n o w y c h  ź r ó d e ł z a o p a trz ę  
n ia  s u ro w c o w e g o . N ie  w s z y s tk im  
to  s ię  u d a . c o  s z y b k o  o d c z u ją  
m ie s z k a ń c y  w s i. T y l k o  w  I V  k w .  
u b  r o k u  z p o w o d u  b r a k u  ■surow ­
c ó w  z a m k n ię to  w  k r a j u  456 z a k ła ­
d ó w , z  cze g o  149 n a  w s i.  L ic z b a  
ta  m o ż e  w z ra s ta ć !

A n a l iz u ją c -  s y tu a c ję  r z e m io s ła  
n a  w s i  w id a ć  je g o  r o z w ó j  ja k o ś ­
c io w y  1 — m im o  w s z y s tk o  — i lo ś ­
c io w y .  N ie t r u d n o  je d n a k  z a u w a ­
ż y ć , b e z  I r o n i i ,  że te n  p o s tę p  b ie ­
rz e  s ię  s tą d , iż  k ie d y ś  w y s t a r - ' 
e za ł... k o w a i

(K A R )

Coś dla pań
P R Z Y  u l .  Ż ó łk ie w s k ie g o ,  w  m ie j ­

s cu  d a w n e g o  k o m is u  o d z ie ż o w e g o , 
o t w a r t y  z o s ta ł p rz e d  k i lk o m a  d n ia ­
m i  n o w y  s k le p  ,E v a ”  o f e r u ją c y  
w y r o b y  k o s m e ty c z n e  f r a n c u s k ie j  
f i r m y  p o lo n i jn e j  — „ M is s  o f  P a ­
r ís ” . P a n ie  m o g ą  ta m  k u p ić  p u d r y ,  
b ły s z c z k i,  s z a m p o n y , w o d y  to a le to ­
w e , c ie n ie  i t p .  P r o p o n o w a n y  a s o r ­
ty m e n t  j u ż  w k r ó tc e  w z b o g a c o n y  
z o s ta n ie  k o s m e ty k a m i d la  p a n ó w , 
k tó r y c h  n a  r a z ie  n ie  m o ż n a  s p rz e ­
d a w a ć  z  p o w o d u  b r a k u  o p a k o w a ń . 
C e n y  t y c h  p a c h n ą c y c h  ró ż n o ś c i n ie  
n a le ż ą  d o  n a jn iż s z y c h ,  a le  c ó ż , za  
u r o d ę  — je ś l i  j e j  B o z ia  p o s k ą p iła  
— tr z e b a  p ła c ić . . .  ft»e)



KURIER ♦  ROZMAITOŚCI <» POWIEŚĆ *  ROZMAITOŚCI 4 * POWIEŚĆ ♦  ROZMAITOŚCI ♦  POWIEŚĆ 4 f STRONA 5

Odpryski

N iepokonani...
W 1975 ROKU zmonopoli­

zowano handel artykułami 
przemysłowymi w WPHW, 
zaś sprzedaż towarów spo­
żywczych w WSS „Społem” . 
Sprawa się .rypła nie tylko 
dlatego, że towarów mało, 
lecz przede wszystkim z 
tego powodu, iż życie nie 
zniesie sztucznych tworów. 
Życie (za sprawą wojewo­
dy) kazało na przykład 
szczecińskiemu WPHW 
handlować pomidorami, gdy 
nie ma do sprzedaży maj­
tek.

Wydawałoby się, te po­
midory etc. na dobre za­
goszczą w sklepach handlu 
państwowego. Tak wskazy­
wałaby logika. Niestety. By 
tak się s>tało musi nastąpić 
r e o r g a n i z a c j a .

Już widzę szuranie prze­
suwanych biurek i sterty 
pism okólnych, nowe cen­
trale (zrzeszenia?) i tak da­
lej. Niedawno przed kame­
rami TV obejrzeliśmy dy­
skusję jednego handlowca. 
dvtróch dziennikarzy o-raz 
silnej grupy naukowców. 
Naukowcy wypowiadali się 
a propos owej reorganiza­
c ji handlu w Polsce. Dy­
skusja zakończyła się bu­
dującymi wnioskami, że 
trzeba i  należy zreorgani­
zować.

Słusznie, tylko czy nie 
wystarczy po prostu sprze­
dawać towary w sklepach, 
jak te pomidory szczeciń­
skie na przykład i po prob­
lemie? No, ale jakże tak, 
skoro w reorganizacji ma­
my nie kwestionowane m i­
strzostwo. Gdyby jednak 
zamiast postulowanej reor­
ganizacji po prostu zaczęto 
sensownie handlować, pro­
ponuję natychmiast nie zu­
żyty na pisma, załączniki, 
instrukcje itd. papier spo­
żytkować na opakowania na 
straganach warzywno-owo­
cowych. Byłaby to znako­
mita „reorganizacja” !

(WiJ)

„Kurier” w studenckim obozie naukowym AR w Ińsku

Go rośnie nad jeziorem?
W IŃSKU nad jeziorem spo­

tkaliśmy grupę szczecińskich 
^studentów. Studiują w Akade­
m ii Rolniczej, śą członkami Ko­
ła Naukowego Botaników, sku­
piającego młodzież ze wszy­
stkich lat studiów, a nawet k il­
ku  absolwentów, którzy każde­
go roku zjeżdżają na obóz na­
ukowy. Właśnie w Ińsku mło­
dzież i  je j opiekunowie rozbili 
namioty i na zlecenie woje­
wódzkiego konserwatora przy­
rody prowadzą badania roślin­
ności przybrzeżnej i wodnej 
pięknego akwenu w Ińsku. Do­
dajmy. iż jezioro położone jest 
w tworzonym, obecnie Ińskjm 
Parku Krajobrazowym. W yni­
k i badań posłużą fundatorowi 
obozu, czyli pośrednio Urzędo­
wi Wojewódzkiemu, do ustale­
nia potrzeb rozwojowych par­
ku, oraz szczegółowej inwenta­
ryzacji bardzo unikalnej flory.

Pracujemy już od połowy 
llpcą — po wiedziała „Kuriero­
w i”  dr Urszula Grinn z Aka­
demii Rolniczej, kierująca obo­
zem. — Będziemy tu do 9 sier­
pnia; zmieniają się tylko człon­
kowie naszego koła, dla których 
obóz jest ukoronowaniem cało­
rocznej nauki. Poczynione przez 
studentów obserwacje będą 
prezentowane podczas dorocz­
nej sesji kół naukowych w AR. 
To już tradycja naszej uczelni...

Młodzież czuje się dobrze; 
nawiązano przyjacielskie kon­
takty z mieszkańcami Ińska. 
Dyrekcja miejscowego Kombi­
natu PGR przyjęła studentów 
serdecznie, udostępniając sma­
czne obiady w • PGR-owskiej 
stołówce.

— W naszej grupie przewa­
żają dziewczęta, ale chłopcy 
również pokochali botanikę i... 
zbieranie kwiatów — powie­
działa nam jedna ze studentek. 
— Nasze „zbieranie kwiatków” 
to bardzo żmudna praca, ale 
daje nam ona mnóstwo saty 
sfakcji. Nasi opiekunowie, dr

Urszula Grinn i mgr Lesław 
Wołejko, bardzo o nas dbają...

OD siebie dodajmy, iż dr 
Grinn od wielu lat prowadzi 
studenckie obozy naukowe, po­
święcając czas urlopu na prace 
z młodzieżą, podobnie mgr Wo­
łejko.

Pisząc na łamach „Kuriera” 
w środku roku akademickiego 
o perturbacjach ze zdobyciem 
pieniędzy (reforma, wszędzie 
wszyscy liczą skrzętnie każda 
złotówkę) na studenckie obozy 
naukowe, proponowaliśmy. bv 
przede wszystkim policzono 
konkretne korzyści materialne 
jakie przynosi praca studentów 
Jak widać, niektórzy policzyli, 
biorąc także pod uwagę niewy­
mierne korzyści 'społeczne — 
powiązanie nauiki młodzieży z 
konkretną pracą naukową na 
rzecz regionu.

Podczas tegorocznych waka­

c ji obozów studenckich jest 
nieco mniej niż w latach po­
przednich. Wszystkie, które 
działają potwierdzają potrzebę 
ich. urządzania. Może w przy­
szłym roku obozów będzie wię­
cej?

(W. Jur)

Nowości KiW

Dzieła
M arksa i Engelsa

W A R S Z A W A . N a k ła d e m  „ K s ią ż ­
k i  i  W ie d z y ”  u k a z a ł s ię  I I I  
to m  n o w e j  e d y c j i  . .D z ie ł w y 'b ,-a - 
n y fch  K a r o la  M a rk s a  i  F r y d e r y k a  
E n g e ls a ” . P rz y n o s i o n  m , in .  p ra c e  
M a rk s a  „ K r y t y k a  p r o g r a m u  g o t t j -  
s fc ieg o ” . a ta k ż e  l ic z n e  p ra c e  E n ­
ge lsa  — ja k  n.p. f r a g m e n ty  s ły n n e j  
„ D ia le k t y k i  p r z y r o d y ” . W a r to  p o d ­
k r e ś l ić  iż  w ię k s z o ś ć  p u b l ik o w a ­
n y c h  w  to m ie  d z ie ł je s t  t łu m a c z o ­
na  b e z p o ś re d n io  z , o r y g in a ln y c h  
w y d a ń .

Kolejne tomy Jalu Kurka
O  D W IE  P O Z Y C J E : „K s ię g ę

T a t r ”  i  j e j  k o n ty n u a c ję  „K s ię g ę  
T a t r  w t ó r ą ”  w z b o g a c i ły  s ię  „ P is m a  
w y b r a n e ”  J a lu  K u r k a .  W  t e j  ro z ­
p o c z ę te j w  1980 r .  p rz e z  W y d a w n i­
c tw o  L i t e r a c k ie  e d y c j i  u k a z a ł s ię  
p o p r z e d n io  to m  z a t y tu ło w a n y  „ P o e  
z je ” . W  n a jb l iż s z y c h  la ta c h  w  „ P is

m a c h  w y b r a n y c h ”  J . K u r k a  w y ­
d a w c a  p r z y p o m n i c z y te ln ik o m  m . 
in .  z w ią z a n y  z r e g io n e m  p o d h a ­
la ń s k im  c y k l  p o w ie ś c io w y  „ J a n o ­
s i k ”  o ra z  t a k ie  t y t u ł y  ja k  „ G r y p a  
s z a le je  w  N a p r a w ie ”  „ W o d a  w y ­
ż e j”  i  „ M ło d o ś c i,  ś p ie w a j” .

W STAREJ Pomarań­
czami w Łazienkach, w 
Warszawie otwarto X X II I 
Ogólnopolską Wystawę Róż. 
Zgromadzono na niej pra­
wie 200 odmian tych pięk­
nych kwiatów w różno­
barwnej, często zaskakują­
cej barwie. Wystawa cieszy 
się ogromnym powodze­
niem.

NA ZDJĘCIU: na różanej 
wystawie w Starej Poma­
rańczami.

CAF — Wojciech Frelek

Futurologia stosowana

Docent Wróżka
K T Ó Ż  i na s  n ie  w ie r z y  w e  w ró ż b y ?  O w sze m , k w i tu je m y  je  czase m  

i  le k k a  k p ią c y m  u ś m ie c h e m , a le  ta k  w  g łę b i d u s z y  p ra g n ie m y  p o ­
zn a ć  p rz y s z ło ś ć . Z re s z tą  n ie  je s t  to  t y l k o  p r z y w a r a  lu d z i  w s p ó łc z e s ­
n y c h  P rz y s z ło ś ć  zaw sze  s ta n o w i ła  z a g a d k ę , k tó r ą  s ta ra n o  s ię  w s z e l­

k im i  — ra c z e j n ie m o ż l iw y m i - -  sp o  s o k a m i ro z w ią z a ć .

P R Z Y S Z E D Ł  je d n a k  t a k i  d z ie ń  w  
h is t o r i i  n a u k i ,  k ie d y  n a r o d z iła  s ię  
f i z y k a  k w a n to w a ,  w n ik a ją c a  tu ż  
b e z p o ś re d n io  w  m e c h a n ik ę  a to m ó w  
i  c z ą s te k  e le m e n ta r n y c h .  W te d y  te ż  
s fo rm u ło w a n o  zasa dę  n ie o z n a c z o n o ­
śc i, w e d łu g  k t ó r e j  p rę d k o ś c i i  p o ­
ło ż e n ia  n p . e le k t r o n u  n ie  m o żn a  
z m ie rz y ć  z d o w o ln ą  d o k ła d n o ś c ią . 
Z a w s z e  m u s im y  s ię  l i c z y ć  z t y  n ,  
że na sz  p o m ia r  o b a r c z o n y  b ę d z ie  
p e w n y m  b łę d e m  w y z n a c z o n y m  
p rz e z  łz w  s ta łą  P la n c k a . N ie  Je* t 
to  o c z y w iś c ie  t y l k o  za b a w a  f i z y ­
k ó w .  z  za sa d y  n ie o z n a c z o n o ś c i w y ­
n ik a ,  że p rz y s z ło ś c i n ie  d a  s ię  o - 
k r e ś l ić  z d o w o ln ą  d o k ła d n o ś c ią . 
N ie  p rz e s tra s z y ło  to  je d n a k  z a w o ­
d o w y c h  w r ó ż b i tó w ,  ty c h  ze s to u - . 
n ’ a m i n a u k o w y m i,  z w a n y c h  u c z e ­
n ie j  fu tu r o lo g a m i.  S to s u ją c  k o m p u ­
te r y  i  c a ły  s k o m p lik o w a n y  a p a ia t  
m a te m a ty c z n y , p o r w a l i  s ię  m im o  
w s z y s tk o  na  p rz y s z ło ś ć  i — trz e b a  
to  od  ra z u  p o w ie d z ie ć  — w y c h o  L i  
i m ' t o  ró ż n ie , a cza se m  c a łk ie m  n ie ­
ź le . T y le .  żę m y . z w y c z a jn i  l u ­
d z ie , n ie  zaw sze  z n a le ż y tą  w ia > ą

p o d c h o d z im y  d o  Ic h  w ró ż b .  C z y i]  
z u p e łn ie  in a c z e j,  n iż  w  s to s u n k u  
do  w ró ż e k ,  C y g a n e k  i t p .

W  la ta c h  s z e ś ć d z ie s ią ty c h  f u t u r o ­
lo d z y  p r z e w id z ie l i  n p . k r y z y s  e n e r ­
g e ty c z n y  m a ją c y  n a s tą p ić  w  p o ­
c z ą tk u  l a t  s ie d e m d z ie s ią ty c h . O c z y ­
w iś c ie  n ie  u w ie rz o n o  im !  K r y z y «  
e n e r g e ty c z n y  s p a d ł n a  n ie  p r z y g o -  
to w a n e  p a ń s tw a  z a c h o d n ie  l  p o c z y ­
n i ł  w  n ic h  s p o re  s p u s to s z e n ie . TJ 
n a s , w  u b ie g ły m  d z ie s ię c io le c iu ,  
p o w s ta w a ły  w p r a w d z ie  ró ż n e  k o ­
m it e t y  fu tu r o lo g ic z n e ,  a le  Ja k  p r z y ­
s z ło  c o  d o  czeg o , w o ła n o  n a u k ą  
s ię  n ie  p o d p ie ra ć . K u p o w a l iś m y  l i ­
c e n c je , w d r a ż a l iś m y  je  z  ró ż n y m  
s k u t k ie m  i  c z ę s to , k ie d y  l i c e n c y jn y  
p r o d u k t  w  k o ń c u  p o w s ta ł  o k a z y w a ­
ło  s ię , że je s t  j u ż  p r z e s ta r z a ły ,  ż« 
m a w a d y . M o ż n a  b y  te g o  w s z y s t­
k ie g o  u n ik n ą ć ,  g d y b y  n a d  l i c e n c ją  
p o s a d z ić  k i l k u  z a w o d o w y c h  p rz e o o -  
w ia d a c z y  p r z y s z ło ś c i,  k t ó r z y  z o e w  
n y m , na  p e w n o  s p o r y m  p r a w d o ­
p o d o b ie ń s tw e m  o k r e ś l i l ib y ,  ja k ie  
t r e n d y  w  d a n e j d z ie d z in ie  p a n o w a ć  
b ę d ą  na  ś w ie c ie ,  w  m o m e n c ie , g d y  

-u  nas r u s z y  p r o d u k c ja :  Jak „ z a c h >  
w y w a ł  s ię ”  b ę d z ie  p r o d u k t  w  n a ­
s z y c h  p o ls k ic h  w a r u n k a c h ,  na  o g ó ł 
ró ż n y c h  o d  w a r u n k ó w  p a n u ją c y c h  
w  k r a ju  l ic e n c jo d a w c y ?

A le  m e  m a  s ię  co  z a p ła k iw a ć .  N ie  
t y lk o  m y  n ie  d o c e n ia l iś m y  f u t u r o ­
lo g ó w . Z e  m y  na  ty m  w y s z l iś m y  
n a jg o rz e j?  Z ło ż y ły  s ię  na  to  i  in n e  
p r z y c z y n y .  D z iś  n a to m ia s t k ę a j za ­
c z y n a  d ź w ig a ć  s ię  z b a rd z o  g łę b o ­
k ie g o  k r y z y s u .  J e ż e li n a d a l p o ję c ie  
o  n a s z e j n a jb l iż s z e j  p rz y s z ło ś c i bę ­
d z ie  m g lis te ,  a lb o  jeszcze  g o r z e j;  
s p r o k u r o w a n e  w y łą c z n ie  na  p o tr z e ­
b y  s a m o u s p o k o je n ia  — to  d a le c o  
n ie  z a je d /. ie m y  D z iś , Ja k  n ig d y  d . i-  
tą d .  p o trz e b n y  je s t  n a m  d o c e n t 
W ró ż k a , c z y l i  m ó w ią c  in a c z e j :  ze­
s p ó ł s o l id n y c h  fu tu r o lo g ó w ,  w y p o ­
s a ż o n y c h  w  k o m p u te r ,  w e  w ła s n ą  
w y o b ra ź n ię  i w  d o s k o n a łą  z n a jo ­
m ość te g o  co  s ię d z ie je  w  n a s z e j 
g o s p o d a rc e  A je ś l i  k to ś  p o w ie  n a m  
za ty c h  p a rę  la t ,  żs  w y s z l iś m y  z 

k r y z y s u  p r z y  p o m o c y  w r ó ż k i ,  to  zba  
g a te liz u je m y  to  i. le k k o  k p ią c y m  
u ś m ie c h e m  W d w u d z ie s ty m  w ie c u  
w s z y s tk o  je s t m o ż liw e .

Przypuszczałejn, że chodzi tu o jakiś związek che­
miczny, który w kontakcie ze słoną wodą zabarwił­
by morze na dużym obszarze. Czytałem dalej: „skrzy­
nie ze zlotem nie do odróżnienia od pozostałych 
Wszystki skrzynie mają stemple ZAKŁADY ELEK­
TRONICZNE HARMSWORTH & HOLDEN. Napis 
głosi, że zawierają generatory i  turbiny. Ładunek na 
dziobie, wyłącznie turbiny, przeznaczony do Nesh- 
tńlle, w TennesseŁ l/xdunek na rufie, wyłącznie 
generatory, przeznaczony do Oak Ridge, w Tennes­
see. Tak jak oznakowano. Pierwsze dwadzieścia 
skrzyń na pokładzie dziobowym zawiera złoto .

Nie spieszyłem się. Czas naglił straszliwie, lecz 
nie spieszyłem się. Studiowałem plan, który do­
kładnie zgadzał się z notatkami Carrerasa. Te no­
ta tk i przeglądałem tak długo, aż byłem pewny, że 
nie zapomnę ani słowa. Złożyłem i  schowałem plan 
dokładnie tak, jak go znalazłem, zacisnąłem za­
trzaski dywanu, szybko przeszedłem przez kabinę, 
by sprawdzić, czy nie zostawiłem śladów mojej o- 
becności. Żadnych śladów nie zauważyłem. Zamk­
nąłem drżv)i i odszedłem.

Zimny, rzęsisty deszcz był teraz silniejszy, zaci­
nał od bakburty, bębniąc metalicznie o grodzie po­
mieszczeń pasażerskich i odbijając się na wysokoś­
ci kostek od polerowanych, dreumianych_ pokła­
dów. Założyłem, że strażnicy Carrerasa, chroniąc 
się przed deszczem, będą stali od sterburty, toteż 
idąc ku rufie trzymałem się przeciwnej strony. 
Miałem na sobie skarpetki, maskę i kaptur, więc 
nikt by mnie nie usłyszał ani nie zobaczył z odleg­
łości większej niż metr. N ikt mnie nie widział ani 
nie słyszał, ja hie widziałem ani nie słyszałem ni­
kogo. Nie starałem się nasłuchiwać, wypatrywać, czy 
stosować inne środki ostrożności. Dwie m inuty po 
opuszczeniu kabiny Carrerasa dotarłem do ładowni 
numer cztery.

ALISTAtR MacLEAN

Przekład: Robert Ginalski
--------------  107 ---------------

Nie musiałem się spieszyć. Carreras nie zadał 
sobie trudu, by naciągnąć brezent, który przed 
wejściem musiał odwiązać, żeby usunąć uszczel­
ki, toteż mogłem zajrzeć na samo dno ładowni. By­
ło tam czterech ludzi. Dwóch trzymało zapalone 
silne lampy elektryczne. Carreras miał w opusz­
czonej dłoni pistolet. Koścista, zgarbiona sylwetka 
doktora Caroline, wciąż noszącego tę śmieszną, 
przekrzywioną perukę, pochylała się nad Torna­
dem. Nie mogłem dojrzeć, co on robi.

Była to scena niczym z dziewiętnastowiecznej 
ryciny, przedstawiającej okradanie grobowca. Gro­
bowa czeluść ładowni, trumny, lampy, atmosfera 
lęku, pośpiechu i  koncentracji, tworzące złowrogi, 
konspiracyjny nastrój sceny — były tam wszystkie 
te elementy. A przede wszystkim było napięcie, 
elektryczne napięcie, którego pulsowanie w tej 
ciemnej nocy można było niemal wyczuć. Lecz na­

pięcie io  luypływało nie z obawy ze mogą zostać 
odkryci, lecz z faktu, ze w każdej sekundzie mo- 

. że nastąpić nieodwracalny kataklizm Jeżeli uzbro­
jenie Tornada zabierało dziesięć minut, a jak widać 
trwało to jeszcze dłużej, to musiała u> być trudna 
i skomplikowana operacja. Zaś umysł doktora Ca- 
-roline, jak łatioo było przewidzieć, nie nadawał się 
teraz do trudnych i  skomplikowanych operacji — 
doktor był pewnie zdenerwowany, przerażony, ręce 
miał niepewne, pracoumł przypuszczała n' bez od­
powiednich narzędzi, na chwiejnym pokładzie, w 
migotliwym świetle latarek, i chociaż nie sądziłem, 
żeby był na tyle zdenerwowany czy głupi by nas 
wysadzić z premedytacją, to jednak wydawało mi 
się, a na pewno tak samo wydawało się ludziom 
na dole, że istnieje poważna możliioość, iż ręka mu 
się obsunie. Instynktownie cofnąłem się o kilka 
kroków, aż obramowanie luku przesłoniło mi wi­
dok. Nie widziałem już Tornada, byłem więc bez­
pieczny, gdyby wybuchnął.

Wstałem i z uwagą kilkakrotnie okrążyłem luk. 
Najpierw z bliska, potem z daleka. Carreras nie 
wystawił tam żadnych maruderów. wyglądało na 
to,'że poza strażnikami pilnującymi działa, pokład 
rufowy jest zupełnie wyludniony. Wróciłem pod le­
wy, dziobowy róg luku i  usiadłem w oczekiwaniu.

Miałem nadzieję, że nie będę musiał czekać zbyt 
długo. Woda morska była zimna, deszcz był zimny 
wiatr był zimny, byłem przemoczony do suchej 
n itk i i co chwilę opadały mnie narastające fale 
dreszczy, dreszczy, których nie byłem w stanie o- 
panować. Miałem wysoką gorączkę. Możliwe, ze 
moje dreszcze miały coś wspólnego z wizją obsu­
wającej się ręki doktora Caroline, lecz tak czy ina­
czej powinienem się cieszyć, gdyby udało mi się 
wyjść z tego bez zapalenia płuc.

(wini
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Przede wszystkim bramki...
JEDNYM z podstawowych 

kryteriów, na podstawie któ­
rego kibice dokonują ocen 
widowiska piłkarskiego są 
strzelone bramki. Gdy jest ich 
wiele, a poza tym zdobywane 
są po ciekawych, nieszablono­
wych akcjach, wtedy dopiero 
sympatycy futbolu stają się 
być w pełni usatysfakcjonowa­
ni i  długo jeszcze po meczu

1/32 PP

Zwycięstwo Stali
P I Ł K A R Z E  I I  l ig i  w łą c z y ła  Się 

ju ż  d o  r o z g ry w e k  k o le jn e j  e d y ­
c j i  P u c h a ru  P o ls k i.  W  n ie d z ie lę  
w  m e c z u  1/32 f in a łu  J e d e n a s tk a  ’ 
S t a l i  S to c z n ia  w y s tę p o w a ła  na b o i­
s k u  w  T r z c ia n c e  g d z ie  p o k o n a ła  
ta m te js z e g o  L u b u s z a n in a  3:0. B r a m ­
k i  d la  s to c z n io w c ó w  s t r z e l i l i  
B e n e sz  — 2 i  B ła s z c z y k  — 1. I 
le jn e g o  p r z e c iw n ik a  p o z n a ją  s to c z ­
n io w c y  ju ż  w  n a jb l iż s z y m  cza s ie , 
p o  lo s o w a n iu  la k ie  o d b ę d z ie  s ię  
w  P Z P N .

przeżywają na nowo ooiskowe 
emocje, nierzadko analizując 
każdego gola Po takiej uczcie 
piłkarskiej menażerowie k lu ­
bów mogą być niemal pewni, ze 
na następny mecz Kibice zjawią 
się ponownie na trybunach, 
przyprowadzając ze sobą licz-' 
ne grono kolegów Tak więc, 
piłkarze powinni zapamiętać i 
realizować tę prostą zasadę — 
są bramki — sa kibice

Z zainteresowaniem przyjęli­
śmy inicjatywę działu sporto­
wego „Rzeczypospolitej” , który 
wyszedł z propozycją opracowy 
wania tabel piłkarskich według 
klucza preferującego właśnie 
bramki. I tak, o kolejności w 
tabeli decyduje najpierw róż­
nica bramek, potem liczba 
strzelonych bramćk a następ­
nie dopiero punkty meczowe. 
Przy jednakowej liczbie strzelo­
nych bramek o kolejności de­
cyduje różnica bramek w bez­
pośrednich spotkaniach.

Po pierwszej kolejce spot­
kań różnice w kolejności dru 
żyn pomiędzy tabelą oficjalną 
(PZPN) a tą zaproponowaną 
przez „Rzeczypospolitą”  były 
niewielkie Natomiast już no 
drugiej serii rozegranej w os­
tatnią sobotę i niedzielę różni­
ce są już znaczne A oto ta 
bela ekstraklasy opracowana 
według kryteriów „Rzeczypo­
spolitej” . W nawiasie podajemy 
miejsca drużyn wg tabeli o- 
ficjalnej

R óż- B ra m -  
n ic a  k i

.  b r a -  s trz e -
m e k  lo n e  P k t

r \ ' , -
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■jjwcżnfejsie zdrowie, a nis pieniądze

Szermierka jest 
niebezpiecznym sportem”

ZA SPRAWA tragicznego wy­
padku Smirnowa na łamy pra­
sy sportowej powróciła sprawa 
bezpieczeństwa zawodników u- 
prawiających tę dyscyplinę 
sportu. Reporter agencji DPA 
rozmawia! na ten temat z 
brązowym medalistą mistrzo­
stw świata Elmarem Bor- 
rmannem (RFN).

WOFR zaprasza

P ł y w a m y
po „żółty czepek”

J A K  na s  p o in fo r m o w a ł w ic e p re ­
zes Z W  W O P R  w  S z c z e c in ie  — 
J  B a k u ła  z d o b y w a n ie  tz w .  ż ó ł­
ty c h  c z e p k ó w  d a ją c y c h  d u ż e  u -  
p r a w n ie n ia  w  p o ru s z a n iu  s ię- po  
a k w e n a c h  w o d n y c h , c ie s z y  s ię  d u ­
ż y m  z a in te re s o w a n ie m  Ś w ia d c z y ­
ł y  o  ty m  e g z a m in y  p rz e p ro w a d z a ­
ne  na  w e ł t y n iu ,  C z a rn o g ło w a c h  i  
D z ie w o k l ic z u  C i w s z y s c y  k tó r z y  
c h c ie l ib y  p o s ia d a ć  .„ ż ó łty  c z e p e k ’ 
m o g ą  z g ło s ić  s ię  na  p la żę  na G lę -  
b o k ie m . g d z ie  w  ś ro d ę  o g o d z in ie  
17 o d b ę d z ie  s ię  k o le jn y  s p ra w d z ia n  
u m ie ję tn o ś c i  p ły w a c k ic h .

Kajakarstwo

Czarni wygrali 
mistrzostwa „Startu'

— CZY uprawianie _ szer­
m ierki stwarza zagrożenie ala 
zdrowia, miał pan kiedyś wy­
padek na planszy?

„Raz jeden, kiedy to pęknię­
ta klinga wbiła mi się głęboko 
w przedramię, przypominam 
sobie, że wypadki na planszy 
mieli mój brat Igor oraz Ha­
rald Hein. W obu wypadkach 
klinga zraniła płuca” .

— Jak wytłumaczy pan 
fakt, że szermierka zajmuje 
ostatnie miejsce na liście naj­
niebezpieczniejszych sportów?

„Najkrócej można to tak o- 
kreślić — klingi pękają bardzo 
często, ale szczęściem dla szer­
mierzy jest to, że nie każde 
pęknięcie powoduje wypadek.”

— Nie ma więc sposobu wy­
eliminowania pęknięć kling?

„ D Z I W I  m n ie  to  b a rd z o , że w  do  
b ie  ta k  d a le k o  p o s u n ię te g o  p o s tę ­
p u  te c h n ic z n e g o  n ie  m o ż n a  w y p r o  
d u k o w a ć  k l in g ,  k tó r e  b y ły b y  m e -  
ła m l iw e .  A r g u m e n t  o k o s z ta c h  p r o  
d u k c j i  n ie  p r z e k o n u je  m n ie  P rz e ­
c ie ż  n a jw a ż n ie js z e  je s t  z d ro w ie , a 
n ie  p ie n ią d z e . Z ła m a n ą  k l in g ę  p o ­
r ó w n a łb y m  d o  s k a lp e la  c h i r u r g ic z ­
n e g o ” .

—  J a k  z a b e zp ie cza  s ię  p a n  p rz e d  
e w e n tu a ln y m  z ra n ie n ie m ?

„ N ie  m a  sp o s o b u , k t ó r y  w  100 
p r o c e n ta c h  g w a ra n to w a łe m  O e zo ie- 
c z e ń s tw o . P r z y k ła d  S m irn o w a  n a j­
le p ie j  o b r a z u je  ja k  b e z b ro n n y  
m o że  b y ć  z a w o d n ik .  T e c h n ik a  
p c h n ię ć  p r e fe r o w a n a  p rze z  z a w o d ­
n ik ó w  d a je  n ie w ie lk ie  szanse so a - 
r o w a n ia  p rz e 2  b r o n ią c y c h  s ię . K a ­
m iz e lk i  n ie  są te ż  n a j le p s z y m  za ­
b e z p ie c z e n ie m ”

W  U B IE G Ł Y M  t y g o d n iu  z a k o ń ­
c z y ły  s ię  r o z g ry w a n e  na  to rz e  w  
W a rs z a w ie  m is t rz o s tw a  z rz e s z e n ia  

S t a r t ”  w  k a ja k a r s tw ie  ju n io r ó w  
i m ło d z ik ó w .  W  im p r e z ie  s ta r t o ­
w a ło  154 z a w o d n ik ó w  z 9 k lu b ó w  
W  p u n k t a c j i  d r u ż y n o w e j  z w y c ię ż y ­
ła  e k ip a  C z a r n y c h  — 172 p k t .  w y p rz e  
d z a ją c  m .  in .  A d m ir ę  Z ie lo n a  G ó ­
ra  — 158 p k t .  i  N a d w iś la n a  K r a ­
k ó w  — 143 p k t .  W ś ró d  ju n io r ó w  n a j ­
le p s z y m  z a w o d n ik ie m  m is t r z o s tw

o k a z a ł s ię  A n d - z e j , G o s  ( b rą z o w y  
m e d a l is ta  IX  O S M ). k t ó r y  w y g r a ł  
t r z y  w y ś c ig i :  C - l  1000 m , C - l  10 9)0 
m  i  C -2  1000 m  (z P , R e m e c k im »  
W  k a te g o r i i  m ło d z ik ó w  na  n a jw y ż ­
s zym  p o d iu m  s ta w a li  in n i  k a ja k a ­
rze  C z a rn y c h : J a c e k  B o ja r s k i  — 
C - l  1000 m  i  C -2  1000 m  ( w r a z  z 
P  S to k ło s ą ). R. K u b is ia k .  R . N ie ­
d z ia łk o w s k i .  G . W o la ń s k i,  M . B a r ­
to ld  w  K -4 . (k )

Jaka jest różnica...?

Zagadka z odpowiedzią
W Ś R Ó D  a n g ie ls k ic h  n a s to la tk ó w ,  

p i łk a r s k ic h  k ib ic ó w ,  f u r o r ę  _ r o b i  
d o w c ip  „ ja k a  je s t  r ó ż n ic a  m ię d z y  
b a n d y ta m i i  c h ło p c a m i R on a  G re -  
e n w o o d a ” ? O k a z u je  s ię , że je s t  i-  
to  z a s a d n ic z a . B a n d y c i d o m a g a ją  
s ię  o ie n ię d z y , a je ś l i  ic h  n ie  do ­
s ta ją .  z a c z y n a ją  s tr z e la ć . P i łk a r z e  
d o s ta ją  p ie n ią d z e  i  n ie  s t r z e la ją  
(b ra m e k ) .

N IE C Z Y N N E

C Y R K  „ A R E N A ”  — p l.  R o d ła  — 
g 18.

C O L O S S E U M  ( te ł.  458-18) „ O ld  S u - 
r e h a n d ”  g. 16. 18.30 — ju g . ,  1. 12 
( w t o r e k  i  ś ro d a ) ;  K O R A B  W e j­
ś c ie  s m o k a ”  g, 17, 19 — U S .\ - I ło n .g -  

- 'k o n g .  — 1. 18 ( w t o r e k  i  ś r o d a ; ;  
K O S M O S  ( te l.  380-04) „ W e jś c ie  sm o  
k a ”  g . 9 11.15. 13.30, 16, 18.15, 20 30
— U S A - H o n g k o n g . 1. 18 ( w t o r e k  :
ś ro d a ) ;  D E L F IN  ( te l.  488-78) „W ó d z  
In d ia n  T e c ią n s e h ”  g. 16 — N R D ; 
„ N ic k e lo d e o n ”  g 18, 20.15 — U S A , 
I .  12; B A Ł T Y K  ( te l.  733-35) „ P ię k n e  
d z ie c iń s tw o ”  g. 15.30 — ra d ź .;
„ Z e m s ta  p o  la ta c h ”  g .  17 19.15 — 
k a n a d . ,  1. 15 ( w t o r e k  i  ś ro d a ) ;
P O L O N IA  ( te l.  221-834) „ O s ta tn i  
f i l m  o  L e g i i  C u d z o z ie m s k ie j”  g.
14.30. 18.30 -  U S A . I. 15; „P a r a g o n
g o la ”  g . 16.30 -  p o i. ;  P IO N IE R
( te ! $75-02) „ B y ła  s o b ie  ra z  k r ó ­
le w n a ”  g . 17 — p o i . ;  „ G a n g  O lse ­
n a  w p a d a  w  s z a ł”  g . 15 — d u ń s k i .  
1. 12; „ T a n g o  p ta k a ”  g. 18 — p o i. ,  
i .  13; . .W y s p a  s k a z a ń c ó w "  g  20 — 
m e k s y k . .  1. 18; 'ś r o d a :  . .T re s o w a n y  
p ie s e k ”  g. 10, 17 — do ! . ;  „ H a jd u c y  
k a p i ta n a  A n g e ia ”  g. U , 13. 15 — 
r u m . ;  „W y s p a  s k a z a ń c ó w ”  g . 18, 80
— m e k s y k .  1. 18; H E T M A N  (P o rn o  
r ż a n y )  .M ę ż c z y z n a  w  p e ru c e ”  R.
16.30 -  N R D ; „ V a b a n k ”  g . 18.1S —
p o i., I. 15 ( w t o r e k  i  ś io d a ) ;  D E R B Y  
( L e tn ie )  . .K in g - K o n g ”  g. 21 — U S A , 
1 15; Z A M E K  — „ P o r t r e t  r o d z in ­
n y  w e  w n ę t r z u ”  g . 17.30 — w l „  I, 
18; . m a r s  — „ S u p e r p o tw ó r ”  g.
15.30 — ja p  ; „ P a r s z y w a  d w u n a s t ­
k a ”  g . 17.30. 20 -  U S A . 1 18J
S Z M A R A G D O W E  ( Z d r o je )  „ Z a p o m ­
n ia n a  m e lo d ia ”  g. 17.30. 19.30 —
p o i. .  1. 12 -  a r c h i w ;  P R Z Y J A Ź Ń
(D ą b ie )  „ O r d y n a t  M ie h o ro w s k i* *  g.
17.30, 19 — p o i., ł 12 — a r c h iw . ;
B A J K A  ( P o lic e )  .C zas A o o k a l in -  
s y ”  .g. 16.3«. 19.39 -  U S A . 1. I I :

R O B O T N IK  ( P y r z y c e )  „U c ie c z k a  na  
A te n ę ”  a n g ., 1. 15; W IS Ł A  (G o le ­
n ió w )  „ M a r a to ń c z y k ’  — U S A . ł .  
18; „K a lo s z e  s zczę śc ia ”  p o i. ,  i.  15; 
IN A  ( S ta rg a rd )  „ O b c y  — 8 p o s a ż e r 
N o s tro m o  ’ a n g ., 1. 15; „ Z a g u b io n y  
n a rz e c z o n y ”  ra d ź ., I. 15; D A R  
( S ta rg a r d )  „ Ż a n d a r m  na  e m e r y tu ­
rz e ”  f r . ,  I. 12; „ S ło w ik ”  ra d ź .

R E P E R T U A R  K I N  n a  p o d s ta w ie  in ­
f o r m a c j i  O P R F .

W Y  S T A W  Y
M U Z E U M  — S ta r o m ły ń s k a  27 -
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I  
—X V I I  w . .  S ta r e ,  s r e b ra  ze z b io ró w  
w ła s n y c h ;  S z tu k a  p o ls k a  X X - le c ia  
m ię d z y w o je n n e g o ;  W ła d z tw o  K s ią ­
ż ą t  P o m o r s k ic h ;  D z ie c k o  w  sz tu c e  
g. 11— 17; S T A R O M Ł Y Ń S K A  1 —
100 d z ie ł z d z ie s ię c iu  F e s t iw a li  
P o ls k ie g o  M a la r s tw a  W s p ó łc z e s n e ­
g o  g . U —17; W A Ł Y  C H R O B R E ­
G O  3 — P o ls k a  n a d  B a ł t y k ie m  
p rz e d  1000 la t ;  P r z y r o d a  m o r z a ;  I n ­
s t r u m e n ty  i  p o m o c e  n a w ig a c y jn e  
(ze  z b io ró w  w ła s n y c h ) ;  U rz ą d z e n ia  
1 m e c h a n iz m y  s ta tk ó w  m o r s k ic h ;  
G o s p o d a rk a  m o rs k a  n a  P o m o rz u  
Z a c h o d n im  1045—70; D a w n a  k u l t u r a  
lu d o w a  n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im ;  
K u l t u r a  A f r y k i , 'z a c h o d n ie j ;  W s p ó ł­
cz e s n e  m a la r s tw o  m a r y n is ty c z n e  g. 
11—17; S T A R Y  R A T U S Z  — p l.  R ze ­
p ic h y  — D z ie je  S z c z e c in a  o d  X  w . 
d o  w s p ó łc z e s n o ś c i;  N a s z  S z c z e c in  
— d o k u m e n ty  3 5 - le c ia ; 100 la t  r u ­
c h u  r o b o tn ic z e g o  w  P o ls c e  g . 11—17; 
Z A M E K  B W A  — A r c h i t e k tu r a  
c z ło w ie k ,  ś r o d o w is k o ;  X I  F e s t iw a l  
P o ls k ie g o  M a la r s tw a  W s p ó łc z e s n e g o  
g  1 0 -1 8 ; Z A M E K  W D K  -  g r a f ik a  
J  J .  L i tw in o w ic z a  g . 10—18.

S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  — U n i i  L u b e l­
s k ie j  ( d y ż u r  o g ó ln y ) ;  D Y Ż U R  O P A ­
R Z E N IO W Y  — W o jc ie c h a  7 ; P O ­
Ł O Ż N IC T W O  — Z d r o je ;  W E W N . — 
R e jo n o w y .

P R Z Y C H O D N IE
D L A  D Z IE C I -  u l .  św . W o jc ie c h a  
ł  -  g  20—8 ; D L A  D O R O S Ł Y C H  — 
J e d n . N a r o d o w e j  12 — g. 19—7;
S T O M A T O L O G IC Z N A  -  J e d n . N a ­
r o d o w e j  18 — g 20—7; N A D  O D R Ą  
18 -  g  9 - 1 8  

A P T E K I
J A G IE L L O Ń S K A  16A (d o d . o d t r u t ­
k i )  t e ł  371-55, A L  P I A S T O  V / 60
-  te l.  465-17; S T O Ł C Z Y N  N a d  O d ra

20 — te l.  23-94-22, P O D .T U C IIY . p l 
W o ln o ś c i 5 -  te L  612-820

IN F O R M A C J E
S Ł U Ż B A  Z .D R O W IA  -  t e l  425-25 i
446-46 -  g . 7 —18 
K O L E J O W A  -  te ł.  935 
U S Ł U G O W A  ~  te l.  425-14 i  472-15
-  g . 7 -1 5 .
R U C H  S T A T K Ó W  -  te l.  918 
S T A N  D R Ó G  -  te l 981 -  g 17—21. 

P O G O T O W IA

P O G O T O W IE  R A T U N K O W E  -  te l.  
999; P O G O T O W IE  M O  -  te l 997; 
S T R A Ż  P O Ż A R N A  -  te ł,  998; P O ­
G O T O W IE  D R O G O W E  -  te l.  981; 
P O G O T W IE  D Ź W IG O W E  — te l.  982; 
P O G O T O W IE  E L E K T R O W N I — te l.  
991; P O G O T O W IE  G A Z O W E  -  te l.  
992; P O G O T O W IE  W O D O C IĄ G Ó W  
I  K A N A L I Z A C J I  -  te l.  994; P O ­
G O T O W IE  L O K A T O R S K IE  — - te l.  
986
S T A C J E  B E N Z Y N O W E  
C Z Y N N E  C A Ł Ą  D O B Ę : M ic k ie w i ­
cza . K a d łu b k a  ( ta x i ) ,  C h o p in a , K u  
S ło ń c u , E s k a d ro w a  
P O Z O S T A Ł E  s ta c je  c z y n n e  w  g o d z . 
8—21.

¡1 1 1 1 1 1 1 1
P R O G R A M  I
16.40 P r o g r a m  d n ia .  16.45 K w a ­
d r a n s  z A r  te le  m . 17 D z ie n n ik .  
17.30 In te r s tu d io  18.10 M o je  m ie js c e  
n a  Z ie m i.  18.30 W ie c z o r y n k a  ¿9 
„ Z  p o k o le n ia  na  p o k o le n ie ” . 19 30 
D z ie n n ik  20.15 F i lm  T V P  . .C h ło ­
p i ”  21.15 R o ln ic z e  r o z m o w y  21.25 
R e fo r m a  po  s ta rc ie  22.15 D z ie n n ik  
22.35 N o w a  p ły ta  P o ls k ic h  N a g ra ń . 
P R O G R A M  I»
17.40 F i lm  C S R S  .D z ie w c z y n a  Jak 
t y ” . 19 K r o n ik a  ( lo k ) .  19.30 D z ie n -

n lk .  20 W to r e k  m e lo m a n a . 21 W ie ­
c z ó r  f i lm o w y  21 35 „ W e te r a n i ”
22.05 F i lm  a n im o w a n y  „ U r o k i  leśn e  
g o  ż y c ia ”  22.10 K w a d r a n s  z A r te -  
le m .
Ś R O D A  
P R O G R A M  I
8.50 Ż n iw a  82. 9 T e le fe r ie .  16.45 L o ­
s o w a n ie  M a łe g o  1 E x p re s s  L o tk a .
17 D z ie n n ik .  17.30 „ J a n o s ik ”  — 
f i lm  T V P .  18.15 O d  m e lo d i i  d o  m e ­
lo d i i .  18.30 W ie c z o r y n k a .  19 P ro ­
g r a m  w o js k o w y .  19.30 D z ie n n ik .
20.15 R o ln ic z e  ro z m o w y . 20.25 F i lm  
T V  a n g . „ P u s t k a ” . 21.45 „ L ic z ą  
s ię  f a k t y ” . 22.20 D z ie n n ik .  22.40 M e ­
lo d ia  n a  d o b ra n o c .
P R O G R A M  I I
18 T V  G d a ń s k  — „ N a jd łu ż s z a  r ó w ­
n ie ż  na P o m o r z u ” . 18.20 N a  K a s z u ­
b a c h . 18.45 Jazz . 19 K r o n ik a  ( lo k . ) .
19.30 D z ie n n ik  20 T V  K a to w ic e  na  
a n te n ie  D w ó jk i .  20.05 „ P o m n ik  na  
g ó rz e  ś w . A n n y ” . 20.15 Z m ia n a  
w a r ty .  20.30 „ Z ie m i  o jc ó w  w ie r n a  
s t r a ż ” . 20.50 T r y p t y k  n ie o r o fe s jo -  
n a ln y .  21.05 S p o tk a n ie  z W O S P R 1 T V
21.30 Z ło te  rę c e . 21.45 R e n a ta  D a n e l 
w  U s t r o n iu

U W A G A : T V  z a s trz e g a  s o b ie  z m ia ­
n y  w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14 F i lm  r u m . „ P o w r ó t  W e r o n ik i ” . 16 
M u z y c z n e  in te rm e z z o  17 W ia d o m o  
ś c i g im n a s ty k a .  17.15 W id o w is k o  
d la  d z ie c i. 17.45 „ H is to r ie  z d o b ­
re g o  to w a r z y s tw a ” . 18.15 F i lm y  r y ­
s u n k o w e . 18.50 T V  d z ie c ię c a . 19 G o  
d ż in a  z ro d z ic a m i 19.25 P ro g n o z a  
p o g o d y , k r o n ik a  20 F i lm  d o k u m . 
„ C ie ń  n a d  p la n ta c ją ”  20.35 S z tu k a  
„ R o d z in a  B i r n ó w ”  22.05 K r o n ik a  
22.20 W ł.  f i l m  k r y r n .  „ M e w y ” . 23 50 
W ia d o m o ś c i 

Ś R O D A
9.25 K r o n ik a .  10 F i lm  „ C ie ń  n a d  
p la n ta c ją ” . 10.30 S z tu k a  „ R o d z in a  
B i r n ó w ” . 12.05 G o d z in a  z r o d z ic a ­
m i.  12.30 W ia d o m o ś c i.  14 F i lm  w ę g . 
. N a g a n a  d la  M e l i r . d y ”  16.25 M e k ­
s y k . 17 W ia d o m o ś c i, g im n a s ty k a
17.15 S p o r t .  18.50 T V  d z ie c ię c a . 19 
Z a w o d y . 19.25 P ro g n o z a  p o g o d y , 
k r o n ik a .  20 Z w ie r z ę ta  p rz e d  k a m e ­
r ą .  20.25 „P o c z d a m ”  21.10 F i lm  
„ N a s z  c z ło w ie k  k r ó le m ” . 22.10 K r o ­
n ik a .  22.25 S p o tk a n ie  w  k in ie .  23.10 
W ia d o m o ś c i.

P R O G R A M  I
W IA J P O M O Ś C I: 15. 16. 17 18. 19 20, 
22, 23.
16.05 M u z y k a  i  A k tu a ln o ś c i .  16 48 
P o ls k ie  p ie ś n i i  m e lo d ie . DM0 
D z ie ń  w  P o ls c e . 17.15 K o n c e r t  d m a .
18.05 C zas r e f le k s j i .  18.30 Lo s  R o ­
m e ro s . 19.30 Z  n a s z e j fo n o te k i .
20.05 K a le jd o s k o p  d n ia .  20.30 K o n ­
c e r t  ż y c z e ń . 21.15 W ie lk ie  d z ie ła , 
w ie lc y  w y k o n a w c y ^  22.10 T y g o d n ik  
k u l t u r a ln y .  22.50 Ś p ie w a  A n d r z e j  
Z a u c h a . 23.40 J a z z o w a  d o b ra n o c k a . 
P R O G R A M  I I
W IA D O M O Ś C I 15.30. 18.30, 21.30,
23.50.
15.15 W ie lc y  n a u c z y c ie le  n a ro d u .
15.40 L u d z ie  i ic h  p a s je . 16 M u z y c z ­
ne  in te rm e z z o . 16.10 D z iś  p y ta n ie ,  
d z iś  o d p o w ie d ź . 1.7 „ T y lk o  d w ie  g o ­
d z in y ” . 19 K o m p o z y to r  t y g o d ń a .  
19.35 Ś w ia t  b a ś n i 19.52 M u z y k a . 
20 M u z y c z n y  sea ns  f i lm o w y .  20.45 
J . a n g ie ls k i.  21 R e c ita l w ie c z o ru .
21.40 W ie c z ó r  l i te r a e k o - m u z y c z n y .  
— „ K r z y s z to f a  W a rs z e w ic k ie g o  
r a d y  d la  p o s łó w ” . 22.10 Ś w ia t  m u ­
z y k i  w s p ó łc z e s n e j 22.50 P ro z a  w  
o d c in k a c h .  23 Jazz . 23.40 P o e z ja  na 
d o b ra n o c .

P R O G R A M  I I I
15.05 Ś w ia t  w  k tó r y m  ż y je m y .  15,żń 
M u z y k a  M ło d e j  G e n e ra c j i.  16 Z a ­
p ra s z a m y  d o  T r ó j k i .  19 M a g a z y n .
19.30 M a ła  le tn ia  s u i ta .  19.50 „ J o ­
k o h a m a ” . 20 C a ły  te n  ro c k . 20.40 
O p o w ie ś ć  o  k s ią ż c e  t r u ją c e j  21 D u ­
k e  E l l in g to n  1 Jeg o  m u z y k a . 21.30 
„622 u p a d k i  B u n g a ” . 21.4S M ło d z i 
m is t r z o w ie  b a tu ty .  23 Z a p ra s z a m y  
d o  T r ó jk i .  23.55 P ó łn o c  p o ą tó w . 
P R O G R A M  IV
W IA D O M O Ś C I.  15, 17. 19 22.30.
15.30 P o p o łu d n ie  m e lo m a n a  (S).
17.10 D z ie n n ik  ( lo k . ) .  17.15 K o m e n -  
ta rz .  17.20 S z c z e c iń s k ie  n a g r a n ia  
(S ). 17.40 P u b l .  m ło d z ie ż o w a  (S ). 18 
M u z y c z n e  a k tu a ln o ś c i  (S>. 18.30 Ż a ­
ło s n e  rż e n ie  P e ga za  19.05 K la s y c y  
m u z y k i  c o u n t r v  (S ) 19.30 W ie c z ó r
w  f i l h a r m o n i i  (S ), 21 K lu b  S te re o .
22.40 N o c n e  d iv e r t im e n to  (S ) 23.30
G ło s y , in s t r u m e n ty ,  n a s t r o je  (S)'.
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S PÓ ŁD ZIE LN IA  PRACY 
„M E T A LO TE C H Ń IK A ”  

Szczecin

zawiadam ia
klientów  o uruchomieniu 

od 15 sierpnia br.

ZA K ŁA D U  NAPRAW Y 
URZĄDZEŃ CHŁODNICZYCH 
— lodówek oraz pralek auto­

matycznych

przy

ul. Barnima 13 a 
w  Szczecinie 
te1. 230-344.

2789-K m

Pracownicy poszukiwani
SZCZECIŃSKIE

ZAKŁADY PAPIERNICZE „SKOLWIN”
. w Szczecinie

ul. Stołczyńska 100, Ściegiennego 29

zatrudnią zaraz
NASTĘPUJĄCYCH PRACOWNIKÓW:

+  kobiety i  mężczyzn do przyuczenia w 
zawodzie operatora maszyn i urządzeń 
papierniczych,

+  ślusarzy,
+  elektryków,
♦  tokarzy,
♦  murarzy,
^  wartowników straży przemysłowej.

Od kandydatów nie wymaga się skiero­
wania z Wydziału Zatrudnienia i Spraw 

Socjalnych.

Zgłoszenia przyjmuje oraz informacji 
udziela dział kadr zatrudnienia i  płac 
ul. Stołczyńska 100, tel. 239-521, wew. 110 
lub 146, ul. Ściegiennego 29, tel. 430-01 

wew. 55.
2799-K

WOJEWÓDZKI URZĄD POCZTY
w Szczecinie

zatrudni
NA TERENIE MIASTA SZCZECINA

#  pracowników na stanowiska asysten­
tów — kasjerów kas operacyjnych 
oraz doręczycieli.

Szczegółowych informacji udziela Woje­
wódzki Urząd Poczty w Szczecinie, al. 
Niepodległości 41/42, pok 119, tel. 379-31.

2798-K
N A U K A

M A G IS T E R  — m a te m a ­
ty k a .  f iz y k a  — 705-56.

16433-G

P R A C A

P O T R Z E B N A  o p ie k u n ­
k a  do  d z ie c k a . 9 M a -  
ia  5/51. 17145-G
P O T R Z E B N A  D an i U- 
m ie ja c a  szyć  b iu s to n o ­
sze. n a ic h e tn ie i  r e n c is t ­
k a . O fe r ty  B iu ro  O g ło ­
szeń S zcze c tn  16730

E M E R Y T  la t  56 DOSZU- 
k u 1 e  o r a c v  w  z a k ła d z ie  
n ie  u s p o łe c z n io n y m . K a ­
z im ie rz  K o ty  n ia . Szcze­
c in .  u l .  P a rk o w a  44/4.

1-6724-0

M A T R Y M O N IA L N E

U S Ł U G I s a m o tn y m
ś w ia d c z y  B iu r o  . .V e n u s ”  
K o s z a lin .  C z a rn ie c k ie g o  
7. 4 P

T Y L K O  d la  r o z w ie d z io ­
n y c h  p o le c a  s ic  B iu r o  
M a t r y m o n ia ln e  „H a p p y  
E n d ”  K o s z a l in  1. s k r y t ­
k a  102. 76-P

B IU R O  M a tr y m o n ia ln e  
— p r o w a d z i p s y c h o lo g . 
O fe r ty  n a ty c h m ia s t.  
„ J u n o n a ”  P rz e m y ś l, 
s k r y t k a  148. 2741- K
S Z C Z Ę Ś L IW IE  k o la rz y  
m a łż e ń s tw a  B iu r o  M a ­
t r y m o n ia ln e  „ M a z u r y ”  
O ls z ty n  2. s k r y t k a  336.

2739-K
S A M O T N A  z s v n e m  
( c z ło n k in i  s p ó łd z ie *n i 
m ie s z k a n io w e j)  m a te r ia ł  
n ie  n ie z a le ż n a  Dozna 
D ana m iłe l  p r e z e n c ji  d o  
l a t  45 z m ie s z k a n ie m  
(1 lu b  2 d z ie c i m ile -  w i ­
d z ia n e ). C e l m a t r y m o ­
n ia ln y .  O fe r ty  B iu ro  
O g ło sze ń  S z c z e c in  16611. 
S A M O T N A  la t  27. 
w z ro s t  162. n ie b rz y d k a , 
z g ra b n a , w e s o ła , p rz e d ­
s ię b io rc z a . w k ła d  na

F ia ta  126 d  — 1984. p o ­
zna D ana. w y k s z ta łc e ­
n ie  m in im u m  ś re d n ie . 
F o to o fe r ty  m ile  w id z ia ­
ne . Z w r o t  i  d y s k r e c je  
za .pe w n iam  O fe r ty  B iu ­
r o  O g ło sze ń  S zcze c in  
16733.

R O Z W IE D Z IO N A  la t  40.
w z ro s tu  160 c m  o  p rz e ­
c ię tn e j  u ro d z ie , s k r o m ­
n y c h  d o c h o d a c h , w y ­
k s z ta łc e n ie  ś re d n ie . Do­
zn a  o a n a  w  o d p o w ie d ­
n im  w ie k u .  C e l m a t r y ­
m o n ia ln y  O fe r ty  B iu r o  
O g ło sze ń  S zcze c in  16660.

S A M O T N Y  la t  51. w z ro s t 
165 w y k s z ta łc e n ie  ś re d ­
n ie  za w o d o w e . Dozna 
o a n ia  w  o d p o w ie d n im  
w ie k u .  C e l m a tr y m o ­
n ia ln y .  O fe r ty  B iu ro  
O g ło sze ń  S z c z e c in  16624.

N IE R U C H O M O Ś C I

2.5 H A  Z IE M I  DOd O-
g r o d n ic tw o  z d o s tę p e m  
d o  w o d y  1 c ie p ła  k o ­
m u n a ln e g o  sp rz e d a m . 
O fe r ty  B iu r o  O g ło szeń  
S z c z e c in  16492.

D O M E K  ¿ o r e m o n tu  ta  
n io  sp rz e d a m . D z ia łk a  
o  p o w . 500 m  k w „  
w z g lę d n ie  z a m ie n ię  na  
d z ia łk ę  u z b r o jo n a .  O fe r  
t y  B iu r o  O g ło sze ń  Szcze 
c in  16617.

D O M  z o g ro d e m  582 m  
k w .  z z a b u d o w a n ie m  
g o s p o d a rc z y m , g a ra że m , 
b a s e n y  z n u t r ia m i  — 
s p rz e d a m . O fe r ty  B iu r o  
O g ło sze ń  S z c z e c in  16613.

D O M  — s p rz e d a m . W  
ro z l ic z e n iu  m ie s z k a n ie  
4- lu b  3 -p o k o jo w e . 
O fe r ty  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  16603.

N O W Y  o b ie k t  1200 m  
k w . .  s p rz e d a m  lu b  in n e  
p ro p o z y c je . O fe r ty  B iu ­
r o  O g ło sze ń  S z c z e c in  
16601.

d o m  w o ln o  s to ją c y  do  
w y k o ń c z e n ia  p r z y  w je ź -  
d z ie  d o  S zcze c in a  — 
s p rz e d a m  lu b  z a m ie n ić .  
O fe r ty  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  16597.

D O M E K  je d n o ro d z in n y  
— s p rz e d a m . W  r o z l i ­
c z e n iu  m ie s z k a n ie . T e l. 
613-351. 16726-G

D Z IA Ł K Ę  b u d o w la n a  
k u p ie .  O fe r ty  B iu r o  
O g ło sze ń  S z c z e c in  1671S.

D W A  p o k o je , k u c h n ia ,  
ś ró d m ie ś c ie , d z ia łk a  z 
d o m k ie m . z a m ie n iie  na 
m a łe  g o s p o d a rs tw o  w  
w o je w ó d z tw ie  s z c z e c iń ­
s k im . O fe r ty  B iu r o  
O g ło sze ń  S z c z e c in  16702.

K U P N O

F O T E L  d e n ty s ty c z n y  
lu b  c a ły  g a b in e t  — k u ­
p ię . O fe r ty  B iu r o  O g ło ­
szeń  S z c z e c in  16664.

P U M P Y  L E E  o d  n r  26—
29, s p o d n ie  s z t r u k s o  we 
i  d ż in s o w e  o ra z  o g ro d ­
n ic z k i  — k u p ie -  Ł ó d ź  
u l.  S k ła d o w a  11. te l.  
670-83, do  go dz . 18 — 
B a r tc z a k . 16819-0

M O T O C Y K L  M K -750. 
K-750 d o  r e m o n tu  — 
k u p ie -  T e l. 356-19.

16625-G

M A S Z Y N K Ę  na  d e n a ­
tu r a t  d o  p r o d u k c j i  w a ­
t y  c u k r o w e j  — k u p ie .  
T e l. 394-69. 16629-G

K U P IĘ  lu b  w y n a jm ę  ga 
ra ż  w  D ą b iu .  T e le fo n  
22-77-07. 16606-G

R A T L E R K A  m in ia tu r o ­
w e g o  — k u p ie .  T e l. 
349-62. 166210-G

R Ó Ż N E

T E L E P O G O T O W IE  —
Z d z is ła w  U z n a ń s k i — 
22-85-97. 15081-G

C O L O R  — n a p ra w a , 
p r z e s t ra ja n ie  n a  p r o ­
g ra m  b e r l iń s k i  — in ż . 
J e rz y  T u r l iń s k i  — 
82-31-72. 15892-G

N A P R A W A  lo d ó w e k
s p r ę ż a r k o w y c h  — E d ­
w a r d  S k o c z e k , te le fo n  
758-50. 13937-0
S T R O J E N IE  o iia n in . te l.  
22-47-29 — M ie c z y s ła w
W it t .  15134-G

T A P E T O W A N IE  m a lo ­
w a n ie  — 82-41-48 — K a ­
z im ie rz  R o g o z iń s k i.

16031-G
T A P E T O W A N IE  m a lo ­
w a n ie  — te l.  22-88-70 — 
S p o łe m . 13715-G

A U T O A L A R M  — W o j­
c ie c h  W e s o ło w s k i — 
459-14 go dz . 12— 13 i  
18—21. 16452-0

Z E S P Ó Ł  m u z y c z n y  — 
A n d r z e j  T o k a r s k i  — 
52-45-62. 16391-G

O C IE P L A N IE  d r z w i  s y ­
s te m e m  g a b in e to w y m
— 230-840 M a r ia n  K s ia ż -
k ie w ic z  16229-G

IN S T A L A C J E  a la rm o ­
w e  v  s a m o c h o d a c h , m ie  
szka-n ia ch. g a ra ż a c h  ito . 
w y k o n u je  — S ta n is ła w  
S ie ro c iń s k i.  t e l  357-67. 
p o  18 16757-G

U S Ł U G I g a zo w e  — H e n  
r y k  Z ió łk o w s k i ,  a l  B o ­
h a te ró w  W a rs z a w y  7/1. 
te l.  37-183. 15773-G

G A R A Ż  d o  w y n a ję c ia
— te l  22-05-92. d z w o n ić
DO 20. 16635-0
M E B L E  rz e m ie ś ln ic z e  
p o le c a  s k le p  S zcze c in , 
u l .  U ła ń s k a  18 a.

16937-G

F IA T A  126 o z a m ie n ię  
na  m a te r ia ły  b u d o w la ­
ne  T e l.  226-225. 16678-G

S K L E P O M  p o le c a m y  d o  
s p rz e d a ż y  s ty lo w e  f i r a -  
n v  p o k o jo w e  i  o z d o b ­
n e  k u c h e n n e . W a rs z a ­
w a . u l.  M ic k ie w ic z a  58, 
te l.  33-52-53, w  godz. 
9— 16. 2740-K

S P R Z E D A Ż

K A N A P O T A P C Z A N Y  i
fo te le  d w a  u ż y w a n e  
s p rz e d a m . K a l in y  37/17.

16507-0

F IA T A  127 — sp rze d a m . 
S ta r g a rd ,  te l.  77-05-88.

73-P

F IA T A  125p, 1500 n o w e ­
g o  sp rz e d a m . W ia d o ­
m o ś ć : te l.  S ta re  Ł y s o -  
g ó r k l  91. 71-P
F O R D A  C o n s u la  (1973) 
s p rz e d a m . T e l.  757-85.

16347-G

P R Z Y C Z E P Ę  c a m p in g o ­
w ą  N-126 e i  ba g a żo w ą  
o ra z  s i l n i k  d o  ło d z i na  
a k u m u la to r  —  s p rz e ­
d a m . u l .  K a p ita ń s k a  
8b/10. 16469-G

S Y R E N Ę  104 w  d o b r y m  
s ta n ie  s p rz e d a m  lu b  za 
m ie n ie  n a  m o to c y k l 
CZ-360 lu b  in n y  p o ­
d o b n e j k la s y .  S z a fe ra  
44/5. 16642-0

S P R Z E D A M  p i ln ie  T a u  
nu sa  12 M  1500, r o k  
1965 w y m a g a n a  n a p ra ­
w a  p ro g ó w . T e l.  22-34-13 

16662-0

N S U  500 c i927) sp rz e d a m . 
D o lic e . W o js k a  P o ls k ie ­
g o  32. 16668-G

S K O D Ę  100 S (1977. 3S 
ty s . k m )  — s p rze d a m . 
T e l. 39-839. 16690-0

F IA T A  126 o  (1979) -
s p rz e d a m . T e l.  52-44-98.

16700-0

S A M O C H Ó D  S y re n e  105 
(1976) sp rz e d a m . P o l i ­
ce. u l .  M ie s z k a  I  ld /51 , 
d o  16. 16707-0

V O L K S W A G E N A  1600
o ra z  R e n a u lta  17 DiJmde 
s p rz e d a m . O fe r ty  B iu ro  
O g ło sze ń  S z c z e c in  16594.

N A D W O Z IE  re g e n e ro w a  
ne  o ra z  czę śc i d o  F ia ta  
126 o s p rz e d a m . M a r ia ­
na  B u c z k a  25/17. p o  go ­
d z in ie  17. 16716-G

K O M P L E T  n a rz ę d z i l i ­
c e n c ja  ..B o s c h ”  p ro d . 
Z S R R  — s p rz e d a m , u l.  
W ło d k o w ic a  24/3.

16622-G

P R Z Y R Z Ą D Y  d ia g n o ­
s ty c z n e  — S D  70. do 
u s ta w ia n ia  ś w ia te ł,  d o  
u s ta w ia n ia  k a ta  i  zb ie ż ­
n o ś c i k ó ł  — s p rze d a m . 
W ia d o m o ś ć : u l.  C u k ro ­
w a  23/3. 16632-0

L A K IE R  s a m o c h o d o w y  
z ie lo n y  m e ta l ik  — s u rze  
d a m . T e l.  610-397 godz. 
19—20. 16639-G

P Ł Y T Y  g ra m o fo n o w e
z a c h o d n ie  s p rz e d a m  — 
22-84-95. 16633-G

B O J L E R  e le k t r y c z n y  10 
1 n o w y , s to l ik  1 k r z e ­
s e łk o  d z ie c ie c e  sm-z®. 
d a m . Ś c ie g ie n n e g o  66/4.

16692-0

C IĄ G N I K  U rs u s  C-355 
so rz e d a m , S zcze c in , u l.  
Z w ie rz y n ie c k a .  18.

'  16709-0

Z  P O W O D U  c h o ro b y  
s o rz e d a m  m a g ie l e le k ­
t r y c z n y  z p u n k te m  p rz y  
ję c ia  b ie l iz n y ,  d o b rz e  
w y p o s a ż o n y . P o w a żn e  
o f e r ty  B iu ro  O g ło szeń  
S z c z e c in  16705.

M A G IE L  e le k t r y c z n y ,  
s to ło w y  so rz e d a m . T e l. 
82-45-60. 16742-0

D A C H Ó W K Ę  k a r p ió w -  
k e . g ą s io ry , r y n n y ,  lu k s  
f e r y  — so rz e d a m  T e le ­
fo n  g rz e c z n o ś c io w y  
361-82. 16746-0

2 T O N Y  ta ra b o n v  k o ­
lo r u  o ia s k o w e g o  s o rz e ­
d a m . B lu s z c z o w a  22 a.

16759-G

13 -T O M O W Ą  W ie lk ą
E n c y k lo p e d ie  P o w sze ch  
ną  P W N . 3 - to m o w a  
M a ła  E n c y k lo p e d ie  W o j 
s k o w a . z g rz e w a rk ę  e le k  
t r y c z n a  do  f o l i i  50 cm
— so rz e d a m . O fe r ty  
B iu r o  O g ło sze ń  Szcze­
c in  16657.

Z E S T A W  s te re o  — 
s p rz e d a m . T e l. 176-763. 
DO 16—20. 16667-G

D A N IE L A  i W S 301 S.
na  g w a r a n c j i  sp rz e d a m . 
D u ra c z a  26/3. 16681-G

T U N E R  s te re o  . .F a u s t”  
fa b r y c z n ie  n o w y  — 
s p rz e d a m . B a z a ro w a  
20/1. te l.  22-27-40

16677-G

K O Ż U C H  d a m s k i,  szczu 
p ły  sp rz e d a m . O g lą d a ć
—  J a b ło n k o w s k a  3/2.

16755-0

D A M S K A  k u r t k ę  s k ó ­
rz a n ą  (46) n o w ą  — s p rze  
d a m . T e l. 22-17-48.

16675-0

K R E D E N S  • p o k o jo w y  z 
n a d s ta w k a  (c ie m n y  o -  
r z e c h )  s p rz e d a m  — 
82-36-79. 16640-0

D Y W A N Y  z a g ra n ic z n e
2,5 X  3 5  -  ła d n e  —
sp rz e d a m . K r z y w o u s te ­
go  27/6. 16644-G

D Y W A N  K o w a r y  2.65 X  
8.65 o ra z  b e lk i  s tro p o ­
w e  s p rz e d a m . T e le fo n  
792-892. 16760-G

F E R M Ę  n u t r i i  ze z w ie ­
r z ę ta m i — sp rz e d a m . 
L u c ja n  W d o w ia k . Szcze 
c in .  Pofcu ldcka 63/7.

16712-G

D U Ż Ą  p a lm ę  s p rz e ­
d a m . S zcze c in , te le fo n  
230-801. 16736-0

S Z C Z E N IA K I d o g i — 
so rz e d a m . W itk ie w ic z a  
35/4. 16687-0

J A M N I K I  s zcze n ię ta  — 
s p rz e d a m . T e l. ©13-656.

16695-0

L O K A L E

W R O C Ł A W  — g a rso n t?  
r ą  w ła s n o ś c io w ą , te le ­
fo n .  z a m ie n ię  na  m ie s z  
k a n ie  w  S zcze c in ie . 
S zcze c in , te l.  793-194.

15695-G

M IE S Z K A N IE  2 -D O ko jo - 
w e  48 m  k w  — s p rz e ­
d a m . T e l. 525-385.

16612-G

M -5  z a m ie n ię  n a  d w a  
m ie s z k a n ia . 1e du o  w  
r e jo n ie  u l .  O d z ie ż o w e j. 
T e l.  82-18-48. 16604-G

M IE S Z K A N IE  M -4 . 49
m  k w . .  te le fo n ,  ga raż , 
ś ró d m ie ś c ie  — s p rz e ­
d a m . T e l. g rz e c z n o ś c io ­
w y  23-27-24. 16587-0
M -4  k o m fo r to w e  z a m ie ­
n ię  n a  2 m n ie js z e . T e l. 
230-443. p o  16. 16747-G

N A U C Z Y C IE L K A  p o
s tu d ia c h  p o s z u k u je  p o ­
k o ju .  O fe r ty  B iu ro  
O g ło sze ń  S ^ r e c in  16739 
M IE S Z K A N IE  M -4 . T o. 
na o s ie d lu  S ło n e c z n y m  
d o  z a s ie d le n ia  w  IV  
k w a r ta le ,  z a m ie n ię  na 
m ie s z k a n ie  M -5  lu b  d o -  
m e k  m oże  b v ć  w  s ta ­
r y m  b u d o w n ic tw ie .  W ia  
d o m o ś ć : P o lic e , u l .  L e ­
n i  n e r  ad z k a  20/17. n o  ep - 
d z in ie  17. 16732-G

M IE S Z K A N IE  3 -n o ko 1 o - 
w e  w  c e n tr u m  z  te le ­
fo n e m . z a m ie n ię  na  2 
m ie s z k a n ia  /2 -n o k n in w e  
1 I - n o 1'ry jo w e ) . Te !«Ł>n 
*««-35 (8—11) o ra z  ' ’ O— 
22) 16721-G

S T tm E N T  p o s z u k u je  
p o k o tu ,  o f e r t y  z a s r a ć  
S w ! n o u t i " 'e  u l  '»/Tortr. 
r,5rki W M o n n « i 7? lu b  
te le fo n  k ie r .  097 — 26-94

I Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
że 9 sierpnia 1982 roku po długiej 
chorobie zmarł nasz kochany Syn, 

Mąż, Brat, Ojciec, Dziadek 
śp.

Stanisław Abramowicz
łat 62

Uroczystości żałobne odbędą się 
11 sierpnia br. o godz. 12.30 na 
Cmentarzu Centralnym o czym za­
wiadamia pogrążona w głębokim 

smutku
RODZINA.

Wszystkim, którzy wzięli udział w 
ostatniej drodze

Wacława Falkiewicza
serdeczne podziękowania składa 

RODZINA.

M -3  G r y f in o ,  z a m ie n ię  
n a  m ie s z k a n iie  w  Szcze 
c in ie .  S ta re  b u d o w n ic ­
tw o  n ie w y k lu c z o n e . 
O fe r ty  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  16658.

3 P O K O J E , k u c h n ia ,  ła ­
z ie n k a . te le fo n ,  z a m ie ­
n ić  n a  2 p o k o je  i  k a ­
w a le rk ę .  T e l. 22-12-40. 
do  godz. 18. 16650-0

P O K Ó J  z k u c h n ią ,  w .c ., 
p ie c e  w  D ą b iu ,  k w a ­
te ru n k o w e  z a m ie n ię  na  
w ie k s z e . W a r u n k i  do  
o m ó w ie n ia . T e l.  610-397. 
go dz . 19—20. 16638-0

M -2  z te le fo n e m  N ie c k a  
N ie b u s z e w s k a . z a m ie ­
n ię  na  w ie k s z e  s p ó ł­
d z ie lc z e . W a r u n k i  d o  
U z g o d n ie n ia . T e l.  230-571 

16630-0

P O K Ó J  z k u c h n ią  w ła s
n o ś c io w e  — k u p ie .  _ 
P o c z to w a  26/1.

Z G U B Y

w o d u  o s o b is te g o  n r
S-492214. S-492215.

17180-0

J A D W IG A  M A C Z A Ł A
z g u b iła  w k ła d k ę  d o  d o ­
w o d u  o s o b is te g o  n r
230807. 17181-0

Z G U B IO N O  w k ła d k ę  d o  
d o w o d u  s e r ia  S-86232S 
R y s z a rd  D o n ie c . 17197-G 
B O G D A N  T O M C Z A K  — 
z g u b i ł  w k ła d k ę  d o  d o ­
w o d u  o s o b is te g o  n ir
S -041744. 17206-0

R O M A N  P Ł A C H T A  zgU
b i ł  w k ła d k ę  do  d o w o ­
d u  o s o b is te g o  n r  S -  
041745. 17207-0

B A R B A R A , J A N , R A ­
D O S Ł A W  T O D O R S C Y
z g u b i l i  w  L ip cu  w k ła d ­
k i  d o  d o w o d u  o s o b is te ­
g o  o ra z  k a r t k i  w o je ­
w ó d z k ie  17158-0

Z G U B IO N O  w k ła d k i  na 
n a z w is k o  J e rz y  B ie l ik  
n r  S-401765 i  D a r iu s z  
n r  S -402801. 17209-0

Z G U B IO N O  Łeczke s k ó ­
rz a n a  z  r a c h u n k a m i za 
k u p u  m a te r ia łó w  b u ­
d o w la n y c h  za r o k  1980. 
1981 i  1982 i  f a k t u r y  za 
u s łu g i r o b ó t  b u d o w la ­
n y c h  za r o k  1981. 1ak 
ró w n ie ż  k o m p u te re k , 
k lu c z e , p ie c z ą tk ę  ł  k a r t  
k i  ż y w n o ś c io w e  n a  n a  z 
w is k o  R o m u a ld  S te fa ń ­
s k i.  U c z c iw e g o  z n a la zcę  
p ro s i s ie  o  z w r o t  za 
n a g ro d a  — u l .  T k a c k a  
56/6. 171.61-0

Z G U B IO N O  w k ła d k ę  
z a o p a trz e n io w a  s e r ia  S 
081221 na  n a z w is k o  M a ­
r ia  S o le c k a . 17163-G

G R A Ż Y N A  i  P A T R Y K  
J A C A K  z g u b i l i  w k ła d ­
k i  n r  W Z S  238970. W Z S  
238971. 17178-0

IZ Y D O R  W O Ż N IA K  —
z g u b ił  w k ła d k i  d o  d o -

S T A N IS Ł A W  K Ł O P O - 
N E K  z g u b ił  k a r t k i  ż y w  
n o ś c io w e . w k ła d k ę  d o  
d o w o d u  o s o b is te g o  n r  
101673 o ra z  k a r t k ę  w o ­
je w ó d z k a  n r  M -0156324.

17212-G
A N T O N IE M U  K U R ­
C Z E W S K IE M U  s k r a d z io  
no  w k ła d k ę  d o  d o w o ­
d u  o s o b is te g o  na  k a r t k i  
z a o p a trz e n ia . 17214-G

S K R A D Z IO N O  w k ła d k i  
z a o p a trz e n io w e , k a r t k i  
ż y w n o ś c io w e  i  w o je ­
w ó d z k ie  n a  n a z w is k o  
— M a r ia  K o b ie  re c k a  n r - 
737817 T a d e u s z  S z u c h -  
m d łs k i 737818. M a łg o rz a ­
ta  S z u c h m ils k a  737819.

17140-G

K A Z IM IE R Z E  N IE W Ę ­
G Ł O W S K IE J  s k r a d z io ­
n o  w k ła d k ę  S-610492.

17153-0

BIURO OGŁOSZEŃ 
pl. Hołdu Pruskiego 8

-  telefon 394-34
Przepraszamy Czytelników...

...za niespodziewaną przerwę w 
druku naszego komiksu o przygo­
dach Agapita Krupki. Nastąpiła o- 
na wskutek awarii w dziale chemi- 
grafii SzczecmsLich Zakładów Gra­
ficznych, gdzie wykonuje się klisze 
do gazety. (Red.)

K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  — d z ite n n ik  R S W  P ra s a —K s ią ż k ą —R u c h "  W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R E D A K C J A :  p l .  H o łd u  P ru s k ie g o  8 70-550 S zcze cm  
s k r  o o cz t 70-925 R e d a g u le  k o le g iu m  T E L E F O N Y  c e n tra la  430-21 s e k r e ta r ia t  re d  n a c z e ln e g o  457-41. s e k re ta rz  r e d a k c j i  467-21 d z  m ie js k i  462-35 d z  e k o n o m -m o r s k i  u i - i i  
d z  s p o r to w y  379-50 dz łą c z n o ś c i z C z y te ln ik a m i 450-21 O G Ł O S Z E N IA  p r z y jm u je  B iu  r o  R e k la m  1 O g ło szeń  70-550 S z c z e c in  o l  H o łd u  P ru s k ie g o . 8 t e l  394-34 ¿a .t re s c  i te r ­
m in  d r u k u  o g ło sze ń  r e d a k c ja  n ie  p o n o s i o d p o w ie d z ia ln o ś c i.  P R E N U M E R A T A : p rz e d  s ie b io rs tw a , in s ty t u c je  i  o rg a n iz a c je  s p o łe c z n o -p o l it y c z n e  s k ła d a ją  z a m ó w ie n ia  w  m .e i-  
s c o w y c h  o d d z ia ła c h  R S W  „ P r a s a —K s ią ż k ą —R u c h ”  w  m ie js c o w o ś c ia c h  zaś w  k tó r y c h  n ie  m a o d d z ia łó w  — w u rz ę d a c h  p o c z to w y c h  lu b  u d o r ę c z y c ie l i  C z y te ln ic y  in d y w i ­
d u a ln i o o ła c a ia  o r e n u m e ra te  w y łą c z n ie  w  u rz ę d a c h  p o c z to w y c h  j  u  d o r ę c z y c ie l i  na r o k  n a s te o n y : d o  d n ia  10 m ie s ią c a  p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  p r e n u m e ra ty  na  o o z o s ta «  
w  te rm in a c h ,  o d  25 l is to p a d a  na  s ty c z e ń , 1 k w a r ta ł  I  p ó łro c z e  r o k u  n a s tę p n e g o  1 c a łv  o k re s  r o k u  b ie żą ce g o . C en a  p r e n u m e ra ty :  m ie s ię c z n a  d o  20 c z e rw c a  o r  

i liD ca  b r  109 z ł za tT k w a r ta ł  261 z ł za n a s tę p n e  k w a r ta ły  327 zł za I I  p ó łro c z e  657 z ł N r  in d e k s u  35034 D r u k  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G ra f ic z n e P-6
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W sierpniu myślą o zimie

Q i P i
ROKROCZNIE ODBIORCY CIEPLEJ WODY przez okres kolejne dni o temperaturze po- 

około 3 tygodni mocno narzekają. Tyle trwają bowiem pla- wietrzą poniżej 10 st. C do 15 
nowe przerwy w dostawie — związane z remontami źródeł października) kotłownie przy- 
ciepla, sieci i węzłów. Zawsze też naprawy te wypadają stąpią do pracy by zapewnić 
latem, co stanowi niewątpliwą niedogodność, gdyż w czasie ciepło w naszych kaloryferach, 
upałów należałoby się przynajmniej raz dziennie wykąpać (wys)
bądź wziąć prysznic. *........................”  ""
WYŁĄCZENIA te aczkolwiek O B E C N IE  — ja k  p o in fo r m o w a ł

kłopotliwe są jednak ndezbęd- ^ J EC dyA nd tS  ¿S 8S S S '!? !'w  
ne aby, uniknąć awaryinosci sieci remoncie są cztery' Ciepłownie: 
W czasie sezonu zimowego.' O- przy Ul. Sąsiedzkiej (obsługuje re-
nr<Si'7 k o n t r o l i  i  k n n s p r w a r i i  jo n  P o d ju c h ) ,  u l .  T a n o w s k ie j ( g w a -procz  K o n tio n  i  K onserw am i rantuje ciepl<1 wodę dla Polic) uL
k o tłó w  trzeba  czasam i w y m ię -  K lo n o w lc a  i  E le k t ro c ie p ło w n ia  „ P o  
m ią ć  ca łe  o d c i n k i  i  ru ro c ią g ó w  m o r z a n y " .  T a  o s ta tn ia  zo s ta ła  w łą -
Jctórymi płynie woda.

Notowania
z zielonego rynku

Handel uspołeczniony 
W SKLEPACH RSOP ce­

ny warzyw i owoców kształ­
tować się dziś będą nastę­
pująco: ziemniaki — 19 zł 
za 1 kg, pomidory — 60 zł 
za 1 kg i 80 zł (szklarnio­
we), cebula — 35 zł za 1 
kg, kapusta — 18 zł za 1 
kg, marchew — 18 zł za 1 
kg, ogórki — 8 zł za 1 kg 
i 12 zł (kwoszeniaki), fasol­
ka — 35 zł za 1 kg, jabłka 
— 15, 24, 25 i 40 zł za 1 kg 
(w zależności od wyboru).

W placówkach WSS „Spo 
łem" ceny wyniosą: ziemnia­
ki — 16 zł za 1 kg, (pomi­
dory —- 60 zł za 1 kg, ce­
bula — 35 zł za 1 kg, ka­
pusta — 18 zł za 1 kg, 
marchew — * 18 zł za 1 kg, 
ogórki — 8 zł za 1 kg i 12 
(kwaszeniaki), fasolka — 35 
zł za 1 kg, jabłka — 25 zł 
za 1 kg (papierówki) i 40 zł
za 1 kg (clossy).

... i dziś rano na* Turzy nie 
C ie m n ia k i — 20 z ł za 1 k g , 

c e b u la  — 40 d o  50 z ł za 1 kg , 
k a p u s ta  —  30 z ł za  1 g łó w k ę , 
fa s o lk a  — 50 z ł za  1 k g , m a r ­
c h e w  — 15 d ó  20 z ł za  p ę czek , 
b u r a k i  — 20 z ł za 1 k g , o g ó r ­
k i  20 z ł za 1 k g ,  p ę cze k  k o  
p r u  d o  k is z e n ia  o g ó r k ó w  — 
20 z ł, ja b łk a  — 30 d o  60 z ł za 
l  k g , ś l iw k i  je r o s o l im k i  — 60 
d o  120 z ł za 1 k g , b r z o s k w i­
n ie  — 200 z ł za 1 k g , b o r ó w ­
k i  —  220 z ł za 1 k g ,  ja g o d y  
c z a rn e  — 280 z ł za  1 l i t r ,
c h rz a n  — 160 z ł za 1 k g , c zo ­
sne k  —  od  10 d o  30 z ł  za 
g łó  w kę ,_________________________

U
W  S P R A W IE  A U T O B U S U  N R  *01

W  K W IE T N IU  u b . r. w  p iś m ie  
s k ie r o w a n y m  d o  d y r e k to r a  W P K M  
p r o p o n o w a ła m  u t rz y m a n ie  l i n i i  
n o c n e j a u to b u s u  201, łą c z ą c e j os ie ­
d le  S ło n e czn e  2 K lo n o w ic a ,  ta k ż e  
w  p o rze  d z ie n n e j.  P ro p o z y c ja  t 
n ie  d o c z e k a ła  s ię  je d n a k  re a liz a c j:  
N ie  z ra ż o n y  ty m ,  o b e c n ie  p ro p o n u ­
ję  b y  a u to b u s  te n  je d n a k  s k ie r o ­
w a n o  w  o b u  k ie r u n k a c h  i t o  p rze z  
p rz y s ta n e k  p r z y  D w o r c u  G łó w n y m  
P K P . O d M o s tu  D łu g ie g o  i  u l .  
K a rd .  W y s z y ń s k ie g o  d la  p rz e b ie g u  
a u to b u s u  o d le g ło ś ć  to  m in im a ln a ,  
n a to m ia s t  d la  p o d ró ż n y c h  ja d ą c y c h  
n a  d w o rz e c  i  p rz y je ż d ż a ją c y c h  d o  
S zcze c in a  — sza lo na  w y g o d a . W ie le  
o s ó b  u z y s k a ło b y  w  te n  spo sób  be z ­
p o ś re d n ie  p o łą c z e n ie  z d w o rc a  ; 
o d le g !y n i. i -o s ie d la m i, z y s k u ją c  zw ła  
szcza n a  czas ie .,.

P o  p o w ro c ie  w  d a . 29 l ip c a  b r . 
z  W a rs z a w y  o p ó ź n io n y m  o  3 godz. 
„ P o r to w c e m ” , w id z ą c  ta s ie m c o w ą  
k o le jk ę  na p o s to ju  „ t a x i ”  p rz y  
b r a k u  ty c h ż e  — u d a łe m  s ię  na  p rz y  

.  s ta n e k  201 p r z y  M o ś c ie  D łu g im ,  a le  
d z ie s ią tk i  o só b  p o z o s ta ły  n a  d w o r ­
cu .

R e a liz a c ja  t e j  p r o p o z y c ji  w y m  
t y l k o  —  ja k  m i s ię  w y d a je  — 
m ie s z c z e n ia  n a  p r z y s ta n k u  p r z y  
D w o r c u  G łó w n y m  ta b l ic z e k  z o d ­
ja z d a m i a u to b u s ó w  w  o b u  k ie r u n ­
k a c h  i  in fo r m a c ję  o  m o ż liw o ś c i 
k u p n a  b i le tó w  w  b a g a ż o w n i. M o ż ­
na  to  b y ło  z ro b ić  ju ż  d a w n o .

M g r  E u g e n iu s z  S Z Y M A L A  
u l.  S z a fe ra  184/4

Dziękujemy...
P O D  a d re s e m  r e d a k c j i  n a d e s ła l i  

p o z d r o w ie n ia :  h a rc e rz e  z k a d r ą  p rze  
b y w a ją c y  na  o b o z ie  p io n ie rs k im  w  
N R D  o ra z  c z ło n k o w ie  c h ó r u  „ C a n -  
t i l e ń a ”  z L O  w  G o le n io w ie  z F e s -

d z ię k u je -

czo n a  d o  r u c h u  d o s ło w n ie ' p rz e d  
k i lk u n a s to m a  g o d z in a m i.  D o p ie ro  
je d n a k  j u t r o  c ie p łą  w o d ę  w  k r a ­
n a c h  m ie ć  bę dą  m ie s z k a ń c y  4 n o ­
w y c h  b u d y n k ó w  z lo k a l iz o w a n y c h  
p r z y  h o te lu  „ R e d a ” , g d z ie  u ja w n i ­
ł y  s ię  d o d a tk o w e  a w a r ie  w y m a g a ­
ją c e  p iln e g o  u s u n ię c ia .

D O  r e m o n tu  po sz ła  te ż  w c z o ra j 
EC  „ P o r to w a ”  p r z y  u l .  G d a ń s k ie j.  
O zn a cza  to  p r a k ty c z n ie ,  iż  d o  k o ń ­
ca  brp. t r z y  c z w a r te  m ia s ta  z o s ta ­
n ie  p o z b a w io n e  d o b ro d z ie js tw a  
c ie p łe j  w o d y . Są t o  k o n k r e tn ie  re ­
jo n y ;  Ś ró d m ie ś c ie , część N ie b u s z e -  
w a , o s ie d la  K a l in y  i  P r z y ja ź n i.

D o ty c h c z a s  p o dcza s  p la n o w a n y c h  
p o s to jó w  c ie p ło w n i ,  w y m ie n io n o  
b l is k o  400 m  iz o la c j i  r u r ,  u s u n ię to  
k i l k a  a w a r y jn y c h  o d c in k ó w  m a g i­
s t r a l i  p r z y  u l.  D w o r c o w e j i  E m i l i i  
P la te r .  R e m o n ty  te  c h o ć  p rz e t^ ie -  
g a ją  ra c z e j te r m in o w o  w c a le  n ie  
na le żą  do  p ro s ty c h . W y m a g a ją  fa ­
c h o w o ś c i 1 p r e c y z ji ,  a W P E C  o d ­
n o to w u je  o d  la t  n ie d o b ó r  s p a w a ­
c z y  i  m o n te r ó w .  B r a k u je  p o n a d to  
k le ju  d o  ta ś m  g u m o w y c h , f a r b  a n ­
ty k o r o z y jn y c h  i  w e łn y  m in e r a ln e j  
n ie z b ę d n e j d o  iz o la c j i  r u r .  T y lk o  
w y m ia n a  g o sp o d a rc z a  z in n y m i za­
k ła d a m i p r a c y  (m . in .  ze S to c z n ią  
„ W a rs k łe g o ” , „ P o l ic a m i ”  i  „ D o ln ą  
O d rą ” ) p o z w a la  na s p ra w n e  k o ń c z ę  
n ie  ro z p o c z ę ty c h  r e n o w a c j i  i  n ie  
o d b i ja  s ię  p o n o ć  n a  ja k o ś c i  p ra c y .

J e s t to  s tw ie r d z e n ie  n ie z w y k le  
p o c ie s z a ją c e , b o  k a ż d a  p rz e c ie ż  
a w a r ia  w  se zo n ie  je s ie n n y m  c z y  z i­
m o w y m  oznacza n ie  t y l k o  w s tr z y ­
m a n ie  d o s ta w  c ie p łe j w o d y , a le  
ta k ż e  c ie p ła  d o  g r z e jn ik ó w .  A  p rz y  
g o to w a n ie  d o  se zo n u  g rz e w c z e g o  
za czyn a  s ię  w  W P E C  z d n ie m  1 
w rz e ś n ia .

OPAŁ w tym roku spływa 
do magazynów — jak mówi 
dyr. Burkowski — niezwykle 
rytmicznie, jak nigdy dotych­
czas. Do końca sierpnia muszą 
być wykonane wszystkie- re­
monty i konserwacje, a także 
uzupełnienia wody w instala­
cjach c.o. i regulacje węzłów. 
Później — w zależności od 
aury (według nowych kryte- 
riów muszą być pod rząd 3

Dodatkowe
rejsy „LO T-iT

O D D Z IA Ł  P L L  „ L O T "  w  S zcze ­
c in ie  i n fo r m u je  o u r u c h o m ie n iu  
d o d a tk o w y c h  r e js ó w :  w  d n iu  14 
s ie r p n ia  b r .  d o  W a rs z a w y  o  go dz .
17.15 i  19.30 o ra z  do  K a to w ic  o  g o dz . 
13.05, a w  d n iu  15 s ie rp n ia  b r .  d o  
W a rs z a w y  o  go dz . 12.45. P rz e d ­
sp rze d a ż  b i le tó w  p ro w a d z i kasa 
„ L O T "  w  S z c z e c in ie .

Zgubiono-znaleziono
W  K IO S K U  „ R u c h u ”  n r  49 p rz y  

u l  D w o r c o w e j 16 są d o  o d e b ra n ia  
p o z o s ta w io n e  k lu c z e .

2 b m . w  a u to b u s ie  n r  55 zn a le ­
z io n o  p o r t fe l  z p ie n ię d z m i.  W ia d o ­
m o ść  a l.  P ia s tó w  61''32 p o  go dz . 20.

W  t r a m w a ju  n r  9 p r z y b łą k a ł  s ię  
o w c z a re k  s z k o c k i (su c z k a  — c z a r ­
na  w  b ia łe  ła ty ) .  W ia d o m o ś ć  u l .  
M a łk o w s k ie g o  28/6.

N a  u l .  E n e r g e ty k ó w  p r z y b łą k a ł 
s ię  c z a r n y  k u n d e le k .  W ia d o m o ś ć  
u l .  W a w e ls k a  1/7.

NA naszym osiedlu... 
(Foto: -±- Zb. Jodkowski

Nawet Chleba nie kupisz bez kolejki

Oblężony „Syriusz"
‘ OD początku lipca sam przy znajduje się stoisko wędliniar- 

ul. Santockiej jest nieczynny, skie, przed którym zawsze stoi 
Remont. Większość stałych k ii- spory ogonek kupujących lub 
entów przeniosła się więc z czekających na dostawę towa- 
zakupami do „Syriusza”  przy ru. Ktoś, kto przyszedł do skle 
ul. Witkiewicza, Sklep ten jest pu tylko po mleko lub pieczy- 
teraz jedyną placówką obsiu- wo, nie ma żadnych szans na 
gującą całe osiedle Kaliny, szybkie zrealizowanie zakupów.

Skutek wiadomy — kolejki Nie ma koszyków. Wszystkie 
od rana do wieczora. Sytuację zajęte przez osoby stojące po 
potęguje jeszcze to, że w czę- wędlinę.
ści samoobsługowej sklepu CZEKAJĄC w tasiemcowym 

ogonku na koszyk każdy za-

Lody, lody
NIEDAWNE masowe zatrucia 

lodami skażonymi - Salmonellą 
niemal natychmiast poprawiły 
higienę ich sprzedaży. Rzadko 
już widzi się by pani spnze-daw- 
ćzyiru tą samą ręką wydawała 
lody i  inkasowała pieniążki, 
choć w większości punktów 
sprzedaży jest tytko jedna eks­
pedientka. Jak się więc. tego u- 
nika? Ano, na kilka różnych i 

1 zmyślnych sposobów. A to 
chwytając wafelek przez blasz­
kę, a to pobierając i wydając 
pieniądze... pincetą, a to stosu­
jąc podział... rąk (tj. lewa — 
chwyta wafel, prawa — urucha­
mia automat i wydaje resztę).

Jedynie w lodziarniach „na 
gałki”  musi być co najmniej 
dwuosobowa obsługa, ale to już 
ze względu na intensyfikację
_______‘ I,

Na rowerowy Iuksus 
nie ka żd e g o  stać

na ry n e k  z w y k łe  bub le . Dobrze, ...........
gdy w a dy  ty c h  to w a ró w  m oż- ’ń yCh  p o ja z d a c h * “ le g o "  ty p u “  ja k  “ * '** '“ * '  
na dostrzec g o łym  O kiem  i  wy- c h o ć b y  w  „ s k ła d a k a c h ” ) dźwignia TYLE 
strzegać się . i c h  k u p o w a n ia , g g * ?

OD czasu do c/asu na la- luzu. Co wi^  zrobii:, gdy rowero- simy kupić nową dętkę, bądź teżu  czasu ao czasu nu ia wa p,zekładnia ¿aezyna skrzypieć, szukać zakładu wultcanizacyjnego,
mach gazet ukazują się no- pi^c^eć ’j ciężko, się obracać? Ku- który podejmie się dokonać rnini-

ta tk i z gromami na niektóre pić nowy, kompletny pedał! naprawy (tzn, zaślepi spory otwór
zakłady pracy wypuszczające Dla pełnej informacji pragniemy po zniszczonej maszynie i założy - - - - — - i^«,u.winio przypomnieć, iż w w innym miejscu — za worek przy-.

(a  ta k ż e  w  w ie lu  i n -  k rę e a n y ) .  
t v n u  ia k

może nieco przydługi —
_______ . . .  . .. te m a t  „u d o s k o n a le ń ”

. .  . - o a ia  1 u-.au u u c m u u m . 1  ta n  o w i je d  te c h n o lo g ic z n y c h  w  Z a k ła d a c h  R o -
Gorzej jest jednak, gdy pro- ną c a i 0 ść. N ie  trz e b a  c h y b a  d o d a -  w e to w y e h .  Z d a je m y  sob ie  s p ra w ę
dukty wytwarzane są chyba w a ć . że w  te n  spo sób  z n a c z n ie  p o d  z te g o , iż  w ie lu  n a s z y c h  C z y te ln i-
fvlko n n  t o  ahv wyciągnąć z w y ższa  s ię  k o s z ty  n a p ra w y  o w e g o  k ó w  m o g ło b y  z ła tw o ś c ią  da c  p r z y -ty iK O  p o  10 , aoy wyciągnąć z  *  J  k ła d y  in n y c h  „ n o w in e k "  te c h m c z -
kieszeni klienta jak największą ^  . , n y c h  z t e j  d z ie d z in y . N ie  ch o d z i
ao«  gotówki .W jak najkrót-

szyn, czasie. zow^y^rowetów  se«l "użytkowników^lego wyrobów.
O T O  je d e n  z  p r z y k ła d ó w  ta k ie jv  s ło n ię ta  je s t  jeszcze  d o d a tk o w y m  n łe rr^ ei  n ie  w ie rn y  co  po -
d z ia ła ln o ś c i.  N asz  C z y te ln ik  — 76- p ro b le m e m . P o  p ro s tu  c zę śc i d o  ra d z ie  w s z y s tk im ,  k tó r y c h  m e  s ta ć  
le t n i  e m e ry t  — ja k o  je d e n  z w ie lu  r o w e r ó w ,  n a w e t  ty c h  n a jd ro ż s z y c h  .1u ż n a  u t r z y m a n ie  ro w e ru .. .  u ia te -  
n a b y l w  1980 r o k u  r o w e r  m a r k i  — z in te g ro w a n y c h ,  n ie  sp o só b  n a -  g o  te ż  c ie k a w i je s te ś m y  c o  m a ją  
. .T u r in g "  (p o ja z d  te n  k o s z tu je  d z iś  b y ć  w  s k le p ie . D y s p o n u ją  n im i  n ie  d o  p o w ie d z e n ia  p ro d u c e n c i s w o ic h  
6,5 ty s .  z ł) . P o n ie d łu g im  p rz e c ie ż  k ie d y  z a k ła d y  n a p ra w c z e , le c z  c e - w y r o b ó w  Z a k ła d y  R o w e ro w e  w  
o k re s ie  e k s p lo a ta c j i  „ s ta lo w y  r u -  n y  u s łu g  w  t e j  d z ie d z in ie , to  ju ż  B y d g o s z c z y , 
m a k ”  w y m a g a  ju ż  g r u n to w n ie js z e -  o d rę b n a  k w e s t ia ,
g o  r e m o n tu . D la cze g o ?  I jeszcze  je d e n  „ k w ia t e k ”  z r i- i  JESZCZE JEDNO. Jeśli

O k a z u je  s ię . iż  w  fa m a c h  k tó -  w e r o w e j łą c z k i .  N ie g d y ś  d ę tk i  w y -  D r o d u c p n t  DO n r o s +u  nie n n -
reg oś  z „ u s p r a w n ie ń ”  p ro c e s u  te c h  po saża ne  b y ły  w  tz w . m a s z y n k i za proauceru po pi o.sxu m e  pa
n o lo g ic z n e g o , Z a k ła d y  R o w e ro w e  c is k a n e  n a k r ę tk ą  na g u m ie . W  Rlięta juz jak wyglądają funk- 
w B y d g o s z c z y  w y p o s a ż y ły  w s p o m - p r z y p a d k u  z ła m a n ia  k o r p u s u  z a -  cjonalne i rozbieralne podzes- 
n ia n v  p o ja z d  w ‘ m e c h a n iz m y  n ie -  w o r k a  p o w ie t r z a  (p o dcza s  z b y t z a -  pajy do popularnego iednośla- 
r o z b ie ra ln e  (ż e b y  n ie  p o w ie d z ie ć  m a s z y s te g o  p o m p o w a n ia )  -  m o ż n a  ^  n _ r V v t o lm k ^  ( im i ę  i n a -  
je d n o ra z o w e g o  u ż y tk u ) .  b y ło  bez p ro b le m u  w y tm e m c  w e  Q U > nasz L - z y ie m iK  t u m ę  i  na

Z a c z n ijm y  od  p e d a łu . S k ła d a  s ię  w ła s n y m  z a k re s ie  te n  e le m e n t .  ZWisko znane redakcji) dyspo-
o n  m . in .  z d w ó c h  g u m o w y c h  w a ł-  G w o l i  u c z c iw o ś c i,  d o d a jm y  od  r a -  nuje cają kolekcją takich roż­
k ó w  (z z a m o n to w a n y m  o d b la -  zu . iż  ta k ie  w ła ś n ie  m a s z y n k i m o ż  • , M  —-  n ip -
s k ie m )  G d y  W y trą  »id o n e , n ie  m a  na  o s ta tn io  l tu p ić  w  » k le p a c h . P o  Wiązań. M e c h a n iz m y  —  nie-
m o ż liw o ś c i i c h  w y m ia n y ,  p o n ie w a ż  co  je d n a k  k o m u ś  z a w o re k  p r z y k r ę  które produkowano jeszcze K u ­
są... p r z y n it o w a n e  d o  k o n s t r u k c j i ,  c a n y , je ś l i  w e  w s p ó łc z e s n y c h  d ę t-  kanaście lat temu —  możemy 
T e n  saim  p ro b le m  je s t  ze s m a r o w a -  k a c h  c a łe  u rz ą d z e n ie  je s t. . .  z a to -  r „ 7 :P n m h n z p h v  udnsteDnić
n ia n i l  e w e n tu a ln ą  w y m ia n ą  lo ż y -  p io n e  w  g u m ie ?  W  p r z y p a d k u  w ip e  W  ™ .  P O m e O f  u a o & K p D M . 
s ka  p e d a łu , bądź re g u la c ją  Jego u s z k o d z e n ia  o b s a d y  w e n ty la ,  m u -  dla SKqptowaoia - ( m o r ;

stanawia się nad prawidłami 
organizacji handlu w tym skle­
pie. Oto z części samoobsługo­
wej wyłączono stoisko monopo­
lowe (do 11 rano prawie nie 
ma tu kupujących, bo wódki 
się wtedy nie sprzedaje) i sto­
isko warzywnicze (też niewie­
lu tu klientów, bo niezbyt do­
brze jest ono zaopatrywane). 
Zdrowy rozsądek podsuwa in­
ne rozwiązanie. Albo wyłączyć 
z części samoobsługowej stois­
ko wędliniarskie (permanentnie 
blokujące koszyki) albo sprze­
dawać przed sklepem chleb 1 
mleko.

To ostatnie rozwiązanie nale­
żałoby wprowadzić natych­
miast, przynajmniej do czasu 
uruchomienia samu na Santoc-. 
kiej. Byłby to przynajmniej 
prawdziwy przykład elastycz­
nego działania i wychodzenia 
naprzeciw potrzebom klientów.

(mg)

Chodnikowe wyboje
P IS A L IŚ M Y  ju ż  o  w y m a g a ją ­

c y c h  w y m ia n y  p ły ta c h  c h o d n ik o ­
w y c h  p r z y  a l. W o j.  P o ls k ie g o  
(o b o k  s k le p ó w  m ię s n e g o  i  w ę d k a r ­
s k ie g o ) , p r o s il iś m y  o p o rz ą d n e  u -  
ło ż e n ie  p ł y t  -na ta ra s ie  Z a m k u  
K s ią ż ą t P o m o rs k ic h  (p rz e d  z a b y t­
k o w y m i a r m a tk a m i) .  I  co? I  n ic !  
T y m  ra z e m  d o rz u c a m y  jeszcze  p ły t  
k i  c h o d n ik o w e  p r z y ' u l .  K o rs a rz y  
( d o  s t r o n ie  la m p  g a z o w y c h ).  P o  
m o c n o  ju ż  „ z d e p ta n y m ”  i  „ p r z e ­
ta r t y m ”  c h o d n ik u  w id a ć , te  je s t,  
to  czę s to  w y k o r z y s ty w a n y  p rz e z  
w y c ie c z k o w ic z ó w  ( i n ie  t y lk o )  
t r a k t  w io d ą c y  d o  Z a m k u . (ga)

Dla kogo ta budka?
P R Z Y  u l.  K a rd . W y s z y ń s k ie g o  /  

( tu ż  p rz e d  M o s te m  D łu g im )  w y b u ­
d o w a n o  p rz e d  la t y  s p o ry  p a w ilo n . 
S p rz e d a je  s ię  tu  lo d y ,  w  c zę śc i 
d r u g ie j  m ie ś c i s ię  w a r z y w n ia k ,  os­
ta tn i  zaś c z ło n  p rz e z n a c z o n o  w  za­
m y ś le  na  p o c z e k a ln ię  d la  lu d z i  
s tó ją c v c h  na  p rz y s ta n k a c h .

P o m y s ł te n  n ie  b y ł  je d n a k  n a j­
s z c z ę ś liw s z y  — d o  p r z y s ta n k ó w  bo  
w ie m  je s t  s p o ry  k a w a łe k  d ro g i,  a  
b u d k a  je s t  ta k  s z c z e ln ie  o b u d o ­
w a n a , . że n ie  w id a ć  n a d je ż d ż a ją ­
c y c h  p o ja z d ó w .

* (m g )

Notatnik szczeciński
■  R A J D  F a m i l i jn y  w o k ó ł J e z io r  

k a  S z m a ra g d o w e g o ”  — t o  w y c ie c z ­
k a  p iesza (o k . 5 k m ), na  k tó r ą  za­
p ra sza  O d d z ia ł W o js k o w y  P T T K  w  
S z c z e c in ie . Z b ió r k a  na s ta c j i  k o le ­
jo w e j  S z c z e c in -Z d ro je  w  ś ro d ę  11 
s ie rp n ia  o  go dz . 9.30.

•  K L U B  „ B o n - T o n ”  o rg a n iz u je  
d la  d z ie c i i  m ło d z ie ż y  s z k o ln e j im ­
p re z ę  „ B a w  s ią  ra z e m  z n a m i”  w  
ś ro d ę  (11 b m .)  o  g o d z . 11.

Kronika wypadków
W C Z O R A J  o k o ło  go dz . 11.20 ( 

o k n a  I I I  p ię t r a  d o m u  p r z y  u l .  S ła ­
w o m ira  w y s k o c z y ła  na  c h o d n ik  i  
p o n io s ła  ś m ie rć  na  m ie js c u  2 4 -le t- 
n ia  E lż b ie ta  S . P r z y c z y n y  s a m o b ó j­
s tw a  b a d a  m il i c ja .

W  B Y T O W 1 E  gm . D o b rz a n y , p r o ­
w a d z o n y  p rz e z  1 6 - le tn ie g o  D a r iu ­
sza T . m o to c y k l  „ W S K ”  p o t r ą c i ł  
7 - le tn ie g o  Z b ig n ie w a  T . D z ie c k o , ze 
z ła m a n ą  rę k ą  i  in n y m i  o b ra ż e n ia ­
m i o d w ie z io n o  do  s z p ita la  w  S ta r ­
g a rd z ie . J a k  W y n ik a  z u s ta le ń  M O , 
m ło d y  m o to c y k l is t a  n ie  p o s ia d a ł 
p ra ;w a  ja z d y .

P O P R A W IŁ A  s ię  n ie c o  w  n a ­
s z y m  w o je w ó d z tw ie  s y tu a c ja  po ża ­
ro w a  — w z ro s ła  b o w ie m  w ilg o tn o ś ć  
w  la s a c h . J a k  w y n ik a  z in fo r m a c l i  
d y ż u rn e g o  o f ic e r a  W o je w ó d z k 'e j 
K o m e n d y  S t ra ż y  P o ż a rn y c h  o d n o ­
to w a n o  w c z o r a j je d y n ie  c z te ry  p o ­
ż a ry . w t r z e c h  p rz y p a d k a c h  p a l i ło  
s ie  p o s z y c ie  le ś n e  (b e z  s t ra t ) ,  w  
c z w a r ty m  — s te r ta  s ło m y  p s z e n n e j, 
w a r to ś c i 15 ty s .  z ł. (a p )


